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ŚW IA T CZCI PAMIĘĆ LENINA
W  X X V  R O C Z N I C Ę  Z G O N U

Niepokonana siła

A kadem ia  w  25 roczn icę  śm ie rc i 
W ło d z im ie rza  Len ina

Dziś o godzinie 16.30 odbędzie się w Teatrze Polskim 
uroczysta akademia zorganizowana przez KC PZPR 
w 25 rocznicę śmierci Włodzimierza Lenina. Referat 
wygłosi członek Biura Politycznego KC PZPR tow. 
■I. Berman.

Po części oficjalnej akademii nastąpi część artystycz
na. Wstęp za zaproszeniami.

„Idee Lenina — Stalina zro 
dziły się w Rosji, idee te wy 
powiedziane zostały w języku 
rosyjskim, lecz należą one do 
całej ludzkości i są nadzieją 
’udzi całego świata.

Imię Lenina, imię Stalina 
ńało się symbolem dla wszy- 

‘ stkich narodów świata! dla 
wszystkich ludzi pracy, nieza 
leżnie od tego, w jakim języ
ku mówią i w jakim toaiu 
mieszkają“ .

Wasilewska wskazuje na 
systematyczną nagonkę anty
komunistyczną, uprawianą na 
całym świecie przez klikę bur 
żuasyjną. mimo, że właśnie 
komuniści odegrali decydują 
cą rolę w walce z faszyzmem

„Lecz daremne są te wysił
ki — stwierdza autorka — 
coraz wyżej wznosi się sztan
dar idei Lenina — Stalina. 
Kraje, w których doszli do 
władzy ludzie pracy same sta
nowią o sobie.

Ta Polska, którą oddali na 
pastwę najeźdźcom faszystow
skim mordercy polskich komu 
nistów, leżała w gruzach i ru 
inaeh, zamieniona przez hitle
rowców w olbrzymi obóz śrrtjór 
ci, do którego zwożono skaza
nych na zagładę ludzi z całej 
Fmropy. W latach powojen
nych Polska odbudowuje się, 
Polska tętni pełnią życia.

Skazany na wieczną mękę 
chłop otrzymał ziemię, bezro
botny otrzymał pracę. M ilio
nowe rzesze wyzyskiwanych i 
uciskanych stały się pełno - 
prawnymi obywatelami swego

MOSKWA. „ Prawda“  za
mieszcza obszerny artyku ł 
Wandy Wasilewskiej, poświę
cony 25 rocznicy zgonu Leni
na. A rtyku ł ten zamieszcza
my poniżej w obszernym stre
szczeniu.

państwa. Wbrew wszelkim wy 
siłkom wrogów, wbrew wszel
kim knowaniom podziemia i 
obfitym strumieniom złota 
przekazywanego zdrajcom z 
zagranicy, Polska posuwa się 
szybko naprzód drogą rozwo
ju  i  rozkwitu“ .

Wasilewska podkreśla zwy
cięski marsz • ku przyszłości 
wszystkich krajów demokra - 
eji ludowe;!, którym przyświe
cają. wielkie idee Lenina i 
Stalina.

„25 la t upłynęło od dnia, 
gdy umarł Lenin. Nauka jego 
stała się dorobkiem całego 
świata. Z dniem każdym coraz 
głębiej i coraz dalej sięgają 
wielkie idee Lenina—Stalina 
i&óę szczęścia ludzkości. On 
giś obok Lenina stała zale
dwie garstka ludzi. Ale za tą, 
gkrstką poszedł lud cały.

I  daremnie panowie różne 
go autoramentu na' Za. hodzie 
wmawiają, sobie, że można 
grożąc orężem łub. bombą: ai 
m o w ą ,  więzieniami lub ba ne 
-tyrńĘ/ga-y&rMśęlilfekbśg’ i. dro 
gi. na którą wkroczyła. Dro
ga ta jest drogą komunizmu 
jedyną drogą, jedyną nauką, 
która rozwiązuje wszystkie za. 
gadnienia i umożliwią zreali
zowanie odwiecznych marzeń 
o szczęściu serca ludzkiego“ .

Plan gospodarczy ZSRR na1948 r. 
został wykonany z nadwyżka
Współzawodnictwo socjalistyczne 
dźwignią wspaniałych sukcesów

M O S K W A  (P A P ). — Centralny Urząd Statystyczny przy 
Radzie M inistrów ZSR R , opublikował wyniki wykonania pla
nu odbudowy i rozwoju gospodarki narodowej ZSR R  za rok 
1948.

Jak wynika ze sprawozdania tego urzędu, trzeci rok pierw
szego powojennego planu 5-letniego był dla gospodarki naro
dowej ZSR R  rokiem dalszego szybkiego rozwoju. Plan na rok 
1948 został przekroczony.

,  b lan  p ro d u k c ji przem ysłow ej 
?? ro k  1948 został w ykonany w 
,7* proc. P rodukcja  przem ysło- 
j a ZSRR w  roku  1948 podnio- 

się w  po rów nan iu  z rok iem  
o 27 proc. i przekroczyła 

?rzedwojanny poziom z roku  
o i 8 proc.

M im o niekorzystnych w a run - 
meteorologicznych w  oko

Ptzyjazd delegucfi 
rządowe! Cii

^  dn iu  20 bm. rano p rzyby- 
1 do W arszawy czechoslowac- 
'a delegacja rządowa w  celu 
>0dpisania um ow y o pomocy
ja w n e j m iędzy Rzeczpospolitą 
■’olską a R epub liką  Czechosło
wacką.

Na czele delegacji stoi m in i-  
ta r  spraw iedliw ości CSR d r A. 
-zepiczka.

Przybyłych gości czechosło
wackich p o w ita ł na dw orcu mi 
lister Henryk Ś w ią tkow sk i, pod 
;ekretarz Stanu Leon C hajn  o- 
az w yżsi urzędn icy M in is te r-  
hw a S praw iedliw ości. N a  dw ó r 
;u  obecni b y li ambasador Cze
chosłowacji P iszek i  p ierw szy 
sekre ta«  ambasady SećRvy,

licach nadwołżańskich. p roduk
cja ro lna  ZSRR osiągnęła n ie 
zw yk le  w ysok i poziom. Z b io ry  
zbóż na teren ie ZSRR p rzyn io 
s ły  przeszło 7 m ilia rd ó w  pudów 
ziarna i  osiągnęły poziom przed 
wojenny. Obszar zasiewów w  
roku  1948 zw iększył się w po
rów na n iu  z rok iem  ub ieg łym
0 13.8 md In. hektarów . W c ią 
gu ro k u  1943 pow iększyło s«. 
znacznie pogłow ie byd ła  w  koi 
obozach i sowchozach.

Na stepowych terenach euro
pe jsk ie j części ZSRR przepro
wadzono zasiew ochronnych 
pasm leśnych na pow ierzono1 
199 tysięcy hektarów , orasz przy 
gotowano glebę d la  zasiewów 
pasm leśnych na ro k  1949 na 
przestrzeni 270 tys. hektarów .

Sprawozdanie Centralnego 
Urzędu Statystycznego zaw iera 
da le j dane. dotyczące wzrostu 
ładunków  tow arow ych tran«- 
oo rtu  kolejowego, wodnego i  
samochodowego. We waeywkJOh 
tych działach transport«  nastą
p ił znaczny wzrost przewozów
1 prze ładunków .

W la tach 1948, 1947. 1948 od
budowano, wybudow ano i odda 
no do u ży tk u  około 4.000 pań
s tw ow ych przedsięb iorstw  prze 
m yślowych. W  cśągu p ierwszych 
trzech la t  p ię*»ltettei oddano 
eto nżytfca 51 m ffio iaów m etrów

kw . przestrzeni m ieszkalnej. Na 
wsi wybudowano i odbudowa
no za (en okres ponad 1.600.000 
domów m ieszkalnych,

V/ W yniku obn iżk i cen dęta1 
licznych  na a r ty k u ły  spożyw
cze i przem ysłowe, zdolność 
nabywcza rub la  zw iększyła się 
dw ukro tn ie . w. zw iązku z tym , 
a także w  zw iązku ze w zro
stem zarobków, płace realne 
robo tn ików  - i  p racow n ików  
wzrosły w  ro ku  1948 w porów 
naniu do ro k u  1947 przeszło 
dw ukro tn ie .

Sprawozdanie Centralnego U- 
rzędu Statystycznego podaje na 
stępnie dane o zwiększeniu licz
by robo tn ików  i  pracow ników . o 
wzroście w yda jnośc i pracy, o d ą ł 
¿rym  rozw o ju  budow nictw a in 
s ty tu c ji k u ltu ra ln ych , lecznic 
i in s ty tu c ji użyteczności publicz 
nej. W roku 1948 zainwesto
wano w  odbudowe w  okręgach, 
k tó re  u le g ły  zniszczeniu w  cza
sie w o jn y  2<L4n il:a rd ów  ru b li, 
n ie  licząc in w estyc ji lokalnych.

W  sprawozdaniu C entra lne
go Urzędu Statystycznego, za
mieszczone są dane dotyczące 
wzrostu p ro du kc ji w  poszcze
gólnych repub likach  zw iązko
wych. Ze sprawozdania w yn ika , 
że p rodukc ja  przemysłowa w. 
1948 ro ku  wzrosła znacznie we 
wszystkich repub likach zw iąz
kowych, z w y ją tk ie m  Turfc- 
meństóej, w  k tó re ]’ •, centrom  
przem ysłowe Aszchabad uległo 
zniszczeniu w  czasie trzebienia 
ziem i jesienią 1948 r.

T ak w iec w  rezultacie potęż
nego ruchu współzawodnictwa 
socjalistycznego o term inowe 
wykonanie powojennego planu 
pięcio letn iego — państwowy 
nlan na rok  1948 został prze
kroczony, co spowodowało da l
szy ro z k w it gospodarki narodo
w ej, dalszy w zrost «topy życio
w e j ora« poziom u kufturaim ego 
; narodu sadzSedrieg®.

Lenin uzbroił klasą robotniczą 
w naukę zwycięstwa rewolucji

M O SKW Ą, (PAR). — W 
zw iązku z 25 rocznicą zgonu 
W łodzim ierzy L e y |p y,. w  tygod
n iku  radzieckim  „NoWOie W re- 
m fa" ukazał się a r ty k u ł wstęp
ny p tj „Potężna s iła  len in izm u“  

Zasług i Len ina  wobec mas 
pracujących całego św iata y  
s tw ierdza czasopismo — są o l
brzym ie. U zb ro ił on klasę ro 
botniczą wszystk ich k ra jó w  w 
przodującą teorię, w  naukę zwy 
cięstwa re w o lu c ji socjalistycz
nej i w c ie lił tę  naukę w  życie 
na jedne j szóstej części globu 
ziemskiego. W raz ze Stalinem  
— Le n in  s tw orzy ł pa rtię  bolsze
w icką  — p a rtię  nowego typu. 
pa rtię  re w o lu c ji społecznej, o- 
pracow ał wytyczne je j progra
m u, s tra teg ii i  ta k ty k i.  Rozw i
ja ją c  i  wznosząc na wyższy po
ziom  teorię  m arksistow ską Le 
nin  u ja w n ił treść ł  charakter 
im peria lizm u , ja k o  najwyższego 
i ostatniego stad ium  ka p ita liz 
mu. Lenin wykazał, że im peria 
lizm  zaostrzył do ostateczności 
w łaściw e kap ita lizm o w i przeci
w ieństwa- Le n in  w  sposób nau 
ko w y  dow iódł, że zasadnicze 
przeciw ieństw a im peria lizm u  
p rzyb liża ją  i  u ła tw ia ją  nade j
ście socjalistycznej rew o lu c ji 
p ro le ta riack ie j.

Jednym  z na jgenia ln ie jszych 
odkryć Lenina było praw o o n ie - 
rów nom ięrności gospodarczego 

politycznego rozw o ju  ka p ita 
lizm u przy im peria lizm ie  i w y 
p ływ a jący  z tego praw a w n io
sek o m ożliwości i  konieczności 
zwycięstwa socjalizm u początko 
wo w  jednym , lu b  w  n iew ie lu  
odrębnie wziętych k ra jach  ka 
p ita lis tycznych. Len in  o k re ś lił 
w ładzę radziecką ja ko  państwo
wą fo rm ę d y k ta tu ry  p ro le ta ria 
tu , w  celu stworzenia nowego, 
socjalistycznego ustro ju .

Leninowttfeb-Staiiłiowska 
polityka pokoju

Lenin przew idzia ł, że pierw
sze w  świecie radzieckie, socja
listyczne państwo przez długi 
czas współistn ieć będzie z k ra 
ja m i kap ita lis tycznym i i  uwa
żał za m ożliw ą współpracę 
dwóch systemów.

Z t.ego założenia — podkre 
śla „N ow o je  W rem ia“  — kon 
sekwentnie w yp ływ a  le n in ow 
sko -  sta linow ska polityka za
graniczna państwa radzieckie
go. Od października W#T toku

radziecką p o lity k »  zagraniczna 
była i jest p o lityką  w a lk i o za
pewnienie trw a łego  dem okra
tycznego pokoju, p o lity k ą  obro
ny wolności i  niezależności 
wszystkich narodów —  dużych 
i m ałych.

Le n in  i  S ta lin  ju ż  w  p ie rw 
szym okresie w ładzy radziec
k ie j w ie lo k ro tn ie  wskazyw ali, 
iż  państwo radzieckie pragnie 
żyć w  pokoju ze w szystk im i na 
rodam i i  skierować w szystkie 
s iły  na to ry  pokojowego budów 
n ic tw a  socjalistycznego.

Leninizm
budzi tkwiące w narodzie 
sity rewolucji ii postępu

O m aw ia jąc wspaniałe sukcesy 
gospodarcze Zw. Radzieckiego, 
„N o w o ję  W rem ia“  pisze: „L e n i-  
n iżm  obudził tkw iące  w  na ro 
dzie w ie lk ie  s iły  re w o lu c ji i  od
now ienia, przekszta łcił te s iły  z 
potencja lnych w  czynne.

S iła  id e i len inow sk ie j zm ie
n iła  rów n ież stosunek ludzi do 
pracy, k tó ra  z przekleństwa, ja 
k im  je s t w  u s tro ju  kap jta lis tycz  
nym , sta ła  się w  Z w iązku  Ra
dz ieck im  sprawą honoru, chwa 
iy  i: bohaterstw a. .

Zwycięstwo socjalizmu 
w ZSRR dowiodło słuszności 

marksizmu-leiunizmu
'Zw ycięstw o socjalizm u w  Zw . 

R adzieck im  —  pisze dale j’ „N o 
w o je  W rem ia “  — dow iodło n ie 
zbicie masom pracującym  całe
go św ia ta  • słuszności m arks iz 
m u -  len in izm u ; wyższości ra 
dzieckiego us tro ju  socjalistyczne 
go i  jest d la  mas pracujących 
we w szystkich k ra jach  bodźcem 
do wzm ożenia w a lk i o us tró j 
socja listyczny.

Czasopismo wskazuje, że obok 
sym pa tii i m iłości, ja ką  Z w ią 
zek Radziecki cieszy się w sze
rok ich  masach pracującym i ca
łego św iata, jego sukcesy w dzie 
dż in ie  budow n ic tw a  socjtóistycz 
nego budzą nienaw iść ae strony 
reakcjon is tów , k tó rz y  podejm o
w a li liczne próby, aby osłabić 
Zyt. Radziecki i  podważyć . jego 
au to ry te t.

Pod sztandarem Lenina 
zwyciężają

przodujące siły ludzkości
Na zakończenie „N ow o je  W re 

m ia “  pisze- „Ł e n in iz th  jes t z ja 
w isk iem  in te rnac jona lnym  i  je 
go znaczenie m iędzynarodowe 
jest w y ją tko w o  w ie lk ie . Opano
wanie teo rii i ta k ty k i len in izm u 
u ła tw ia  p ro le ta ria to w i wszyst
kich k ra jó w  rew o lucy jne  obale
nie kap ita łu .

Pod sztandarem Le ńk ia  walczą, 
zwyciężają i  Zwyciężą p rzodu ją
ce s iły  ludzkości ■*- czołowe si
ły  w ie lk ie j epoki radz ieck ie j".

Bocznica lenmowsku 
w demokraci! ludowej

CZECHOSŁOWACJA
PR A G A , (PAP). Czechosło

w acki św ia t p racy przygotow u
je  się do uczczenia 25-roczriicy 
zgonu Lenina. W  Pradze odbę
dą się s taran iem  K C  p a r ti i ko
m unistycznej akademie, na k tó  
rych  będą p rzem aw ia li członko 
w ie  rządu, K C  słowackie j p a r ti i 
kom unistycznej organizuje ob
chody w  B ra tys ław ie . W w ie lu  
m iastach czechosłowackich u l i
ce centra lne zostaną nazwane 
im ien iem  Len ina. S łowackie za 
k ła d y  w łók ienń icze w  K yba r- 
p o li postanow iły  zm ienić swą 
dotychczasową nazwę na 
stwowe z&kałdy teksty lne  
W. X. Le n ina “ .

W ĘGRY
B U D APESZT, (PAP), 

zw iązku z 25 rocznicą śmierci 
Len ina  w  ca łym  k ra ju  odbędą 
się uroczyste akademie żałobne.

„pan-
im.

—  W

W y b itn i członkow ie  W ęgier
skie j P a r t ii P racu jących w yg ło 
szą na tych akadem iach re fe ra 
ty  o życiu i twórczości w .e ik ie -  
go wodza p ro le ta r atu m iędzy
narodowego. W ielka akadem ia 
żałobna odbędzie się m. in . w  
Teatrze M ie jsk im  Budapesztu, 
gdzie z re fera tem  o Le n in ie  w y  
stąp i redak to r naczelny „Sabad 
Nep“  Józef Revay

RUMUNIA
B U K A R E S Z T, (PAP). —  W 

zw iązku z 25 rocznicą zgonu 
Lenina, rum uńsko  -  radz ieck i 
in s ty tu t naukow y organizuje w  
całym  k ra ju  szereg odczytów i  
akadem ii. W ydaw n ic tw a p a r ty j 
ne i państwowe zam ierzają w  
m asowym  nakładzie  wydać dzie 
la Lenina. Prasa rum uńska za
mieszcza szereg a rty k u łó w , po
święconych pam ięci w ie lk iego  
wodza R e w o luc ji L is topadow ej.

Cała Polska składa hołd 
pamięci Lenina

Dziś w  K ra ko w ie  zostanie od
słonię ta tab lica  pam ią tkow a na 
budynku  przy u l. Lu bo m irsk ich  
51, w  k tó ry m  m ieszkał Le n in  w  
la tach 1912/1913. Tego dn ia  k o 
m ite t w o jew ódzk i PZPR organ i
zuje uroczystą akadem ię w  
Teatrze im . Słowackiego.

22 bm . odbędzie się w  Teatrze 
im . Słowackiego uroczysta aka
dem ia zorganizowana przez m ło  
dzież, na k tó rą  przybędą ró w 
nież delegaci z W arszawy.

W łodzim ie rz Len in  przebyw ał 
w  K ra k o w ie  w  la tach 1912/1913. 
W  okresie  tym  k ie ro w a ł ro z w i
ja jącą  się pracą p a rty jn ą  w Ro
s ji i  redagował „P raw dę “ .

La tem  1913 r. przeniósł się do
Poronina, gdzie zastał go w y 
buch pierwszej w o jn y  św ia to 
wej.

W  czasie swego pobytu  w  K ra  
kow ie  w  g ru dn iu  1912 r. i  w  s ty  
czniu 1913 r . zorgan izow ał Len in  
rozszerzoną naradę Centra lnego 
K om ite tu  P a r t i i Bolszew ików , 
na k tó rą  p rzyb y ł rów nież Józef 
S ta lin .

W  K ra ko w ie  i  P oron in ie  oaby 
ło się k ilk a  doniosłych narad 
oa rty jnych . W ielu m ieszkańców 
Poronina zachowało po dziś 
dzień pamięć o Len in ie , ja ko  o 
w ie lk im  przy jac ie lu  P olaków .

(Dalszy ciąg na str. 3)

Zmiany
na stanowiskach wicepremiera 

i ministra administracji publicznej
W  zw iązku ze scaleniem adm i 

n is tra c ji państwowej na obsza
rze całego k ra ju  — Prezydent 
Rzeczypospolitej, przychy la jąc  
się do prośby w iceprem iera i  m i 
n is tra  Z iem  Odzyskanych tow . 
W ładysława G om ułk i, zw o ln i! 
go z zajm owanych stanowisk.

Na wniosek prezesa Rady M i 
n is tró w  tow . Józefa C yrank iew i 
cza, P rezydent Rzeczypospolitej 
m ianow ał w iceprem ierem  rządu 
tow, A leksandra zawadzkiego, 
zaś m in is trem  a d m in is tra c ji pu 

b liczne j —  tow . W ładysław a 
W olskiego.

Dotychczasowy m in is te r a d m i. 
n is tra c ji pub liczne j tow . E. Osób- 
ka -M o ra w sk i zrezygnował z z a j
mowanego stanowiska.

Jak  się dow iadu je  P A P  — tow. 
W ładysław  G om ułka obejm ie sta 
now isko wiceprezesa Naczelnej 
Tzby K o n tro li Państwa.

(Życ iorysy tto w . A . Zaw adzkie 
go i  W. W olskiego poda jem y na 
str. 2).



Oü I h Folgkii skitffics hold 
p um irr ci Leninu

nMońęienie ie sit, 1=«|)
* Sierpnia 1914 r. Len in  »ostał 

a re łf to w a n y  i ’ osadzony w  w ie - 
e ies ju  now o ta rsk im . Z w o ln iony  
fę ś ts ł dz ięk i in te rw e n c ji Jana 
Kasgrowdcza, Ponieważ dalsza 
praca stała się na tym  te ry to 
r iu m  n iem ożliw a, Len in  w y je 
cha ł w kró tce do S zw a jca rii.

K ra k o w s k i okres działalności 
Len ina  odegrał w ie lk ą  ro łe  w  
przygotow ani §ch przez P artią  
B o lszew ików  do decydującej 
zw ycięsk ie j w a lk i o lepsze ju tro  
lu du  pracującego. K lasa ro b o t
nicza K rako w a  dum na jest. z f 3 
k tu , iż  w  je j m ieście przebyw a ł 
i  dz ią la ł w ie lk i wódz pro le ta
ria tu .

Ń? L u b lin ie  odbyły  sie akade
m ie i  pogadanki, poświęcone 25 
rocznicy śm ierci W łodzim ierza 
Lenina-

Dnia 20 bm. 1 in ic ja ty w y  lu 
belskiego oddziału Tow arzystw a 
P rzy jaźn i Polsko - Radzieckiej 
w y jecha ła  do Poronina UO-oso- 
bow? wycięeżka w  celu zw iedz* 
nia muzeum Lenina.

Krajowy Zjuzd Literatów w Szczecinie 
radzi nad łagodnieniem sztuki

*  ą, ."*> Ł W ,«  . - AMr.ni tlT «w-łtrl Öv i f i  1

Liiercîçi zagniatam

Pomnik StfüHsm 
w asîïwüïdewis

W zw iązku ' »■ 29 rocznicą 
śm ierci W łodzim ierza Lenina od 
będą się w  Poznaniu uroczysto
ści, na k tó rych  , społeczeństwo 
W ie lkopo lsk i ódda ho łd  pamięci 
człowieka, k tó ry  sw ym  gen iu
szem zm ien ił bieg h is to r ii św is 
ta.

pfifw oict braterskie peidravdenla
O nia  20 htn- rospocząl *ię w  sali tA  R N  w  Ś-c~ecinie 

4-dniowy krajowy zjazd delegatów Z-w. Zaw. Literatów, 
z udziałem repreaeetaatów literatury zagranicznej.

Dnia 21. bm .'Odbędzie sie w 
au li un iw ersyteck ie j w  Poznaniu 
uroczy-ta  akademia. Ponadto od 
będą sie uroczyste zebrania z re 
fe ra ta m i o Len in ie  we w szyst
k ich zakładach pracy.

Ejffid Administracji io ln ta e i 
do P?ezydfmtfi RiiEiYpsiîfoIîteî
^ iązd  P racow n ików  Państwo

w e j A d m in is tra c ji Rolniczej 
w ys ła ł do Prezydenta FP B o le 
sław? B ie ru ta  następującą depe 
as*'

„Z jazd  Państwowej A d m in i
s trac ji Rolniczej, odbyw ający się 
w dolach 17— 19 stycznia 1949 r. 
we W roc ław iu , przesyła Ci. O by
w a te lu  Prezydencie, gorące po
zdrow ien ia  i zapewnia, że zada
nia postawione przez Rząd D e
m o k ra c ji Ludow e j staną się bo
jo w ym  zaw ołaniem  do n ieustan
nego w y s iłk u  w  walce o nową 
i postępową wieś polską.

P racow n icy służby państwo
w e j —  agronom ow ie i in s tru k to 
rz y  — pa w szystk ich  szczeblach 
gracy dołożą m aks im um  starań 
w  celu uśw iadom ienia w s i w

walce z wrogą p lo tka  i  propa
gandą. zabezpieczą w  ścisłej 
współpracy ze iZw. Samopomocy 
Chłopskie j i Centra lą  P .o ln icĄ  
Spółdzie ln i CS „Samopomoc 
Chłopska" sprawna i klasowo 
słuszna pomoc m ałym  i średnio 
ro lnym  chłopom oraz roztocza 
staranną opiekę nad p ie rw szym i 
zalążkam i spółdzielczości produk 
cy jne j — jedyne j drog i rozw o ju  
rozdrobnione j dotychczas za
cofanej gospodarki w ie jsk ie j.

Zebrani będą stać ns straży 
pogłębienia sojuszu robotn iczo- 
chłopskiego, fundam entu  dotych 
czasowych naszych osiągnięć na 
wsi i gw aranc ji dalszej e fe k ty w 
nej naszej pracy w  dziele b u 
dow nictw a podstaw socja lizm u 
w  ro ln ic tw ie "

Podpisanie polsko-brytyjskie! 
umowy żeglugowe!

LO N D Y N , (PAP). —  M iędzy 
b ry ty js k im i i po lsk im i lin ia m i 
żeglugi podpisana została um o
wa o w spółpracy w  dziedzinie 
żeglugi. Um owa dotyczy regu
la rnych l in i i  ok rę tow ych  m iędzy 
po rtam i b ry ty js k im i Londynem  
i H u lle m  9 G dyn ią i  Gdańskiem. 
Dotychczas współpraca w  dzie

dzinie żeglugi m iędzy W ie lką  
B ry tan ią  a Polską odbyw ała  się 
na podstaw ie gentlem an agreą- 
nient.

Zaw arta  obecnie um owa pr/.e 
w id u je  ścisłe współdzia łan ie  l i 
n i i ok rę tow ych  obu państw  i za
pewni naszym po rtom  lepsze n iż 
dotychczas połączenie z W ie lką  
B ry tan ią .

Reakcyjny sąd USÄ gwałci 
prawa oskarżonych komunistów
N. JO RK. (PAP). — W  d a l

szym ciągu procesu 12 prz.ywód
:ćw am erykańskie j p a r ti i kom u 
uśtycznej u ja w n iło  się dążenie 
sdu i p ro k u ra tu ry  do wyfeo- 
‘aystania w sze lk ich  rriożli - 
wych środków  praw nych w  ce
li  ograniczenia p ra w  oskarżo
nych i pom niejszenia po lityczne j 
ieniósłości procesu

SąS u c h y lił-  się od powzięcia 
tecyzii w  sprawce zastrzeżeń o- 
móny p rzec iw ko  składow i ła w y  
or zy ciągłych-

A dw oka t G ladste in  s tw ie rdz ił, 
ie ła w a  przysięg łych ńie rep re 
zentuje narodu am erykańskiego, 
brzy is tn ie jącym  obecnie syste
mie w yborów , z am erykańskich 
i id ó w  przysięg łych wyłącza się 
ź 're g u ły  rob o tn ików , M urzynów  
pras przedstaw ic ie li innych „n ie  
•w/godnych“  grup po litycznych i 
rąsęwyęh, W . ten spoSób sady 
eriw sieg łych zna jdu ją  sie pod

P rzybyłych przedstaw ic ie li 
Rządu, w ładz m ie jscow ych taras 
liczn ie  zebranych uczestników 

jńsdu po w ita ł preze* Z w . 2aw . 
L ite ra tów ' Polskich Janoełsw 
Iw ie ś k ie w ie z . ' zapraszając na 
przewodnicząca zjazdu Ewe 
Szelb iirg-Zarem binę, a do 'prfe- 
y d iu m  Adama Ważyka, Jsrżs- 
k> Andrzejewskiego. M ićczy- 
dawa Jastruna. Jana Brzech
wę, Stefana FłukówSteiego. a fta 
ekre ta rzy  zaś: Tadeusza B o- 

rów itóiego i Tadeusza K w ia t 
kowskiego. Po odczytaniu przez 
Jeńa Brzechw® licżnych d f-  
oete. nadesłanych na zjazd. iń. 

od m in is tra  k u ltu ry  i sztuk i 
Dybowski92Ó orśz <>d 

s t r i  żeglugi Rapadkiigó . zabrał 
głos, pow itany ón tuż :s stycznie 
przedstaw icie l Zw, L ite ra tó w  
Czechosłowackich, d r Jan P i- 
,arż.

Przekazał on b ra te rsk ie  po
zdrow ienia od lite ra tó w  cZfeche 
słowackich oraz da? w y ra z  rs - 
dości. że wsjem na p rzy jaźń  nie 
nosi 'charakteru ofic ja lnego, lecz 
jest pełna treści, w yn ika ją ce j 
:e ścisłej współpracy. Mówca 
na k reś lił obraz prze łom u, jak. 
nastąp ił w  życiu i  twórczość: 
ite re ló w  czechosłowackich, któ  

rzy  żyw iołowo, uczestniczyli w  
z likw id ow a n iu  pozostałość^ reak 
c ji i dziś b iorą żyw y  udz ia ł w  
dziele budowy socjalistycznego 
państwa.

Z  ko le i p rzem aw ia ł sekretarz 
Zw iązku L ite ra tó w  S łowackich 
d r Jan Poniczar i prezes Zwiąż 
ku  L ite ra tó w  W ęgierskich — 
Szandor Gergeri.

W ita li następnie zjazd  przed
staw iciele: K . K u ry lu k  w  im ie
n iu  Rady Z w ią zków  A rtys tycz -

uyćh. Ju lian  M a lin ia k  w  im ie 
n iu  Polskiągo Z w iązku  W ydaw - 

ów. W alery Jastrzębiec - Rud-

Przyjęcin 
w Belwederze

kon tro lą  bogaczy. T rudn o  od 
nich oczekiwać spraw iedliwego 
w y ro ku  w  stosunku do działa 
cźv po litycznych klasy ro b o tn i
czej.

PARY?,, (PAP). —  Staraniem  
francuskiego kom ite tu  obrony 
13 przyw ódców  p a rtii ko m u n i
stycznej. U SA, ukazała się w  Pa 
ryżu broszurą znanego p u b lic y 
sty W ła d im ira  Poznera. Po przy 
toczeniu i  w ykazan iu  całej bez
podstawności „a k tu  oskarżenia'' 
przeciw ko działaczom am ery
kańskie j p a r t i i ’ kom unistycznej, 
au tor zwraca uwagę ńa podo
bieństw o procesu z procesem o 
podpalenie Reichstagu.

Broszurę poprzedza słowo 
wstępne słynnego d ram aturga  
b ry ty jsk ie g o  śhąwa. k tó ry  z wda 
ściwą' m u :iro n ią  w^fenięwa, *»- 
inscenizow any p r**z  w ładze ą- 
m erykańsk ie  proces.

Prezydent Rzeczypospolitej 
p rz y ją ł w  dn iu  dzisiejszym  na 
aud ienc ji rek to ra  Akademi)i Gór 
rńezo - H u tn icze j w  K rakow ie , 
p ro f. dr. W alerego Goetla,

*
P rezydent R. P. p rz y ją ł w  

dn iu  20 bm. posła B u łg a r ii w 
W arszaw ie p. Pavel T aga ro ff rią 
aud iencji pożegnalnej.

Obrady
Komisji Sejpiawych

n iok i w  im ie n iu  Z A IK S -u  en 
M icha ł ' Rusińfek w  im ien iu  
PEN-C lubu Póifkaego,

W części popo łudn iow e j p ie rw  
szego dnia zjażtlu zabrał głos 
w icem in is te r k u ltu ry  i .sztuki —- 
Sokorski.

Tekst przemówięnla tow. So
korskiego podamy w numerze 
jutrzejszym.

Po przem ów ien iu toW, wioń- 
m In-istr a W. Sokorski ego. od -

ęzyt w  zw iązku ze 150-roczmicą 
urodzin  Adam a M ick iew icza  w y ( 
głosił W acław Kubacki,

W  czasie przy jęc ia  d la  dfelegs. 
tów  zagranicznych, wręczone 
zostały nagrody lite ra ck ie  zkon  
kursów  Żw, Zaw. L ite ra tó w . Na. 
środy o trzym a li: pro f. TJ. J, Ka 
¿ m ie rz  W yka za pracę w  dzie
dzinie k ry tyk i, lite ra ck ie j i  Sta
n is ław  W ygódski z-a całokształt 
twórczości poetyckie j.

PR A G A , (FÀ F). — W  G e tt-  
i w a ldow ie  ną M oraw aćh w zn ie 
siony zostanie w  ro ku  bieżącym  
m onum enta lny posąg Gênera -  
’issimuśa Ś ta lina  z okaz ji obcho 
du roczn icy Jego urodzin.

Uroczystość, założenia kam ie 
nia węgielnego Odbędzie się 1 
maja br.

Znoił milof!®
„ Jsłuisw Pslskii”

M in d s ^ e n ly  p r z y z n a ł  ss lf 

do spiskowania przeciw RepuMlce
„¿éba Ksieiîaf- d*?m«skn|*?

ifefednîeïq »Iiîgïrilneéé k»fdynBîa

M O S K W Ą , (PAP), Z m arł zna 
k e m ity  p isarz radz ieck i A le k 
sander Serafim ow icz, au tor 
pierwszej w y b itn e j powieści z 
"rasów R ew o luc ji .P aźdz ie rn i
kow e j „P otok żelazny" i  innych 
dzieł.

BUDĄP$SZT (PAP). — W  Budapeżscie nfeasala tię .tlw , 
itsięga/'» zawierająca doktaeeaty w eprafcie MinS- 

isftntr"ego. który stwierdza w swych zeznaniach, iż ceiesa jego 
byłe wińówśeftife monarchii na Węgr.sech, s Ottd&fesa fiahe- 
hurpiem na tronie*

„Uważani — pisź-ć .Mindśzent)' — że jeeł tó siożliwe ¡Mynie. 
W wypadku obalenia republiki węgierskiej przy posnćjcy zagra
nicy. przede wśsystkM — Stanów ^jednoczńnyęh, W  tym ce
lu akcja moja na Węgrsfećh polegała na popieraniu polityki 
amerykańskiej i była śkierOwtea przfedwkó republice wę
gierskiej."

Księga zaw iera szczegóły roz
m owy, przeprowadzonej przez 
M indszentyĄgo z O ttonem  Habs 
burg iem  w  Jęcia 1947 roku w  O t 
taw ie. S ekre tarz M teds*en ty ‘e- 
go, Zakar, w  ten sposób opisu
je przebieg te j rozm ow y: „M in d  
szepty z łożył wyczerpujące spra 
wozdanie O tto n o w i ną tem at 
dzia ła lności m onarch is tów  na 
Węgrzech. O tto  podkreślał, że 
m onarch iści węgierscy w in n i 
być gotow i do podjęcia akc ji, po 
nięważ mogą liczyć na zwolen
n ik ó w  w  Stanach Zjednoczo
nych, k tó re  „po p rą  federacy j
ne kró lestw o środkow o -  euro
pejskie po zakończeniu trzecie j 
w o jn y .“

Sekretarz M indszen ty ‘ego, Za 
kar, s tw ierdza ,iż ka rd yn a ł m ia ł 
półną świadomość, iż jego roz
m ow y z O ttonem  wym ierzone

b y ły  przeciw ko dem okracji w ę
g iersk ie j.

Dalsze dokum enty dotyczą 
dz ia ła lności M indszśntytegó po 
jego powrocie zfe S tanów Z jed 
noczonych na W ęgry. Zgodnie z 
in s tru kc ja m i, o trzym anym i od 
O ttona, naw iąza ł on k o n ta k t z 
am erykańsk im  posłem w  B uda
peszcie. W  jednej 7. rozm ów  z 
M indszentym , poseł U SA po
tw ie rd z ił stanowisko O ttona na 
tem at m ożliw ości obalenia re 
p u b lik i w ęg ie rsk ie j i  w y ra z ił 
przekonanie, że „nadz ie je  na o 
ba leńie re p u b lik i w ęg ie rsk ie j 
łączą się z m ożliwością Wybu 
chu trzecie j w o jn y “ .

W  rozdziale, za ty tu łow anym  
„zdrada i szpiegostwo“ , Żółta 
Księga przynosi dokum enty  o 
kon taktach M indszen ty ‘ego z po 
selstw am i m ocarstw  zachodnich

u* Budapeszcie, P rym as w ęgier
ski dóstarezńł poselstwom tym  
regu larnych raportów , o sytuacji 
aa W ęgrsńch 1 dom agał’ się ód 
nich in te rw e nc ji- w  jednym  ze 
tw ych  lis tó w  do członka ang ie l
skie j m is ji w o jskow e j. M in d - 
szeaty proponował, by  w o jska 
am erykańskie i angielskie w k ro  
czy ły  do k ra ju . M indszenty w 
swych raportach, k ie row anych 
do poselstwa am erykańskiego. 
Szczególnie dokładnie in fo rm o 
w a ł o dz ia ła lności W ęgierskie j 
P a rt ii Kom unistyczne j, Poseł 
USA domagał s i i  szczególnie 
danych, dotyczących kom un is
tów  i w o jsk  radzieckich, stacjo
nowanych na Węgrzech.

M indszenty w yko rzys tyw a ł 
swę stanowisko arcyb iskupa, u - 
żywając k le ru  i o rgan izacji k a 
to lick ich  dla swej działa lności 
szpiegowskiej. M . in . sekretarz 
urzędu arcyb iskupa w  B uda
peszcie, Sandor Cserto, pe łn ił 
funkc je  łącznika m iędzy prym a 
sem w ęgie rsk im  a poselstwam i: 
am erykańskim , ang ie lsk im  i 
szwajcarskim . W  orędziach 
swych na w o ływ a ł do p rzec iw 
staw ienia się zarządzeniom rzą 
du oraz w ie lo k ro tn ie  występo
w a ł o tw arc ie  przeciw ko przepro 
Wadzeniu re fo rm y  ro ln e j i  na
c jona lizac ji p rz e m y s łu .

Żółta Księga zaw iera ponadto 
dokładne dane o spekulacjach 
w a lu tow ych  M indszenty'ego, 
k tó re  na raz iły  skarb państwa 
na s tra ty  w  wysokości 4 m il io 
nów  fo rin tó w .

Iitosl i EgM 
mgsilsiUT 

wftfiiiiki ïflitfain
LO N D Y N  (PAP). — W edług 

in fo rm a c ji agencji Reutera, de- . 
legaci E g ip tu  i Izrae la  na w y * 
pi« Rodos doszli do zasadnicze

go porozum ienia w  spraw ie wa 
ru n kó w  zawieszenia, b ron i, W  
m yśl tych w arunków , obecnie 
zajm owane pozycje obu stron 
w  Palestynie m a ja  ulec ty lk o  
nieznacznej zmianie- Obie s tro 
n y  ośw iadczyły m ed ia to row i 
ONZ, że osiągnięte porozum ie
nie będzie m ia ło  cha rak te r w o j
skow y i n ie  przesądza w a ru n 
ków  ostatecznego pokoju- 

Agencja Reutera podaje n ie 
potw ierdzona wiadomość, iż w 
H a ifie  podpisany został w  
czw artek roze jm  m iędzy Iz rae 
lem a L ibanem . U kład o rozę j- 
mie ma być jeszcze ra ty f ik o 
w any przez rządy obu państw'.

Agencja Reutera donosi, że 
z Genewy udała się drogą lo t 
nicza do Jerozo lim y trzyosobo
wa kom is ja  rozjemcza, k tó ra  z 
polecenia Zgrom adzenia Gene
ralnego ONŻ m a pomóc Żydom  
i A rabom  w  osiągnięciu poro
zum ienia. W  skład ko m is ji wcho 
dzą przedstaw icie le F ra n c ji, 
T u rc ji i  S tanów Zjednoczonych.

Clay chce odbudować 
niemieckq Hole

Komitet Ekonomiczny Rady Ministrów 
podjął doniosłe uchwały

Rozszerzenie zakres« urnę 
administracji rolniczei

SŁósaitęt E -kponińyańy R ady M in is tró w  Ba posiedzeniu 
w  dn iu 1$ h m - obok doniosłe j uchw a ły  w  sprawne akc ji koa trą k - 
mwiania trzo d y  chlewnej, za tw ie rd z ił p rę je k t ua tftw y ó toęazę- 
rżeniu zakreśti prac państw ow e j adm in is trac ji ro łne j.

Życimya wlc*pwm i*ni 
tow, Alekinndro ż.uwndikiego

2£T.vadzki, v-.ro-
‘ ro k u  18?®, ’w  ro d ą ię l*

^'niko~^S-'etnl chłooiec » u * i* ł  
s-.it-:' naukf i pracować na sie

bie i  n* rsazm ć. 'V roku 1921 pra ■
tu m  kopp.lnl . . ł a r y t ' ’ Z a g tt-
ku I58brę>,*r,tkt1*n. •Tędtióĉ ś̂nł̂
SociyAa- fisisłalnodr polityczna, i  sta 
ty yrf tzareaach thło^żicźy komupi- 
styr::me;i. S?,ybkO wybiła ^ ie  
»dólr»v organizator i działacz riw o 
jut;'dny* Tlózwi.lą dziaialnosr na te- 
p*nic ca/eso kra ju  — na Śląsku, w 

w AA.rarsz?wi*. tako ćiinnęk
K'r. ^  -imUnizt^clbego Związku MfO-
dkS~ ■
5 Std\n&£cie lat przesiedział Za- 
w ir i- ;  i \u więzieniach polikię.i re

' V. 13S6' zostaje skazany na 1?«
i j f  y/iercienia. Wiezienie stało =i€ 
irł-i 2 ą u i i  wers?rfc etem rtia.rksizsn-it *
sakoła wałki." W-ina rzuciła 95a-

w -łdzk ie?®  ć a ła k o  a * , J4
naci W ólgę Tu b rs i udsaai W o b lo 
c ie  ś tu lłn irą d u . . .

A ltk s a n d e r  z » w ż d * k t  « ta je  ste 
ie ó n y r r  z 'o rg a n iz a to ró w  pow sta  )* -  
c¿go w  2S F .fi W Ó Jrka p a ls K ie g ę  J 
d r ie k i  sw e j w te d z y  p o l ł t y c * W j, - 
w o js k o w e j zos ta je  zastępcą d o w o d 
ny k o rp u s u : P ó ź n ie j ju ż  na te re n ie  
k r a ju ,  Z a w a d z k i. ¡s o P ą jf * * f te P ° *  
Ń ańze lnegó  D o w ó d c y . _

G dy  w  v. IMS A rm ia  d oc ie ra  90 
Za g łę b ia . A le k s a n d e r Z a w a d z k i zo
s ta je  p e łn o m o c n ik ie m  B z s d u  ns *  
z iem ię ', ną. Ś lą sku  o rg a n iz u je  w ła 
dze lu d o w ą , zo s ta je  m ia n o w a n y  w o  

'je w o d ą  a lasko - d ą b ro w s k liń -  
P rzed  K o n g re se m  Z jednO czen iO - 

w y ra  p a r t i i  ro b o tn ic z y c h  K C  PPP 
c-d w o łu je  go ze s ta n ó w łs k a  V ó 3 *- 
w o d y  i. o ó w ie rz a  prf.ee  p a r ty jn e  
N a  K o n g re s ie  zo s ta je  w y b ra n y  ja -

W  4n lu  30 bm. odbyła się w  
Ssjm ió cod nr zę w odn i ctwęm  
posła O brączki (PZPR) po- 
ijódźónie K o m is ji P rzem ysłu i 
H and lu  z udzia łem  prz.ędstawi- 
c łe li M in is te rs tw a  Przem ysłu i 
K and lu  óraę. Odbudowy.

k o m is ja  o trzym ała  sprawozda 
nie t  rozw o ju  akc ji in te rw e n 
cy jne j ha nd lu  państwowego. Ża 
rów no w  sprawozdaniu, ja k  i w  
dysltus ii stw ierdzono znaczny 
w zros t'  hand lu  uspołecznionego 
oraz c e r iz  -większy jego w p ły w  
na. ry n k u  w ew nętrznym .

O m ówiono konieczność szyb
kiego szkolenia k * d r  dla apąra- 
iu hand lu  uspołecznionego, «te 
odbywać się pow inno zasadniczo 
przóz stosowanie program ów  
śzkolntctwg ogólnego do po
trzeb tej dziedziny oraz w  chw i 
l i  obecnej, przez odpowiednie 
szkoleni? personelu od dz iftln if 
dla hand lu  państwowego i  spół
dzielczego w  m iastach oróz ód- 
d z ię k i? " dla hand lu  spółdzielcze 
go ńa wsi.

1$.© s.iîkrçtfir? KG" członek 
politycznego KC PZPR.

Biura

Życlozys minlBlro 
lew. Wlodysłewn Wolskiego

woUS« ureditł 
1801 róku. Pc-Tow. WUçi7St«’»

;  Cd i l ls  teku JMt
rfćhkiem

POlSki.
w itty^ e 5i* jjT  i sUU;' iw te je "Ł r iS o  

,« d ttś tó lno ić  komun'.styesna l  po

b-ttsystêoujè
¿11 'tvm oçy wi

poS rnV -cffityc i: f r« z  
J ̂ dtt0226wTlit' j* --  

wnytt?. dzu.-

-  S T i “  Ä

ar, rscr#s
dsXi-YS% ttli 

¿fdPP

pw «9«t*J* teo -kraju, 1 Ąm.ałs .
«•uchu D łrtyzanćkim . m  wya>?isłe-
2fS r t . fe  «o r r ,c y  w LiiBUni,u o *-
g*P!Śul* Państwowy Urtsa * « *
friacyiriy, -lako ¿ènerate:.' Ą*5* 6 
mocnik rzaclu órgąsizuje aitoj? pę 
yrrętu Polaków do krąiu tę_ wszy
stkich aakUków  «Wiata. Rowne- 
czećńig w - Prowadra Jw tóu

" r” ’."!,.“ .’KSS5JT«
¿inütrâéJi Publicznej. **<? «Jt.vosze 
d u  Mlnisterstwą Ziem  Drt„yak»- 
nvch bierze udział 
toto Ministerstwa - Ostatauo p em - 
tunkcje pcnisekretąrsa stanu w  M 1-- 
rteterstuńe Admlr.tstraoji Publics 
nej. Jest «ażrakiem k c  p z p r ,

Uątawz i m  na co-lu u jęcie 
ro ln ic tw a  w  ram y gospodarki 
ro ln e j w  ska li -ogólnokra-iówei 
plduowM - N iezbędnym  w arun - 
k ie in  d is osiągnięcia tego celu 
ęęt zątpewnienie w ładzom  p is - 

n u ja eynu  bezpośredniego w p ły - 
w U n j  całokszta łt prący w r o l
n ic tw ie . co da się osiągmąę je 
dyn ie  przez «kupienie całego 
apara tu a d m in is tra c ji ro ln e j w  
reku P am iw a. Dotychczas pod- 
taw ow ę dzia ły  popierania, p ro 

d u k c ji ro ln e j i przysposobienia 
ro ln iczego prowadzone b y ły  
przez. Ż w ijz e k  Samopomocy 
Ćhłópś-kdej-

T ipaństw ow iśn is służby w  ro i 
e lttw ie  pa odcmkąch prowadzo 
uych dofychcaąs przez Zuriąaek

Tłniian nfanJointtM 
w Pfads»

PR AG A, (PAP). — W  jednym  
z k in  prask ich  odby ł się w  tych 
dniach zam kn ię ty  pókąz polękł# 
go f i lm u : „U lica  G raniczna“ . W 
pokazie w z ię li liczny  udz ia ł re 
ferenci k u ltu rą ln i robotniczych 
o rgan izacji zawodowych oraz 
przedstaw icie le rad zakłado
wych i  załóg fabrycznych okrę
gu praskiego,

Obecni na pokazie przedsta
w ic ie l?  mas robotoiczych w y ra 
żają sie o f ilm ie  po lsk im  z n a j
wyższym uznaniem.

P f i y a o t ą w n a i a  

da Raka 
a h o a m a w s s k ia ę o

R ZYM , (PAP). — Am basador 
RB w  Rzymie, Adam  O strowski 
odbył w  dn iu  20 bm, rozm owę 
z Prezydentem  R epub lik i W łc- 
;kis:i E inaudim , w: toku  k tó re j 
Przedstaw ił prezydentow i p ro 
gram Roku Chopinowskiego we 
Włoszech. P rezydent E iaaudi 
w y ra z ił zgodę na o b jlć ie  prą tek 
te ra tu  nad uroczystościami- 
zw iązanym i z Rokiem  Chonm ow 
zkim  we 'Włoszech.

Satnapotnocy C h łopskie j. u*pc«- 
l iw i  sikootrdjmową.ńia .p rodukc ji 
ro lne j w  akali ogó lno-kra jow e j 
oraz przyczyn i się do nadania 
jeśńo,litego c a a ra k tś it i pracom 
w  zafcreste ośw iaty rpWkaę-j*

W dalszym toku óferad K o 
m ite t’ Kkopomicsąiy .za tw ie rdz ił 
wniosek m in is tra  p racy i opie
k i spęteczuei w  sm au te  Pó- 
wśizecjińej akcji teypr&wkęA'f1 
dla n ie m o w lą t, w  Polsce,

Geięm te j akc ji , jest tannpą- 
trzenie kaldAgó niem/ówlęcte 'V 
w .yipriwkę. co, anacżn.ie przyCzy 
n i się do podm eśićnis stanu 
Zdrowotności n iem ow lą t.

Wyprrwki otrzyimywąć będą 
bezpłatnie osoby utrźjńnując? 

i sie z pracy najemnój, ęępby ko

rzyśtające z pomocy op ieki spo 
łecznęj. bezro ln i m ieszkańcy 
smip wdejękich. k tó rzy  n ie  p łaÜT11Mj• w —i., j-' I hrPV'fl
cą podatku obrotowego i docho- ’

W ASŻ.YNGTON, (PAP). —  lO  
I re sp o n d e n t, P A P  dow iadu je  siz
ze źródeł po in fo rm ow anych , ze 
Ben. Cłay w ys tą p ił z w tliog lg ff» '' 
odbudowania n iem ieck ie j Tłgty 
hand low ej w b rew  postanowień 

1 ni om U m ow y Poczdam skie j- 
W niosek C lay‘a pozostaje w 

I zw iązku z raportem  H u m p -
zalecającym  podwyższę“

dowęgo oraz w łaściciele drofo- 
ych gospodarstw« ro lnych . 'Po

zostałe na tom iast kategorie 
osób o trzym yw ać będą ■wypraw 
k i odpłatnie , po cenie u lgo
w ej.

Na ty m  samym posiedzeniu 
K a rp ite t Ekonom iczny pow zią ł 
uchwałę, k tó ra  mą ną celu 
ograniczenie w  ro ku  1949 ja- 

o óstatń im  roku  'P ’lg»u  Odbu- 
dowy Gospodarczej óras w« o - 

resi? g-lętaiego PI snu Rozbu- 
dew'« i Prżebudoww frospodar“ 

:e i ■ PelsM  — roznuarew  bu
dow nictw a ? dm u ris tr a cyjn?
ńa ut-eoi*, W arszanY na ko 
rzyść budow nictw a mieezkąnio- 
Wego.

nie  poziomu p ro d u kc ji sta li w  
Niemczech zachodnich i, zredu
kow anie program u ro zb ió rk i fa 
b ry k  n iem ieckich.

N. JO R K , (PAP). -  „Jou rna l 
o f Commerce“  donosi, że zw ią 
zek zawodowy m arynarzy, na
leżący do GIO i  a rm ato rzy m a
ją złożyć w  Departam encie S ta- 
nu protest przeciwko p lan ow i a- 
m ery  kański ego ^uberna to i a w oj
skówego w  Nicipczeeh C lay a, 
p rzew idu jącem u zniesienie po
stanow ień poczdamskich., ogra
niczających żeglugę niem iecką 
i budow n ic tw o sta tków  w  N iem  
czećh.

Kom itet, p rz jiją ł rów n ież p ro 
je k t ustaw y o Obowiązku Orna* 
czariia tóWterów óhaż stosowa
nia prży  'p ro d u k c ji no rm  lub 
A'ârunkéw tęćhńjćżńyeh.

I i ia  pisselw apsifi 
w Indeaasiî

LO N Ö Y N , (PA.P), —

Rada Polilyemn Kuomintang« prosi 
Mno Tso Tonga o pokój

Ohlńiks Ita lia  
« wtśi Maiikiita

L O N D Y N  (P À P ). — A gćnc ja  «en te ra  donosi z N im k inn , 
*ê S f ia  ^e iłtyesaa Kuomintangu zatwierdziła jednomyślnie 
¿ ¿ g f-sĄ t.tsądn  Staś Fo efiejfJsego. zwrócenia się de .^ła® Tsę- 
Tuaga r  prośbą o zaprzestanie ogni? i rozpoczęci* rokowań
po ko jow ych .

W edług ostatn ich doniesień a- 
gencji Reutera, oddziały c h iń 
skie j A rm ii Ludow e j walczą w

bdlèglbàèi «alCdvid* 36 km  nâ 
półnóc ód N aök inu . Inne k o lu 
m ny A rm ii Ludo w e j pod do-

Tîuiiia!i lapowlaila kantyRUOwanie 
fiołychczascwei polityki UiÄ

wW ASZYN G TO N. (PAP) 
dn iu  2() fein. odby ły  się w  W:. 
szyngtonie uróczy§tośći z okazji 
o fic ja lńegó o b je c il w ładzy 
przeż p rę?yd fn t?  Trum ana. Pp 
złożeniu przysięg i na racę prze 
Wódnjcpaćego Sądu Najwyższe
go, Freda Vinsona. prezydent 
T rum an w yg ło s ił orędzie, po- 
,świecone po lityce zagranicznej 
S tanów  Zjednoczonych., 

P rezydent T rum ąn  s fo rm u ło - 
w s ł w y tye in e  p o lity k i zagranicą 
n * i S tanów Zjednoczonych w 
cztireeh  punktach : 1) „P opar- 
eie dla O Ń Z “ ’ p rzy czy jń jp re ę y - 
dsn t zaznaczył, ze w ipó łp ra ca  
St. Z jsdsoczonych z Ó NZ bę- 

,42Se ksu tynuow ana na do tych

czasowych zasadach, 2) K on ty
nuowanie planu Marshall», 3) 
Przygotowanie projektu paklu 
północno - atlantyckiego. 4) 
I.FoW-Oc“  dla k rą jó w  zacofa
nych. Prezydent dał dp zrozu- 

Żę „pomóc“ ta znajdziś 
św'ój wyraz w  inwestycjach k a 
p itę łu  amerykańskisgo « ' kra - 

żńych od tfSi jc h .  zależnych od tJSA
T rum an pośw ięcił znaczna 

śwe^o przem ów ien ia fto-ęzęsc —
chwąłe „d e m o kra c ji ąm erykań 
* k 'e j“  ■ i  w y ltą jB ił z wypadem  
przeciw ko kom un izm cw i, powt?. 
rzs jąę  u ta rte  hasła, zęCzerpnię- 
t? z arsenału propagatorów  nah 
gsnkn. an tjkćnau iiiś jY tięha^

ń«ó4zj-ivęoa generała Ct?n-Yi.
prżfkroćąyły rzekę K jiä i n i
noćńy-w śchćd od N ank inu . Ba 
dziej na zachód trzy  ko lum ny 
w ojsk ludow ych pod wodzą g? 
nerała Lu-Focz#n posuwają si 
w  k ie ru n ku  l in i i  ko le jow e j P * 
k iń  — H ąnkou, skąd przypu 
szćżalnie rusza ńa zachód, by 
zaatakować Hankou.

•i dalszych k o lu m n , w o jsk  lu  
dowych maszeruje na. południ« 
aby przeciąć Jang-T sę -K ian  
m iędzy Nankm em  » Hankou 
prawdftpedóbnie w pobliżu W u 
sush łu b  Wohu.

W zw iązku z bezpośrednim zs 
grożeniem N ankinu , ogłoszono 
o fic ja ln i?  plan przeniesienia 
rządu C zańk-K ą i szska do K ąń 
tonu — po rtu  w  Chinach po łu
dn iowych- W  p ią tek mą rozpo 
cząć się ew akuacją Władz rzą 
dowych zą pomocą przeszło 100 
samolotów, V t N a nk in ię  ma rzę 
kom o pozostać do ostatn iej 
c h w ili n iew ie lką  grupa przed 
ś taw ie ię li rządu, z eąmjTń 
CząegkKai szekiem na C24łe.

M O S K W A  (PAP), —  A gćńcja 
TASS donosi z Szanghą.iu, pó 
wółując. sie ną dziennik d i 
śk i „D a tu n -P a o “ , że jednostk i 
ąm ftrykąńsk ie i f lo ty  wójennej 
p rzyb y ły  z P ił ip is  dó po rtu

W  New
D elhi rozpoczęła się w  czwartek 

WÓłśn?'? in ic ja tyw y rSięłu Tftdl. 
konferencją 19 państw ąziatyo- 
kich i muzułmańskich a# któ re j 
rozpatrzona mą być śórawa a- 
gresji holenderskiej w  tndoń?" 
liji. Z  państw muzułmańskich 
edynie Turcje nie wyśłałń 

priedśtajs/iciela. Australia i No
wa - Zelandia pożądają na kan 
ferencji’ śwycb obserwstorów. 

Eacajajsc .konferencje pre- 
!?r Ind ii Pandith Nehru pód- 

kreś lił, że naród indonezyjski 
,igdy nie podda się agresorom 

te zgodzi s it na przywrócę- 
kon tro li kolonialnej, Mów

ca ostrzegł, że jeśli inne p *ń * 
;tw«ą ni? przyczynia sie dó po
łożenia ’kresu ągresji holen.dar- 
k ić j w  Indonezji może to mleć 
fa tą in* następstwa nie ty lko  w  
tym  kra ju, ale i W Azji oraz tt# 
całym świecie..

Przedstawiciel Eurm y doma
gał gi.ę wstrzymania pemóćy * -  
mery kań skini dla Holandii, u- 
znanią de ju r *  Republiki Indo
nezyjskiej hnzez Wszystkie na
rody

Pâfiëdsanis 
igkïilfflîiffitB

Iiileteklnnlîstéw
P A R Y Ż (PAP). W końcu

ątyttefiia hr. èdbedsif się w Pa
ryżu pierwsze posiedzems M ię - 
'dzyńjarodojyegó S ekre ta ria tu  la-- 
ł*iP 'V tua!:stów do spraw« pók!ó- 
u, ,u'.»orąonęgiD na K dp*f« feb 

N ró e łą w sk im . ’S ekre ta ria t ąkła- 
cfą | ię  z 31 ęzłohków. wibrńd k tó  
ry c fi zna jdu ją  m * m. to. peof*2 ^ a--------i i,y.uLi ....

T sing -Tas O ddzia ły  tm e ry k ih -  ¡.rena Jo lio t-Ć u rie . pisarze Ara- 
sk le j p iechoty m orsk ie j w ys ia - gem < Cesaise ora? ia A i w yé ito it 

,«<äjy aa* ląd, . IdaiżŁacss s a u ia  i  ku itu rw .



TRYBUNA LUDU i

POD SZTANDAREM LENINIZMU
Minęło 25 la t od śmierci w ie l 

kiego wodza rosyjskiej i mię
dzynarodowej k la sy  robotni
czej, wodza i  organizatora par-

się ogniskiem le- 
ninizm u- ojczyzną 
te o rii i  ta k ty k i ' 
rewolucji proletariackiej.

Stefan Jędrychowski u s tro jo w i, u s tro - |  rezu lta tem  trw a ją c e j k llk a d z ie -

Lenin i  Stalin w Górkach pod Moskwą

« i bo lszew ickie j, wodza zw y
cięskiej re w o lu c ji socja listycz
n i  1 tw ó rc y  państw a radziec
kiego —  W łodzim ierza Lenina. 
2ycię j  działa lność Lenina 
^ ą z a n e  są z epoką im p e ria - 
lizmu, re w o lu c ji p ro le ta riack ie j 
* budow nictw a socjalistycznego.

^ P ły w , ja k i w y w a r li na bieg 
^'S torij 1 ob licze św iata W ło- 
dzitnierz Le n in  i  jego p rzy ja - 
C:el  i  w ie lk i ko n tyn u a to r Jó - 

S ta lin , jes t ta k  w ie lk i,  że 
n1a ty lk o  m y, ale i  przyszłe 
Pokolenia będą w ie k  X X  na
bywały epoką Len ina  i  S talina.

Nie jest p rzypadkiem , że to 
Właśnie rosy jsk i, rew o lu cy jn y  
ruch  robo tn iczy w yd a l na prze 
łom ie X IX  1 X X  w ieku  dwóch
na jbardzie j genia lnych wodzów 
kwiatowego p ro le ta ria tu , a tym  
sarnym  na jw yb itn ie jsze  postacie 
h l*tary,

Określiły to te same przyczy
historyczne, k tó re  złożyły 

Sl(? na to, że to w łaśnie ro s y j
ska klasa robotnicza odegrała 
Pionierską ro lę  w  obalen iu  k a - 
P>iraIŁamu j  im peria lizm u  w  
Swoim k ra ju , w  zbudowaniu 
Pierwszego na świecie państwa 
s° c.ia] isiycznego, w  zapoczątko-
^ a n iu  er y  socja lizm u na św ie
ci«,

ROSJA CARSKA —  
P U N K T  W ĘZŁO W Y

s p r z e c z n o ś c i
IM P E R IA L IZ M U

^ s w o je j  p racy „O  podsta- 
'yach le n in izm u“  tow. Stalin 
.^a3e odpowiedź na pytanie, 
dlaczego w łaśnie Rosja stała

„Dlatego, że Rosja była 
punktem, węzłowym wszy
stkich tych sprzeczności 
imperializmu.

Dlatego, że Rosja bar
dziej niż jakikolwiek inny 
kra j brzemienna była w re
wolucję i  z tego względu 
ty lko ona potrafiła roz
wiązać te sprzeczności w 
drodze rewolucyjnej“ .
Carska Rosja b y ła  ogniskiem  

po tró jnego uc isku  |— k a p ita li
stycznego, ko lon ia lnego i  w o 
jennego w  na jb a rdz ie j n ie ludz
k ie j i  ba rba rzyńsk ie j form ie . 
Rosja b y ła  rezerwą s ił zacho
dniego im p e ria lizm u  pod wzglę 
dem ekonom icznym , po litycz 
nym  i  m ilita rn y m . Toteż re 
w o luc ja  p rzec iw ko  ca ra tow i 
konieczności m usia ła  p rzera
stać w  rew o lu c ję  przeciw ko 
im peria lizm ow i, w  rew o luc ję  
pro le ta riacką .

Jeszcze w  „M an ifeśc ie  Kom u 
n is tycznym ’1 K a ro l M arks uza
sadniał szczególną uwagę, jaką 
zw raca li w  czterdziestych la 
tach w ie ku  X IX  kom uniśc i na 
N iem cy, tym , że N iem cy zna j
dow ały się podówczas w  prze
dedniu bu rżuaey jne j rew o lu 
c ji, p rzy  czym  rew o lu c ja  ta 
odbyw ała  się w  w arunkach 
eu rope jsk ie j c y w iliz a c ji b a r
dziej postępowych, z bardzie j 
rozw iniętjm a pro le ta ria tem , n iż 
w  A n g lii w  X V I I  w ie ku  w  
czasie ang ie lsk ie j re w o lu c ji b u r 
żuazyjne j, lu b  w e F ra n c ji w  
w ieku  X V I I I  w  czasie burżua- 
zy jne j re w o lu c ji w  tym  k ra ju .

D latego ówczesna N iem cy by 
ty  ośrodkiem  ruch u  re w o lu c y j
nego, dlatego też M a ły  się o j
czyzną naukowego socja lizm u, 
a M arks  1 Engels tw ó rca m i nau 
kowego socja lizm u.

Podobnie ja k  N iem cy w  po
łow ie  X IX  w ieku , Rosja w  po
czątkach X X  w ie k u  zna jdow a
ła  się w  przededniu bu rżuazyj 
nej rew o lu c ji. N arasta ła  ona w 
w arunkach  jeszcze ba rdz ie j po 
stępowych i  p rzy  is tn ie n iu  je 
szcze bardzie j rozw in ię tego pro 
le ta ria tu , n iż  w  N iemczech w  
la tach czterdziestych X IX  w ie 
ku.

Ośrodek ruchu  rew o lu cy jn e 
go przesunął się k u  Rosji. Ro
sy jsk i p ro le ta r ia t dokonał n a j
bardzie j rew o lucy jnego  zada
nia: zburzenia cara tu  — na jpo 
tężniejszej ostoi re a k c ji n ie  ty l 
ko  europe jsk ie j ale i  az ja tyc
k ie j.

„Cóż więc dziwnego — 
pyta tow. Stalin —  że kra j, 
który dokonał takie j revjo- 
luc ji i  posiada taki prole
taria t, stał się ojczyzną 
teorii i  tak tyk i rewolucji 
proletariackiej.

Cóż więc dziwnego, że 
wódz tego proletariatu, Le
nin, stał się zarazem twór
cą te j teorii i tak tyk i oraz

jo w i socja listycz- 
~ ~ ———  nemu.

W sw o je j analizie im p e r ia li
zmu Le n in  doszedł do w n ios
ku, że im p e ria lizm  oznacza nie 
słychane zaostrzenie sprzecz
ności tkw iących  w  k a p ita liz 
mie, zaostrzenie n ia rów nom ie r- 
ności rozw o ju  kap ita lizm u , że 
n ieuknien ie  prow adzi on do 
wojen i  rew o luc ji.

O stro zwalczając o p o rtu n i-  
styczne, reform istyczme teorie  
K au tsky ‘ego i p raw icow ych  so
c ja ld e m o k ra tó w  o „u ltra - im p e  
r ia liz m ie “ , t j.  o im p eria lizm ie , 
ja ko  „zorgan izow anym “  k a p i
ta lizm ie , Len in  w yp row a dz ił 
ze sw o je j analizy im p eria lizm u  
re w o lu cy jn y  wniosek, że im 
pe ria lizm  jest przedsionkiem  
socja lizm u i  że w  epoce im pe
r ia liz m u  rew o luc ja  s o c ja lis ty 
czna staje się bezpośrednim  za
daniem  p ro le ta ria tu .

Dalszy rozw ój h is to r ii ca łko
w ic ie  p o tw ie rd z ił teo rię  L e n i
na o  im peria lizm ie . Po zakoń
czeniu I  w o jn y  św ia tow e j re 
w o luc ja  socjalistyczna w y rw a 
ła: spod panowania im p e r ia li
zmu LS część świata, ale w  
tej przeważającej części św iata, 
w  k tó re j u trzym a ło  się pano
w anie kap ita lizm u, w łaściw e 
kap ita lizm ow i sprzeczności za
o s trzy ły  się jeszcze ba rdz ie j.

sią t la t  up a rte j i  o fia rn e j re 
w o lucy jne j w a lk i i  p racy ro s y j
skie j k lasy robotn icze j, pod k ie 
row n ic tw e m  p a rti i bolszew ic
k ie j, pod k ie ro w n ic tw e m  Len ina 
i S ta lina. Na gruncie  ana lizy  im 
peria lizm u i jego sprzeczności 
Lenin w y k u ł oręż w a lk i p ro le 
ta ria tu  przeciw ko k a p ita lizm o 
w i i  im peria lizm ow i, teo rię  re 
w o lu c ji p ro le ta riack ie j i  rew o
lu cy jne j s tra teg ii i  ta k ty k i p ro 
le ta ria tu , oraz p ra k ty k ę  rew o 
lu cy jne j s tra teg ii i  ta k ty k i w  
rew o lu c ji 1905 r., re w o lu c ji lu 
tow e j 1917 r. ł  w ie lk ie j R ew olu
c ji P aździern ikow ej.

Gdy w  okresie I I  m iędzyna
rodów k i ówcześni p r  -.ywódoy 
zachodnio-eurooe jskie j soc ja l
dem okrac ji g łos ili, że p ro le ta 
r ia t  może zwyciężyć je dyn ie  we 
wszystkich k ra jach  europejskich 
jednocześnie, Len in  udow odn ił, 
że w sku tek dz ia łan ia  praw a nie  
rów nom ierności rozw o ju  k a p i
ta lizm u, is tn ie je  m ożliwość a 
naw et konieczność zw ycięstw a 
p ro le ta ria tu  w  k ilk u  oddzie l
nych k ra jach , albo naw e t w  
jednym  oddzie lnym  k ra ju . T e
o ria  ta  została znakom icie po
tw ie rdzona przez zw ycięstw o 
re w o lu c ji p ro le ta riack ie j w  Ro
sji, m im o, że inne k ra je  euro
pejskie pozostały wówczas pod 
panowaniem  kap ita lizm u..

Lenin w 1912 roku

Lenin ze swą żoną Nadziezdą Krupską 
(m alow a ł Dawydow)

wodzem międzynarodowego 
proletariatu“ .
Cóż w ięc dziwnego — doda j

m y że ro sy jsk i p ro le ta r ia t zro 
dz ił obok Len ina , jego rów n ie  
genialnego kon tynua to ra  — 
Stalina, k tó ry  dokończył dzieła 
Lenina, ro ź w in ą ł m arks izm - 
lenin izm , po k ie row a ł zbudowa
niem  społeczeństwa socjalistycz 
nego w  ZSRR i  rozgrom ieniem  
faszystowskich N iem iec w  I I  
w o jn ie  św ia tow e j, a obecnie 
stoi na czele m iędzynarodow e
go obozu po ko ju  i  dem okracji.

L E N IN IZ M  - M A R K S IZ M  
E P O K I IM P E R IA L IZ M U

Epokową zasługą Len ina  i 
S ta lina by ło  twórcze rozw in ię 
cie re w o lu cy jn e j te o rii m a rk 
sizmu w  now ych w arunkach 
im p eria lizm u  i  bezpośredniego 
narastania re w o lu c ji p ro le ta 
ria ck ie j oraz uczyn ie n ie  z m ark 
s izm u-len in izm u  potężnego na
rzędzia s tra te g ii p ro le ta ria tu  w  
jego walce o obalenie panowa
nia ka p ita lizm u  i  o zbudowa
nie u s tro ju  socjalistycznego.

W  sw o je j genia lnej p racy pt. 
„ Im p e ria liz m  ja ko  najwyższe 
stad ium  kap ita lizm u “  napisa
nej w  okresie I  w o jn y  św iato
w ej, L e n in  uogóln ia wszystkie 
te nowe m om e n tj, k tó re  w ystą 
p iły  w  rezu ltacie  rozw o ju  ka 
p ita lizm u  od czasów M arksa i 
Engelsa i  k tó re  zdecydowały o 
tym , że us tró j kap ita lis tyczny 
w kroczy ł w  swoje najwyższe i 
ostatnie s tad ium  — im p e ria 
lizm , że z kap ita lizm u  k w itn ą 
cego p rzekszta łc ił się w  kap i
ta lizm  um iera jący, k tó ry  musi 
ustąpić swego m iejsca nowem u

K a p ita liz m  wszedł w  stadium  
swojego powszechnego k ry z y 
su, w  okres c iąg łych w strzą
sów ekonom icznych, po litycz
nych i  wojennych. M onopoli
styczny ka p ita lizm  doprowa
dz ił do skra jnośc i wyzysk, nę
dzę szerokich mas pracujących 
i  z d rug ie j s trony  —  potęg? 1 
bogactwa na jw iększych mono
po li kap ita lis tycznych .

W  szeregu k ra jó w  im p e ria 
lizm  zrodz ił na jba rdz ie j reak
cy jną  i  na jba rdz ie j odrażającą 
fo rm ę  d y k ta tu ry  w ie lk iego  k a 
p ita łu  — faszyzm. Wreszcie — 
poprzez szereg w o jen n iem al 
bez p rze rw y  w ybucha jących w  
różnych częściach św iata, im 
pe ria lizm  doprow adził do no
w ej s trasz liw e j w o jn y  św ia to
w ej, k tó ra  przerodziła się w  
w ie lką  wyzwoleńczą w o jnę  po
stępowej ludzkości ze Z w iąz
k iem  Radzieckim  na czele prze
c iw ko  faszyzm owi. I I  w o jna 
św ia tow a zadała szereg da l
szych ciosów kap ita lizm o w i i 
im p e ria lizm o w i, w y ry w a ją c  
spod jego panowania szereg no
w ych k ra jó w  i  wzm agając siły  
obozu antyim peria listycznego.

S TR A TE G IA  R EW O LU C JI 
P R O L E TA R IA C K IE J

Że ta k  się jednak  stało, że 
losy ludzkości n ie  po toczyły się 
in nym i drogam i, że nie zapano
wała noc n iew o li, re a k c ji i  roz
k ładu, b y ło  to rezu lta tem  is tn ie 
nia  państwa socjalistycznego, 
rezu lta tem  zw ycięsk ie j R ew olu
c j i  Paździe rn ikow e j w  Rosji,

L e n in  rozw iną ł teo rię  M a rk 
sa o n ieprzerw ane j re w o lu c ji, 
o konieczności przekształcenia 
przez p ro le ta r ia t re w o lu c ji b u r-  
żuazy jne j w  rew o luc ję  soc ja li
styczną, rozb ija ją c  w  ten sposób 
oportun is tyczną legendę, iż po
m iędzy rew o luc ją  burżuazyjną 
a p ro le ta riacką  muszą up łynąć 
całe dziesięciolecia panowania 
bu rżuaz ji. T eoria  ta  rów nież zo
stała sprawdzona w  praktyce 
w  r. 1917, gdy bolszewicy zw y
cięsko zrea lizow a li strateg ię 
przekszta łcenia bu rżuazyjno-de 
m okra tyczne j re w o lu c ji w  p ro 
le ta ria cką  rew oluc ję . Len in  o - 
k re ś lił też w a ru n k i konieczne 
d la  re w o lu c ji p ro le ta riack ie j.

(Dokończenie na str. 5)

Włodzimierz Majakowski

Włodzimierz Iljiez 
Lenin

(Fragmenty poematu)
Słowa nasze,

nawet
co ważniejsze słowo 

jak ubiór, co »parcia’
leiera się w  użyciu,

Chcę,
by zajaśniało na nowo 

najdostojniejsze ze słów —
partia.

Jednostka!
Co komu po niej?!

Jednostki głosik
cieńszy od pisku,

Do kogo dojdzie? —
ledwie do żony!

I  to,
jeżeli pochyli się blisko.

Partia —
to głosów

jeden poryw —
zbity w bezliku

cichych i cienkich,
pękają

od nich
wrogów zapory, 

jak w huku armat
w  uszach bębenki.

2le człowiekowi,
kiedy sam jest.

Biada samemu,
nic nie zwojuje —

byle dryblas
w  pół go przełamie, 

i nawet słabsi,
ale we dwoje.

A gdy się
w  partię

zejdziemy w walce —
to padnij, wrogu,

lecz i pamiętaj!
Partia —

to ręka milionopalca,
w  jedną

miażdżącą
pięść zaciśnięta.

Jednostka —  zerem,
jednostka — bzdurą,

sama —
nie ruszy

pięciocalowej kłody,
choćby

i wielką
była figurą, 

a cóż dopiero podnieść
dom pięciopiętrowy.

Partia —
to barki

milionów ludzi
ciasno do siebie przypartych —  
podźwigniem

gmachy,
do nieba podrzucim, 

w  partii.
Partia —-

to stos pacierzowy klasy robotniczej.
Partia —

to nieśmiertelność naszej sprawy.
Partia —

to jedno,
co mnie nie zdradzi.

Dziś jam subiektem,
a jutro

ścieram cesarstwa z mapy.
Mózg klasy,

sprawa klasy,
siła klasy,

chluba klasy —  
oto, czym jest 

partia.
Partia i Lenin —

bliźnięta-bracia —
kogo bardziej

matka-historia ceni?
Mówimy —  Lenin,

a w domyśle —
partia.

mówimy —  partia,
a w  domyśle —

Lenin.

Lenin i  Stalin w grupie delegatów na naradzie CK RSDRP z pracownikami party j
nymi w Krakowie, w styczniu 1913 roku

(Reprodukcja z obrazu a rt. m a i. BletkinaJ
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Polskie wydawnictwa d z ie l Lenina
7 Dzieła Le n to * «Rąbnęły w  |

Z w ią zku  Radzieckim  nak ład  178 
m ilio n ó w  egzemplarzy. D z ie ł* 
Len ina zostały przetłumacson« 
na 118 języków  świata.

Jakże w ym ow na *ą ta tfw le 
c y fry . Już one same m ów ią. Ja
ka niewzruszoną potęgą «taty 
?ię idee leninowskie, nauka m ar 
ksizm u - len in izm u.

A  nasz po lski w k ład  ar tapow 
»zechnienie dzieł Lenina?

! Przed pierwszą w o jną  ł  w iato
trą  a rty k u ły  Ius ilna  ukazyw a
ły  się na szpaltach plam 
S D K P iL .

Do stałych współpracownl - 
k ó w  zalicza W. Lenina naczelny 
organ teoretyczny S D K P iL  -  • 
„P rzeg ląd Socja ldem okratycz
n y “ . Ponadto w  czasie pobytu w 
K rakow ie , umieszcza Lenin 
dw a a rty k u ły  w  plamach 
S D K P iL -ow sk ich : „Gazeta Ro
botnicza" i „P ism o D yskusy j
ne“ .

W latach m iędzywojennych 
nielegalność p a r ti i komunistycz
nej 7. jednej strony, a dz ia ła l
ność cenzury z d ru g ie j -— u tru d  
P ia ły  w ydaw anie dzieł Lenina 
W k ra ju . Toteż polscy kom uniś
c i W ydawali większość przek ła 
dów  dzieł Lenina za granicą, 
przede w szystk im  w ZSRR W 
k ra ju  ukazały się w  pierwszych 
la lach  po w o jn ie  „P aństw o i 
R ew olucja“ , oraz „Im pe ria lizm , 
ja k o  na jwyższy etap k a p ita li
zm u".

P rzedwojenna „K s ią żka", a

Żartna fC O rm a n  o w a

„B fb llo ta h ł K U a y k ó »  M a r k i l i -
uut". Bgpdao staranną pod waglę 
dem redakcy jnym  — skrupu ł»  
tn ie kon tro low any, * pietyzm em  
doskonalony przekład, prze jrzy 
sty układ, um ie ję tn ie  podany 
K.iUieniarz. dobry papier, Czystą 
vV k ro ju  czcionka, w reszc ie  bal
izo niska, m ożliw ie najniższa Ce 
na —- oto Zalety tych !>; Oś/iu o* 
wych w ydaw n ic tw . b i l  główną 
wadą jest chyba to, że Jest i* h 
wciąż jeszcze za mało,..

.B ib lio teką K lasków  M arks i
zm u" o tw ie ra ją  W lo k  U 1947» 
dw ie n iew ie lk ie  ale klasyczne 
li r oszu ty . W z o te tu popula ty  za - 
“ji jest „K a ro l M arks", pisany 

przez. Lenina w pierwszych mie 
-cącach w o jn y  1914 roku. Na 
dwu arkuszach d ruku  Le n in  u- 
kazał postać K aro la  M arksa i 

-v łoży ł całość jego nauk •— f i 
lozofię, dialektyUę, teorię  p ro 
ejo  historycznego, ekonom ię i 

ta j  tykę w a lk i klasowej.

D rugą była  rów nież n iew ie l- 
t, powtórzona za P K W N -sk im  

lube lskim  wydaniem  broszurka, 
zab ie ra jąca dwa arcytlz.iih t pif) 

Len ina — a r ty k u ł „Ik iim ę c i 
tie rcena" z m aja 1812 r., pochw a 
la boj o wego i n teru acjotut l izm u 
rosy jsk ich  rew o luc jon is tów  i to 
dowód rosy jsk ie j m yś li rew o lu 
cy jne j, oraz rozpraw kę „O  dn 

ie ii.iri.Ouv. e | W ie lkorusów ", 
pisaną przez Lenina w  g rudn jn  
RH4 r., demaskującą zakłam a
ny frazes mieszczańskiego pa-

tu r * * "  oraz świeżo wydana 1 ko l
portow ana na Kongresie Z jed 
noczeniowym , sięgającą dziś 
ju ż  100 ÓOł) nakładu, broszura 
„O  związkach za ro do w ych ", 
sLuiuw ią zb iork i tematyczne, 
utożone pod kątem  widzenia 
naszych na jbardz ie j aktualnych 
potrzeb.

M iejsce osobne za jm uje naj - 
kazał-:/.« dotąd pozycja „B ib ilo  

le k i"  - -  „m ała  encyklopedia 
na rks i/.m u -le n iu izm u“ , zbiór ar 
ly k u tó w  i tekstów  z dz ie ł Lc - 
iina, w ydany pt. „M a rks , Kn- 

gels, M arks izm “ , sięgający już 
150.000 nakładu.

Wydane ju ż  i skierowane do 
kolportażu są dwa dalsze tom y 
.B ib lio te k i“  - - „E konom ika  i po 

U tyka“  oraz „M a rks izm  a. re - 
w iz jon izm “ . W  przygotow aniu  
zna jdu ją  się dw ie  filozoficzne 
pracę Lenina, po raz p ierw szy 
przysw ajane językow i po lskie
mu — ,»M ateria lizm  i e m p irio -

następnie je j spadkobierca trio tyzm u, dek la ru jącą dum nie
„T o m “ , w yd a ją  w  la tach 1932 
36 cztery spośród zam ierzonych 
sześciu tom ów  ftz ie ł Lenin» 
(skład g łów ny: „D om  Książki 
P o lsk ie j“ ). Część przekładów  te 
go w ydan ia  zaczerpnięto z. w y 
dań zagranicznych, część doko
nano w  k ra ju .

Wspomniane w ydan ia  zagra 
Bieżne b y ły  do tego czasu głów  
nym  źródłem  znajom ości L e n i
na u nas. W ydania pode jm ow a- 

, ne przez po lskich kom unistów , 
przebyw ających w  ZSRR, zamów 
no w  latach m iędzyw pjiinnych, 
ja k  w  la tach d ru g ie j w o jny 
imperialistycam ej i bc/.pośr> dnu 
po n ie j wydaw ane przeważni« 
w  M oskw ie, docie ra ły  do im.-: 
w  ko lportażu n ie ła d n y m . wiła 

■ na p o ły  legalnym , a w ięc 
konieczności W n iezbyt w ie lk ie j 
ilośc i egzemplarzy i do wąskie 
go ko ła  odbiorców. W ramaet 
te j działa lności w ydaw n icze j za 
częło się ukazywać, obok w ie lu  
w yd a w n ic tw  broszurowych prac 
Lenina, przedwojenne w ydanie 
D z ie ł W ybranych w  12 tomach 
oraz ukazało się 2-tom ow e w y 
danie Z roku  1940. D o k o n a n a  
została w tedy  ogrom na praca 
przekładowa.

Jeśli uw zględnić ponadto pew 
ną, n iew ie lką  ilość rosy jsk ich  i 
n iem ieckich w yd a w n ic tw  L e n i
na, k tó re  tra f ia ły  do k ra ju  m i
mo ba rie r cenzury i  defensywy, 
Stwierdzić w ypadnie , że nasze 
dwudziestolecie m iędzywojenne 
by ło  nader skąpo zaopatrzone w 
dzieła „M arksa  epoki im peria l) 
zm u" —  Lenina.

T ym  bardzie j nieodzowna sit) 
j a się potrzeba w ydan ia  je 
dzieł po w yzw o len iu  ziem i na 
sz-ej.

i nam ię tn ie  now y pa trio tyzm  11.
■oUteyjnej klasy grabarzy ka 

p ita lizm u. pa trio tyzm  p ro le ta ria  
cki.

Z 1946 roku  pochodzą ró w 
nież, b ite następnie w d ru g im  i 
trzecim  nakładzie, podstawowe 
prace Len in», dotyczące ta k ty k i 
i s tra teg ii w a lk i k lasow e j epok: 
im peria lizm u —  „D w ie  ta k ty k i 
socja ldem okracji w  re w o lu c ji de 
m c.kratycznej" i „Dziecięca oho 
roba lew icow ośći w  kom un iz 
m ie“ .

Pierwsza - napisana na emi 
-ącji w  Genewie la tem  1905 r<: 

ku /. genialną jasnością stawia 
podstawowe zagadnienie każdej 
rew o luc ji bu rżuazyjno -  demo
kratyczne j.

Druga broszur» napisana w io 
sną 1930 ro ku  zaw iera „popu 
la m y  w yk ład  m arks is tow sk ie j 
s tra teg ii i ta k ty k i" ,  uczy stoso
wania ta k ty k i elastycznej i gięt 
kię,¡, ostrzega przed d o k try n e r- 
st wyra,

B roszu ry  te uzupełnia w yd a
na w  r. 1948 pracą Tasnina „ t  o 
rob ić?“  Napisana na przełom ie 
la t 1901 i 1902 oczyściła teren 
dbt rozw o ju  m łodej rosy jsk ie j 
socja ldem okracji, zaloz,ylą ideo
logiczne podstawy p a rtii,  roz
p raw ia jąc  się r. oportun is tyc  
ną teo rią  'żyw io łow ości procesu 
rew olucyjnego.

7.a ty m i w yd aw n ic tw a m i Idzie 
na jpopu la rn ie jszą dziś u nas 
prąca Lenina, jego genialna 
m onografia  im peria lizm u . „ Im 
pe ria lizm  jako  najwyższe Sta
dium  kap ita lizm u", napisany 
w iosną 1916 r. w  Z urychu , za
w iera „ekonom iczną is to tę  im 
pe ria lizm u“  i dowodzi w  sposob 
nieodparty, że „ im p e ria liz m  -

k ry ty c y z m " on»z „Z e łz y ty  f i lo 
zoficzne". Po przekładzie „A n -  
ty -D u h r in g a “ będzie to d rug i 
ka p ita ln y  w k ła d  do filo zo ficz 
nej puścizny k lasyków  m ark 
sizrou.

Wreszet« — zamierzeni» w y 
dawnicze na najb liższą przysz
łość. .

Konieczność uzbro jen ia  po l
skie j k lasy robotn icze j w  id e o 
logiczny oręż m arks izm u -le n i- 
n iznni podyktow ała naszej pa r
t ii decyzję, k tó rą  po w ita ją  * per 
czuciem dum y i  radości na j 
szersze koła pa rty jne : „K s iąż 
ka“  podejm uje w ydan i«  Dzieł 
¡Lenina w. 40 tomach w  oparciu
0 ukazujące się obecnie w  
y.SR ii czterdziesto tom owe wy 
danie (dotąd ukazało się 21 to - 
mów). Prace przygotowawcze 
są w  toku. W  1949 roku  m ają 
się ukazać pierwsze tom y tego 
imponującego w ydaw n ic tw a , 
k tó re  obok p rzek ładu  dziel S ta
lina  stworzą w  Polsce zupełnie 
nowe m ożliwości d la  pracy na
ukowo - badawczej i  samo
kształceniowej w  dziedzinie
1 na rks iżrnu-len in  izmu.

Lenin i Gorki

Wielcy pisarze o Włodzimierzu Leninie

J a k i  je s t  dorobek w ydaw n iczy L 0  przeddzień socjalnej rew o- 
esterech la t w ładzy  ludow ej w h ic ji p ro le ta r ia tu “ . „Im p e ria  
Tikr<*«le po lsk ich  przekładów liz in " ma za sobą już  trz y  wy 
dzieł Lenina? ^ ‘» a 0 *tale g n ą c y c h  nakła  •

|  u S C l .

S kłada ją się nań głównie w y 
daw n ic tw a „K s ią ż k i“ , pozycje N iew ie lka  broszura „O  lite ra  I k iedy byw a ł

G eniusz L e n in a  uzn an y  
go«tui przez ca ły  ś w ia t. W y
razem  u n iw e rsa ln e g o  zna 
czenia je g o  życ ia  i  tw ó rc z o 
ści s<f ■wypowiedzi uńe lk ich  
tw ó rcó w  k u l t u r y  o L e n in ie .

M aksym  G o rk i
O dtw orzyć jego p o rtre t 

rzeczką niełatwą. l*en in  uzew
nętrzn ią  sit; w słowach ja k  ty -  
bu w łusce. B y ł <>n prosty i o- 
tw a rty , jak w«zys'tkot co ino- 
wiif...

Jego bohaterstw o jest memal 
zupełnie pozbawione zewnętrz
nego blasku, je»t to owe dość 
cz^jłto spotykane w Rosji, 
skromne, ascetyczne, - o fia rne 
bohaterstwo uczciwego intebgen 
la -  rew o luc jon is ty , pr/e-kona 
ne go nie/Jonmie, że Spraw iedli
wość socjalna na ziem i je?vt 
rzeczą możlii wą, boli a te r.sit W  t)
człowieka, k tó ry  w yrzek ł sit; 
wszystkich radości św iata g w o lii 
c iężkiej pr^cy dla szczęścia łu 
dzi.

Jesienną 18 roku ¿»pytałem soi 
rnowsk i ego robotn ik  ą, D ym itra  
1 'aw tow ii, jaka jfrst jego /Pda 
n i e i n n a j o t ku a k .1 er y si y ć zn i e jsza 
cecha Lenina?

-  - Prostota. Prosty J**k
prawda...

Nie mogę sobie wyobrażać In
negu cz łow iek*, k tó ry  by góru
jąc lą k  bardzo nad ludźm i, po
trą f il poz >-|C: obcy Wobec pod 
•rząpiów pychy i nie przes ilił >.y 
wo in -isirsować »¡ę „zw yk łym
.-im ierteln-ikomi'1.

M ia ł w m»N« jakąś siłę mpe 
netyczną, k tó ra  przyciągała do 
niego serca i  Rympalię ludzi pia 
i-y N ie m ów ili -po w łozku, alę 
ry l.ący na Capni, k tó rzy  widzi 
fi Sza l;-i-p i na i w id u  innych wy 
b itn ych  Rosjan, k ie ru ją c  się ja 
kim ś dz iw n ym  instynktem  wy/. 
naPZitli irfMiitlOwi »zc/ęgóinę 
miejsce.

H enryk lia i busse
...A w ięc b y ł w Rosji (a n.ię 

na /.a

i e n in  gr.
zem aw ia na zebraniu partyjnym. Obok siedzą od lewej:

i  Swiertüow.
Dzierżyński„ Siuh*

chodzie) potężny wódz, w ie lk i 
brat w szystkich rew o luc jon i- 
tów. r.en in  m usia ł walczyć nie 
y lko  ?. w ładzam i o fic ja ln ym i, 

lecz. rów nież ze znaczną częścią 
woich w łasnych towarzyszy par 

ty jnych . 7ądat ou — i  io  wlaś- 
iie  by ło  jego  W ie lk im  dziełem, 
ego w ie lką  ideą zawierającą 

wszystlcieunoe — żąda! u tworzy
)ia n ieprze jednane j, pełnej har 
u, ja k  z jedne j b ry ły  w yku te j 

p a rli rew o lu cy jn e j, p a r ti i o wy 
aźtiym  obliczu, me idącej na 

żądne kom prom isy. M ów ił, ze 
ty lko  laka pa rtia  może w yko 
nać zadanie przebudow y św ia
ta i  że w łaśnie stworzenie ta 
k ie j p a r t i i jes t g łów nym  zagad 
nieniem  ruchu.

...Lenin, ag ita tor i wszech- 
,Irm iny  m ąż-s tanu  u nadludz

k ie j n iem al zdolności p rzew idy 
wantią, um ie jący w każdej sytu 
a ej i u ieom yhuę i w całej roz
ciągłości wcie lać w  życie synte
zę teo rii i p ra k ty k i re w o lu cy j
nej, sl-at zawsze u *  gruncie 
m arksizm u, l.e n iu  i  M arks - 
to dw ie  w ie lk ie  i koncentryczne 
postacie, działające w sferze /.a 
kreślonej przez, starszego z nich. 
Twórczy geniusz Lenina znalazł 
swój w yraz w  ucieleśnieniu te 

r i i .socjalistycznej w  rew o luc ji,
następnie w ładzjię rew o luey j 

n y m ..
...Jak udemerdę grom u swa l i i

-„ę dzień, w k tó rym  zabrakło 
Lenina.

U m a rł ?! styczni« 1924 roku, 
w »4 roku  życia, 'Ludzkim, k tó 
rzy go otaczali w  dn i prący 
powszedniej, wydało się to nie 
podobieństwem  (ómierć zmusza 
nas do uw ierzenia w rzeczy mie 
prawdopodobne). Nię m og li so
bie w yobrazić  by opuścił Ich 
ten, k tó ry  b y l uosobieniem ca
łe j R ew o luc ji R osyjsk ie j, ten 
k tó ry  w yp ias low a l ją w swoim  
mozgo, przygotow ał, w c ie lił w  
życie, u ra tow a ł • - Lenin, n a j
w iększy 1 pod każdym  wzglę 
dem iwijozystszy *  tw órców  In 
stopili: eztowlek, k itó iy  arob lt dla 
lu dzko śc i■ więcej niż k to ko lw ie k

tony.
u d  ,p ierwszej eb wt)1 Istnieniia 

w ładzy radzieckie j S ta lin , k ie 
dy trzeb» było, zastępował l-e 
nin« i  zastępuj« Lenina w dal 
szyn) ciągu, odkąd go n ić  ima.

A  to  przede wszystkim  dlate
go, że L e n in  już  od dawna ¡stal 
r.ię k rw ią  t c ią łem  p a rtii.  W ykuł 
on ją w łasnym i rękam i, we 
wszystkich szczegółach, trw a łą , 
w ie lką , z.e w szystk im i je j potęż 
,¡<1111 punktam i oparcia, a je j
n iepow strzym anym  pędem na 
przód: uczyn ił ją  źródłem  kie 
row m etw a Powiedzieć, że L e 
n in -b y ł nię do zastąpienia zna 
czy io  popełn ić b łąd ja kko lw ie k  
wielkość Len ina  przewyższała 
wszelką m iarę ludzką nie ta 
ka jest Istota p a rtii.  K ie d y  za
b rak ło  Lenina, jego pracę wzią ł 
na siebie inny.

Po śm ierci człow iek żyje jedy 
nie na ¡ziemi. Lerain żyje wszę 
dzie, gdzie is tn ie ją  rew oluc jon iś

tak n ie  ucie leśnia w  sobie m yśli 
i s łów  Len ina ja k  S ta lin . S ta lin  
— to Len in  dnia dzisiejszego.

Romain Rolland
...N ik t lep ie j od S talina w je 

go wspom nieniach o Len in ie  nie 
o ś w ie tlił tego ryśu Lenina, w y  
różni-ającego go nawet spośród 
większości teore tyków  i  wo
dzów p a r t i i rew o lucy jnych : je 
go sta łe j łączności i  żyw io ło 
w y m i s ilam i, u jaw n ia jącym i 
iię wśród mas.

L e n in  pozostawał w  sta łe j łącz 
ności z masami i  n ic  nie by ło  w  
stanie podważyć jego niezłom 
nej w ia ry  w  ich tw órczą silę.- 
S ta lin  przytacza tra fn e  słowa 
wypow iedziane przez Lenina w 
0/411»wie, k iedy jeden *  low a- 
zyszy obaw iając się „chaosu re 

w o łu c ji“  »św iadczył, że „po re 
w o lu c ji pow in ien  nastąpić n o r
m alny porządek". Le n in  z sar
kazmem odrzuc ił w odpowiedzi: 
źle, jeże li ludzie, pragnący być 

re wo lne j on i s Run i . «a pom iń aj ą,
źę na jbardz ie j norm alnym  po
rządkiem  w dziejach jest porzą 
dek rew o lu cy jn y".

S ta lin  dodaje: „W ia ra  w  tw ó r 
cze s iły  mas — to ta w łaśnie 
szczególna cecha działalności 
Lenina, k tó ra  pozwalała mu op.i 
nować m yślą żyw io ł i  skierować 
ruch jego w łożysko rew o lu c ji 
p ro le ta ria ck ie j" . ,

Jest to  na jw iększy ta lent, Ja
k i może posiadać cz łow iek czy
nu. Ną tyra polega również za
lan ie  człow ieka nauk i; pr/.enik 

nąć do istoty życia, do jeg o  ta 
jem nych sit, do jego p ra w  1 We 
gu, aby n im i k ie row ać.

Niechże to będzie rów nież r,aj 
wyższym ¡prawem sztuki. Jeżeli 
większość a rtys tów  jest zbyt 
słaba, aby się W in kie row ać 
na jw ięks i spośród n ich zawsze 
je in s tyn k to w n ie  w c ie la li w  ży
cie. Jeden * ty tanów  m alarstwa 
wszystkich czasów, Leonardo da 
V inci, uczyn ił swoją dewizą 
„T ra in u ta rs i ne Ha ï«x«piamente 
d i n a tu r» ”  * - „zesjKihć «tę 
s iłam i p rzy ro d y “ .

W ie lcy artyści, j.«k Leonardo 
1 T o łs to j, zespalają sią « ż y w y 
m i s itam i przyrody. M is trzow ie  
czynu, Jak Len in , zespalają *iię 
z p ra w a m i życia społecznego, z 
jego 'rytm em , m irtem , pomaga 
jąc' w iecznem u wznoszeniu * i ‘ 
ludzkości na córa« wyższy szcze
bel .

Martin Andersen Ne\8
7.ć WAzys-tkich wieści, jak ie  

docie ra ły  do nas • R osji Ra
dzieckie j, na jbarda ie j w strzą
sającą by ła  piei'wsza n tg fe ią  
wiadomość o śm ierci Lenina.

I.ęn in  um arł. Każdy, z na.« 
czuł ¡instynktownie, że Jest to 
fa k t bezlitosny. To nie by ła  
pogłoska, to by ła  wiadomość 
dotycząca wszystkich.

W idzia łem  rob o tn ika  w  zno
szonym ub ran iu  — Stanął ja k

Śkm, k ie dy  m u zakom uniko
wano tę wiadomość. Pom yśla
łem sobie: czy m ogłaby jaka 
inna wiadomość być tak  cięż
k im  ciosem dla ludzi całej k u 
li z iem skiej, d la  całej ludzko
ści? Wszędzie, gdzie pu lsu je  
Życie ludzkie , spotykałem  lu 
dzi prostych, tak bardzo nie
szczęśliwych i  zgnębionych. A le  
ludzie ci, jeś li się u rodz ił syn, 
daw a li m u jego im ię. Len in  — 
b y ł ich na jw iększą nadzieją.

Znaczenie Len ina  dla m ię
dzynarodowego ruchu  pro le ta- 
iackiego nie da się ogarnąć.

Genialna postać Le-niha, k tó 
ry  sko ja rzy ł w  sobie w łaśc i 
wośd zw iastuna i  realizatora, 
wskazuje pracow nikom  na po
lu  k u ltu ry  nowe cele. P row a
dzi on ich od b ierne j kon tem 
p la c ji do św iata czynów i  ak
c ji. Walce wyzwoleńczej p.ro- 
le tiiir ia tu  nadał ón now y roz
mach. Ruch robotn iczy nie mo 
z.e już  z-awrócić wstecz. Len in  
tchnął życie i  c iep ło  w  s iły  
ludzkie, k tó re  walczą o spraiwę 
¡¡ostępu.

Stefan Żeromski
M acieżwy odiwagę Lenina, 

żeby wszcząć dzieło nieznane, 
burzyć stare l  wszcząć now*.

Bernard Shaw
Jestem szczęśliwy, ż* już ja

k ie  sześć ła t tem u, k iedy tor.- 
powszochtiiane przez prasę an- 
giełską o«zxacer«twa o Lenin ie  
[irześciignęły nawet po tw srz  
)'<>kpow»zechnt*ną e  W ash ing to  

nią w  ro ku  W60 f -  w  napisie, 
ja ju  Oirdeścitóin n *  ¡Ctfuej

ci. Można powiedzieć, że n ik t  człow iek rażony ciężkim  cio

moich książek, Idtórą pos ła ł«»  
Leń inow i, pow ita łem  go w.fcn- 
czr.s. ja ko  najw iększego męża 
stanu Europy... N ie w ątp ić, 
nastąpi dzień, w  k tó rym  w  
Londynie obok posągu W aahiitg 
tona stanie posąg Lenina.

Henryk Mann
W życiu Len ina w idz im y 

niezłomne oddanie spraw!«« 
k tó re  siłą rzeczy wiąże sie a 
bezwzględnym trafetowM ilem  
każdego, k to  stai<p w  poprzek 
drogi. Len in  kochał ludzi nie 
m nie j, niż swoje dzieło, d la ł «-' 
go tćż b y ł w ie lk i w  ewąm Rvn 
rżeniu.

F r i t jo f  ] \ ansen
Osobiście nie z.nalem Lenina. 

A le  w idzia łem  ów wyjąftttew y 
w p ływ , ja k i im ię  jego wv>; <• 
ra to  na Rosjanach.' Czkmńek 
n iezw yk łych  zalet: sertłeozn'/, 
prosty, skrom ny, nie wym aga
jący dla siebie żadnych przy
w ile jów , by ł dla Rosjan, dla 
wszystkich koorumis-tów, dl® 
całego bolszewizmu ogromna 
cporą m oralną. By! ‘ prawd?.!-- 
w ytn  Rosjaninem...

Teodor Dreiser
B ył to człowiek, kiń regn ca

łe życie i  wszelkie m yśli by ły  
poświęcone walee o lepszy ty  
s tró j spolecz.ny. I  chociaż Le
n in  już n ie  żyje, to jednak dl® 
przyszłych pokoleń n igdy * e 
zginie us tró j społeczny, k tó ry  
s tw orzy ł i  k tó ry  jego współ 
bo jow n icy  i następcy dopro
w adz ili do obecnej potęgi * 
wii ©lik ości.

Lenin dokonuje przeglądu pouszccr.nego przysposobiłto#» 
wojskowego na Czerwonym Placu
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P OD S Z T A N D A R E M  L E N T N I Z M U
(D o k o ń c z e n ie  ze s ir .  3)W  pracy p t  „P aństw o i re 

w o lu c j i"  napisanej w  przede
dn iu  R ew o luc ji P aździern iko
w ej, Lenin postaw ił zadanie roz 
b icia państwowego aparatu bur 
żuazji, jako koniecznego w a ru n 
ku  przejęcia w ładzy przez p ro 
le ta ria t. Teoria ta rozp raw ia ła  
się 7. re form istyczną koncepcją 
pokojowego w rastan ia  w so-

Pasdziern ikow ej po tw ie rd z ił w  
całej rozciągłości słuszność re 
w o lucy jne j te o rii Lenina.

Ogromne h istoryczne znacze
nie m ia ła  s form ułowana przez 
Lenina, a następnie rozw in ię ta  
pr??z S ta lina teoria  o d y k ta tu 
ra® p ro le ta ria tu , jako  narzędziu 
re w o lu c ji p ro le ta riack ie j, jako 
narzędziu złam ania oporu klas 
eksp loatatorskich i zbudowania 
'-'stroju socjalistycznego, oraz o 
M adzy radzieckie j ja ko  o  pań
stwowej fo rm ie  d y k ta tu ry  pro
le ta ria tu . Len inow sko-s ta linow - 
*ka ■ teoria o dyk ta tu rze  p ro le 
ta ria tu  i  je j funkc jach  stała się 
Podstawą zbudowania nowego 
Socjalistycznego państwa na 

gruzach caratu.

Posiada ona ogromne teore
tyczne i  praktyczne znaczenie 
rów nież w  naszych w arunkach, 
w  w arunkach dem okracji lu do 
wej, k tó ra  spełnia w szystkie 
podstawowe funkc je  d y k ta tu ry  
p ro le ta ria tu .

P R O L E TA R IA T  NA CZELE 
M AS LUDO W YCH

Zasadnicze znaczenie dla zwy 
ciestwa , k lasy robotniczej nie 
ty lk o  w. Rosji, nie ty lk o  w  k ra 
jach dem okrac ji ludow ej, ale na 
całym  świecie, posiada nauka 
Lenina i S ta lina  o nege trr- u 
p ro le ta ria tu , o sojusznikach p r°  
te tana tu  w  re w o lu c ji bu rżua- 
żyjrto -dem okra tyczne j i  w  re 
wolucji p ro le ta riack ie j. Rewo
lucją  Październ ikow a w  Rosji 
hiogła zwyciężyć m iędzy in n y - 
tpd dzięki w ciągnięciu do w a l
k i pe strom e p ro le ta ria tu  n a j
p ie rw  przeciw ko cara tow i, a na 
Kępnie przeciw ko bu rżuaz ji — 
M elpm ilionO wyeh mas ch łop
a c h .

Genialne zastosowanie przez 
S talina i  bo lszew ików  sojuszu 
''Óbotniczo-chłopskiego, sojuszu 
z b iednym i i średnim i chłopa- 
'h i w in o w y c h  w arunkach, po 
" tn c a le n iu  w ładzy radzieckie j, 
"h io ż liw iło  pozyskanie ogrom - 
npj większości chłopów dla so- 
L ia lizm u i zbudowanie ustro ju  
socjalistycznego nie ty lk o  w 
■nieście, ale i na wsi. Lę n inow - 
s''© -sta linow ska teoria  sojuszu 
robotniczo-chłopskiego ma pod
stawowe znaczenie dla nas w  
°kresię  budowania podstaw so
cja lizm u, w  okresie stopniowe
go ) dobrowolnego przekszta ł
cania gospodarki drobnotow aro 
Wej w  ro ln ic tw ie  w  gospodar
kę socjalistyczną.

Zasługą Len ina  i S ta lina by ło  
U jawnienie ogrom nych rćw o iu - 
cyjnych możliwości, jaMe tkwią

w narodow ym  ruchu w yzw oleń 
czym narodów uciskanych i ko  
lon ia lnych. T ra k tu ją c  sprawę 
narodowościową, jako podporząd 
kowaną re w o lu c ji p ro le ta riac 
kie j,w odzow ie p a r ti i bolszewic
k ie j p o tra f ili uczynić z n ie j p i -  
tężną rezerwę re w o lu c ji p ro le 

ta ria ck ie j w  Rosji, rea lizu jąc 
konsekw entny i  g ięboki in terna 
c jona liz tn  i  zwalczając w szę jr i 
szow inizm  i  nacjonalizm  ja 
ko p rze jaw y w p ły w u  ideo log ii 
bu rżuazyjne j na ruch  ro b o tn i
czy.

Przeprow adzając n iezłom nie 
intemacj'0nali9tyez.ną lin ię  w  
sprawie, narodowościowej i  ko 
lon ia lne j Len in  i  S ta lin  b ro n ili 
zdecydowanie praw a narodów 
do samookreślenia, do ■«»modzie] 
nego by tu  państwowego, b ro n ili 
tn. inn. praw a P o lsk i do ca łko
w ite j niepodległości. Im ternkcjo 
na lizm  Len ina j. bols/.ejyików 
rozb łysnął ze szczególną siłą po 
wybuchu pierwsze j w o jn y  śwua 
tow e j, k iedy to ogrom na w ię k 
szość wodzów drug ie j m iędżyna 
lo d ó w k i w brew  głoszonym po
przednio frazesom 0 m iędzyna
rodow ej solidarności ro b o tn i
ków , opow iedzia ła się po s tro 
nie w łasnej burtłuazji i  rpzpęta 
ła w  obu iim peria itó tyćznych o- 
bozach szowinistyczną agitację 
za w o jną rzekomo „W obronie 
w łasnej o jczyzny".

Gały w ys iłek  Len ina przeby
wającego wówczas na em igracji 
w- S zw ajcarii, skoncentrował 
się g łów nie na ująwmifeniu i po 
pu ła ryzow an iu  im peria lis tyczne 
go cha rakte ru  w o jny, ha dema? 
kow an iu  szow inizm u i nacjona
lizm u p raw icy socja listycznej i 
j« i  służby w  in teresie bu r- 
żuązji i  m ilita ry z n iu  oraz 
na jednoczeniu s ił in -  
tarnacjonaiiistycznych j  an tyw o
jennych w  m iędzynarodow ym  
ruchu robotn iczym . Jednocześ- 
n :e w  R o s ji bolszewicy — le - 
n inow cy rozw in ę li w  masach 
robotniczych, chłopskich i żoł
n ie rsk ich  ogrom ną agitację prze 
c iw ko  w ó jn ię  i  cara tow i, k tóra 
zgodnie z hasłem Len ina dopro 
wądziła  do przekształcenia w o j 
ny im peria lis tyczne j w  wojnę 
domową przeciw ko caratow i, ą 
następnie przeciw ko im p e ria li
stycznej burżuazji.

P R O L E TA R IA C K I 
IN T E R N A C JO N A LIZ M  
I  P R O L E TA R IA C K I 

P A T R IO T Y Z M
Len in  i  bolszewicy wych-owab 

masy pracujące w  te j w ie lk ie j 
prawdzie, że nie mogą one się 
same w yzw olić , nie wyzw ala jąc 
jednocześnie innych  narodów, 
uciskanych przez .carat.

Dlatego leż (’e w o lu c ja  paź
d z ie rn ik o w a  spo tka ła  się z sym  
p a tią  i poparc iem  ze strony na 
rodów, zam ieszku jących  b, im 
p e riu m  ro sy jsk ie . R e a lizu ją c  in  
te rnsc jang lis tycżny, m arksistów
ski program  rozw iązania spra- 
w y  narodowościowej, Le n in  i 
S ta lm  s tw o rzy ł! na gruzach

dawnej Rosji carskie j, zwanej 
w ięzieniem  narodów, w ie lońaró 
dowe socjalistyczne państwo, o- 
parte na b ra te rsk im  współżyciu 
rów nopraw nych narodów  i na 
b ra te rsk ie j pomocy 'w ie lk ich  : 
przodujących narodów, — naro 
dom m ałym  i  zacofanym, w« 
wszechstronnym  rozw oju  ich go 
spodarki i k u ltu ry .

W duchu in te rnac jona lizm u 
Zw iązek Radziecki uk ład a ł ta k 
że swoje stosunki zewnętrzne, z 
in n ym i narodam i, co się w yraz i 
łp  m iędzy innym i w  uznaniu 
niepodległości P o ls łti w  jednym  
z p ierwszych ak tó w  rządu ra 
dzieckiego oraz w  s ta łym  prze 
prowadzaniu poko jow e j p o lity k i 
zagranicznej, oparte j na zasa
dzie jednakowego poszanowania 
p raw  i  suwerenności w ie lk ic h  i 
m ałych narodów. W yrazem  Jeni 
nowsko -  s ta linow skiego pro le 
tari-ackiego in te rnac jona lizm u 
jest też pomoc udzielona naro
dom Europy w  ich w yz 
w o len iu  z h itle ro w s k ie j n ie 
w o li, a następnie w  odbudo
w ie gospodarczej.

Na gruncie p ro le ta riack iego 
in te rnac jona lizm u, k tó ry  nie ty i 
ko nie jes t sprzeczny z prawdzi 
wyro pa trio tyzm em , ale W:ąże 
się z n im  n ierozerw a ln ie , roz
w ija ją  się dziś stosunki nowe
go typu  pom iędzy Zw iązkiem  
Radzieckim  a k ra ja m i demokra 
c ji ludow e j, stosunki oparte na 
b ra te rsk ie j p rzy jaźn i w o lnych 
narodów i  ich wzajem nej porno 
cy. Dziś, gdy h is to ria  dow iodła 
że bu rżuazy jny  nacjonalizm  pro 
wadzi z regu ły  do zdrady swe
go k ra ju , gdy burżuazja zachód 
nio - europejska coraz ja w n ie j 
zaprzedaję swoje k ra je  am ery
kańskiem u im peria lizm ow i, idee 
Lenina 1 S ta lina  o p ro le ta riac 
k im  in te rnac jona lizm ie , o rewo 
lu c y jh y m  znaczeniu ruchów  na 
rodowo -  wyzwoleńczych, o sa- 
m ookreśleniu narodów, o p ro le 
ta ria ck im  pa trio tyzm ie , nabiera 
ją szczególnego znaczenia.

Dziś, gdy potężna fa la ruchów  
narodowo - w yzw oleńczych pod 
k ie row n ic tw em  kom un is tów  o- 
g a rjiia  ogromne połacie A z ji — 
Chiny, Koreą., Indonezję, Indo- 
chiny, Burm ę i podważa pano
wanie im peria lizm u , możemy 
w łaściw ie  ocenić .znaczenie te
o r ii Len ina  i  S ta lina  o ruchach 
narodowo -  wyzwoleńczych, ja 
ko o rezerw ie p ro le ta r ia tu  w  
walce % im p A ^ z m e m .

TW ÓRCA r * H r t t  NOW EGO  
T Y P U

Leninow ska stra teg ia  ręw o lu  
cyjną stała się w  rękach rewo 
iucy jne j p a r ti i p ro le ta ria tu , par 
i i i  bo lszew ickie j potężnym  na
rzędziem w a lk i o obalenie ka
p ita lizm u. W iekopom ną zasługą 
L e n in a  wobec m iędzynarodowe 
go ruchu robotniczego jest stwo 
rżenie p ie rw o w zo ru  p a r t i i rew o 
iucy jne j, p a r t i i nowego typu . 
zdolnej do w ykonan ia  tego za
dania, k tó re  stanęło przed k la 
są robotniczą w  epoce im p e ria 
lizm u, a m ianow ic ie  zadania po 
kie row ania  rew o lucy jną  w a lką  
p ro le ta ria tu  j  obalenia panowa 
ni a bu rżuazji. P a rtie  socjalde
m okra tyczn e  I I  m iędzynarodów 
k i, dósitosowane b y ły  g łow n ię  
do w a ik i pa rlam entarne j, b y ły  
aparatem  w yborczym , dodat
k iem  do f ra k c ji poselskiej.

W alka o pa rtię  nowego typu, 
o partię , ja ko  czołowy oddział 
klasy robotniczej,, g rupu jący je j 
najlepsze elem enty, uzbro jony 
w rew o lu cy jn ą  teorię, zorgani
zow any na zasadzie dem okra
tycznego centra lizm u, na zasa
dzie podporządkowania m n ie j
szości w o li większości i żelaznej 
dyscyp liny, k ie ru ją cy  się jedną 
wolą, stanowiący najwyższą fo r 
mę klasow ej o rgan izacji p ro le 
ta ria tu  — w a lka o taką partię  
była  stałą treścią życia i dz ia ła l
ności Lenina. ,

W walce tej toczonej nieustan 
nie przeciwko oportun łs ton i z 
praw a i z „ le w a", przeciwko 
w p ływ om  drobnomieazczańskiej 
ideologii, przeciwko „ekonom i- 
s em “ , zachwalającym  żyw io ło 
wość ruchu robotniczego, prze
c iw ko m ienszewikom  us iłu ją 
cym roztop ić pa rtię  w  masie 
sym patyków  i  bezparty jnych, 
przeciw ko likw id a to ro m  wszel
k ie j maści, przeciw ko tro c k i

stom, bucharynow com  i innym  
..opozycjonistórn ', us iłu jącym  
rozsadzić partię  od w ew nątrz 
przy pomocy fra k c ji,  — w y ro 
sła i  zahartowała $ię Wazech- 
związkowa K om unistyczna Par 
tia (bolszewików), na jbardzie j 
doświadczony i  zahartow any od 
dział m iędzynarodowego ruchu 
robotniczego j  niedościgniony 
wzór dla innych p a r ti i kom u n i
stycznych i robotniczych.

Nauka Lenina i  S ta lina  o par 
kii nowego typu , ma n iep rzem i
ja jące podstawowe znaczenie. 
Szczególnie doniosłą dziś spra
wą jest przysw ojenie sobie je j 
przez Zjednoczone P a rtie  Robot 
piczo, powstałe w  k ra jach  de
m okra c ji ludow ej w  w y n ik u  
zjednoczenia kom unistycznego 
n u rtu  ruchu robotniczego z le
w icow ym  nu rtem  socja lis tycz
nym , Lenin i S ta lin  uczą nas, że 
pa rtia  umacnia się przez to, iż 
oczyszcza się od elem entów  reak 
cy jnych  i  oportun iątycznych, 
um acnia się, k ry tyczn ie  podcho
dząc do swoich b łędów  i szero 
ko stosując metodę k ry ty k i i 
sam okrytyk i.

Słuszna leninow ska teo ria  o 
im peria lizm ie  i re w o lu c ji prole 
ta ria ck ie j, o re w o lu cy jn e j s tra 
teg ii p ro le ta ria tu  w  re w o lu c ji 

burtuazyj.no. - dem okra tycznej i 
p ro le ta riack ie j, 0 reze rw ach i 
sojusznikach p ro le ta ria tu - o par 
t i i  nowego typu, b y ły  uogó ln ie
niem doświadczenia prak tyczne j 
w a lk i rew o lucy jne j nie ty lk o  ro 
sy jsk ie j k lasy robo tn icze j, ale 
całego m iędzynarodowego ru 
chu robotniczego. Z ko le i zosta
ły  one sprawdzone i po tw ie rdza 
ne w  praktyce dalszej re w o lu 
cy jn e j w a lk i, a także w  p ra k ty  
ce budow nictw a socja listyczne
go w  Zw iązku Radzieckim .

25 L A T  BEZ LE N IN A ,
PO DRODZE LE N IN O W S K IE J,

POD W O D ZĄ S T A L IN A
L e n in  nie dożył u s tro ju  socja 

listycznego. G en ia lny wódz p ro 
le ta r ia tu  u m a rł w  1S24 r., w  o- 
kresie odbudowy, w  przededniu 
ofensywy socja lizm u i  in tensy
wnego budow nictw a us tro ju  so
cja listycznego. Jego dzieło po
p row adz ił da le j jego na jb liższy 
przy jac ie l, uczeń i  współpraco
w n ik , W ie lk i S ta lin , k tó ry  roz
w in ą ł m yś li Lenina o drogach 
do socja lizm u w  w arunkach 
d y k ta tu ry  p ro le ta ria tu  w  boga
tą i konsekw entną teorię zbu
dowania u s tro ju  socjalistyczne
go. W walce z trock is tam i i  in 
nym i an ty len inow sk im i ugrupo 
w an ian ii, S ta lin  dow iódł słusz
ności tezy Len ina  o m ożliwości 
zbudowania socjalizm u w  je d 
nym  k ra ju  i  zrealizował ,ią w  
praktyce drogą urzeczyw istn ie
nia genialnego planu uprzem y
słow ienia k ra ju , ko lek tyw izac ji 
ro ln ic tw a , rozw o ju  uspołecznio
nego handlu.

W  o s ta tn ic h  d n ia ch  prasa ®n - 
g is ls k ś  i  fra n c u s k a  dużo I e n tu 
z ja s ty c z n ie  p isa ła  w  n g n lu ik e w ę f 
fo rm ie  o „w s p ó łp ra c y  p ań s tw  za
c h o d n ic h " . N a to m ia s t g rly  d o c h o 
d z iło  do k o n k re tn y c h  p ro b le m ó w  
w y ła n ia ły  R ę *»  k a ż d y m  razem  
rozb ie żn ośc i.

Szczególn ie  o s trą  kont.rwers.1e 
w y w o ła ły  d w ie  s p ra w y  sporne o 
zasadn iczym  zn a cze n iu : p ro te s t 
n a ro d u  fra n c u s k ie g o  p rz e c iw k o  
anglosaskie .! p o lity c e  fa w o ry * »  - 
W ania N ie m ie c  z a c h o d n ic h , oraz 
n ie  da jąc?  się  p ogodz ić  p tóny 
gospodarcze A n g li i  i  F ra n c ji .  K a 
żdy z ty c h  k ra jó w - p la n u ję  bo - 
w ie m  zw ię ksze n ie  w ła sn e j p ro d u it  
c j i  p rz e m y s ło w e j na ko sz t „ s o ju 
s z n ik a " .

G d y  p o je d y n e k  s ło w n y  po obu 
s tro n a ch  k a n a łu  Ł a  M anche  za
czął o b f ito w a ć  we w za je m ne  o - 
b e lg i i  k o m p ro m itu ją c e  o ds łan iać  
k ru c h o ś ć  „ b lo k u  za cho d n ie g o ", 
f ra n c u s k i m in is te r  s p ra w  za gra 
n ic z n y c h  S chum an u d a ł sle do 
L o n d y n u , b y  ,,u sp o ko ić  o p in ię  pu 
b lic z n ą "  b ezp o ś re d n im i ro z m o w a 
m i z m in is tre m  B e y in e m ,

O f ic ja ln y  k o m u n ik a t w -y ilauy  
po k o n fe re n c ji,  w y m ie n ia  szereg 
s p ra w  k tó re  b y ły  te m a te m  ro z 
m ó w  obu m in is tró w : N ie m c y , 
Y t ło c łiy ,  u n ia  e u ro p e js k a , p a k t 
a t la n ty c k i,  za ga d n ie n ie  ś ró d z ie m 
n o m o rs k ie , b iis k ó -w s c h o d n łc  po - ■ 
łu r in io w ó  - a z ja ty c k ie  i  da leko  
w scho d n ie ,

W je d n e j ty lk o  spra w ie  m i n i 
s tro w ie  d osz li do p o ro z u m ie n ia : 
w spraw ie. rozszerzen ia  śc is łe j 
w s p ó łp ra c y  na in n e  c z ę ic i aw la-

W w y n ik u  w ykonan ia  dwóch 
p ierwszych p lanów  5-letni.eh 
Zw iązek Radziecki już w  1936 r. 
zbudował u siebie socjalizm  i 
wszedł na drogę rozw o ju  w  k ie 
runku  wyższego stad ium  — ko 
m unizm u. Ten poko jow #  rozw ój 
przerw ała w  1941 r. napaść h i t 
lerowska na Zw iązek Radziecki. 
W w o jn ie  z h itle ro w s k im i N ien i 
cam i Zw iązek Radziecki w y k a 
zał całą wyższość systemu so
cja listycznego nad systemem ka 
p ita iis tyczńym , w ykaza ł h a rt i 
m ora lno - po lityczną jedność 
społeczeństwa socjalistycznego, a 
także wyższość s ta linow sk ie j 
s tra teg ii w o jenne j nad strategią 
wojenną niem ieckich im p e ria li
stów. Rozgrom ienie h itle ro w 
skich N iem iec jeszcze, bardzie j
podniosło au to ry te t i znaczenie 
Z w  .Radzieckiego.

Dziś Zw iązek Radziecki, k ro 
czy na czele m iłu jących  w o l
ność, postępowych narodów 
św iata, budu jąc u  siebie na jb a r 
dziej postępowy ustró j, u s tró j 
kom unistyczny. Sprzym ierzone 
ze Z w iązk iem  Radzieckim  
k ra je  dem okrac ji ludo 
w e j tworzą w raz  z n im  potęż
ną podstawę demokratycznego, 
ań ty im pćria iisycznego obozu po 
ko ju  i postępu. N arody k ra jó w  
ko lon ia lnych i  zależnych coraz 
szerszym fron tem  w taczają się 
do wspólnej w a lk i p rzeciw ko im 
pferializmowi. -Masy pracujące 
k ra jó w  im peria lis tycznych coraz 
lep je j rozum ie ją  konieczność o- 
balenia w łasnej bu rżuaz ji . zbu 
dowanią ustro ju  socja listyczne
go. Dziś już staje się jasne dla 
o lbrzym ie j w iększości ludzkości, 
że w  naszej epoce wszystkie dro 
gi prowadzą do kom unizm u. ,

V/ ciągu 25 la t po śm ie rc i Le
nina, partia  bolszewicka pod kie 
rów ń ic tw em  Józefa S ta lina , w y 
trw a le  i po bohatersku w yp e ł
n iała po lityczny testam ent Lee 
mina, wysoko dzierżąc feztandąr 
p a rtii,  chroniąc jedność p a rtii,  
chroniąc i um acniając d y k ta tu 
rę p ro le ta ria tu , um acniając so
jusz robotniczo -  chłopski, um a
cnia jąc Zw iązek Radziecki, do
chowując w ierności zasadom ko 
m uńistycznegft in te rn a c jo n a liz 
mu, rozszerzając i  um acnia jąc 
sojusz mas pracujących całego 
świata.

Testam ent Len ina jest progra 
mera działania n ić ty lk o  ro s y j
sk ie j k lasy robotn icze j, ale w  
niem niejszym  stopniu p ro g ra 
mem działania mas pracu jących 
całego św iata, w alczących prze 
c iw ko  podżegaczom w o jennym , 
o pokój, przeciwko im p e r ia li
stom, o wolność dla w szystk ich  
uciskanych narodów, przeciw ko 
faszyzm ow i i rea kc ji, o p ra w 
dziw ą dem okrację, p rzec iw ko  
m onopolistycznem u kap ita lizm ©  
w i, o socjalizm , o zniesienie w y 
zysku człow ieka przez człow ie 
ka na ca łym  świecie.

ta . c h o d z i ó pom óc w z a je m n ą  w 
u ja rz m ie n iu  v te tn a sń u  (p rz e c iw 
k o  k tó re m u  F ra n c i*  od trz e c h  la t 
b ezsku teczn ie  p ro w a d z i w o jn ę ) i 
w  u trz y m a n iu  k o lo n ia ln e j»  p a 
n o w a n ia  b ry ty js k ie g o  na M a la 
ja c h . o d n o ś n ie  in n y c h  sp ra w , ko  
m u n ik s t  m ó w i, że ,,n ie  me e o n  
s t a w o w y c h  n ie p o ro z u m ie ń “ , 
że ..ud a ło  sie z m n ie js z y ć  ró żn ice  
p o g lą d ó w "  it* t.

N ie  trz e b a  b yć  w n ik łiw y ę a  p o 
l i t y k ie m ,  b y  d o m y ś lić  s i j ,  że be l 
k o t  ta k i n ie z rę czn i»  ty lk o  m asku  
je  k la p ą  te j  im p re z y . P rzyzn a ją  
to  zresztą  a u to rz y  k o m u n ik a tu  
w y ja ś n ia ją c , że „c e le m  roź.m ow 
n ie  b y ło  p o d e jm o w a n ie  d e c y z ji,  
a le  w y m ia n a  p o jlą d ó w  w  d u 
c h u ...“

In a c z e j zresztą b y ć  n ie  m o jtlo , 
b o  — po p ie rw sze , n ie  ła tw o  jaz* 
p og o d z ić  spaczone in te re s y  
p a ń s tw  k a p ita l is ty c z n y c h : a po 
d ru g ie  — ja k  to  d e lik a tn ie  fo r 
m u łu je  k o m u n ik a t :  „ ro z w ią z a n ie  
ty c h  p ro b le m ó w  w y m a g a  w s p ó ł
p ra c y  in n y c h  p a ń s tw " . M n ie j o- 
g łe rtn ie  w y ra ż a  sig lo n d y ń s k i 
„ T im e s " :  , W  L O N D Y N IE  N IE
Z O S T A Ł A  P O W Z IĘ T A  J A K A K O Ł  
W IE K  D E C Y Z J A . F A K T  T E N  
T Ł U M A C Z Y  S IĘ  K O N IE C Z N O 
Ś C IĄ  P O R O Z U M IE N IA  ZE  S T A 
N A M I Z J E D N O C Z O N Y M I" . Czy 
l i  — i ta k  bez p o zw o le n ia  zza o- 
ceanu e w e n tu a ln e  u c h w a ły  nie 
m ia ły b y  znaczen ia .

Z p o d ję te j p ró b y  z,».iagodzenia 
ro z rlż w i C kow  b r y ty js k o  - fraw cus  
k ic h  zos ta ła  ty tk o  dem.onatra.cja 
rz e k o m e j h a rm o n ii.  D e m o n s tra 
c ja  — n ie u d a n a ,

I ,  S,

Lenin w Poroninie (19 J j  rok)

r ia iism . Przebieg R ew olucji

STEFAN JĘD RYCH O W SKI

Nieudana dem onstracja

Karta meldunkowa, którą ir-ypehiil Lenin osiedla far ~ię 
1a K ro kr>ipi,p,

Józef S ta lin  o L e n in ie
T&oretyey i wódiamiś partu. Morzy mają historię nitro«, 

dów i od początku do końca przestudiowali dzifje rewolucji 

chorują niekiedy no pewną nieprzyzwoitą chorobę Choroba 
ta nazywa, się lękiem przed masami, niewiarą w twórcze 

zdolności mas. Na tym gruncie wyrasta, niekiedy pewien nry* 

siokra.tyzm wodzów w stosunku do mas; niedoświadczonych 

w historii rewolucji, ale powołanych do zburzenia tego eó 
stare, i  budowy tego co nowe, Obawa, ie ZyręAoł make sí# 
rozpętać, że masy mogą „zbyt wiele zburzyć", chęć odegrgj 

nia roli niańki, usiłującej uczyć masy s książfak, alę *ía¡ 
pragnącej uczyć się od mas — taka jest podstawa tego ro* 

dsaju arystokratyzmu. I
Lenin był całkowitym przeciwieństwem takich wodzów* 

Nie znam, drugiego rewolucjonisty, który by tak głęboko ja li 

Lenin wierzył w twóraze siły proletariatu i  w rewolucyjną 
celowość jego instynktu klasowego. Nie gnam drugiego r&* 
woluojonisty, który by jak Lenin umiał tak bezlitośnie biczaj 
wać sadowoh mah, z siebie krytyków „chaosu rewolucji'* 
i ,,bakcha.na.lii samorzutnych działań mas". Pamiętam jak 
podczas pewnej rozmowy w odpowiedzi na uwagę jednego 

z towarzyszy, że „po rewolucji powinien w stać normalny 
porządek". Lenin zaznaczył z sarkazmem: ,JHe, jedli ludzie, 

którzy pragną być rewolucjonistami, zapominają, ie najbar■* 
dziej normalnym porządkiem w historii jest porządek re* 
wolucji".

Stąd wzgardliwy stosunek Lenina do tych wszystkich, M6‘  
rzy usiłowali patrzeć na masy s góry i. uczyć je według 

książek. Stąd ustawiczne wskazania Lenina: uczyć ąię od 
nas, zrozumieć ich działanie, skrupulatnie studiować prak- 
tyczne doświadczenie walki mas.

Wiara w twórcze siły mas — to 'ta właśnie cecha działać 
naści Lenina, która umożliwi,alą mu zrozumieć iyw ig l t  kie« 
rować jego ruch w koryto rewolucji proletariackie)

G eniusz k la s y  ro b o tn icze j
Nigdy jeszcze, od OZdSów Marksa, historia wielkiego wy« 

ewoleńctege ruchu proletariatu nie wysunęła tak gigantyęz~ 
nej postaci, jak nuSz zmarły wódz, nauczyciel, przyjaciel* 
Wszystko, co w proletariacie jest naprawdę wielkie i bąhg« 
terskie: nieustraszony umysł, żelazna, nieugięta, uparta, 

■wszystko przezwyciężająca wola, święta nienawiść, niena
wiść aż do śmierci wobec niewolnictwa i ucisku, rewolucyj
ny sapał, który dźwiga góry, bezgraniczna wiara w twórcze 
siły mas, wielki organizacyjny geniusz — wszystko to zna
lazło swe wspaniałe ucieleśnienie a  Leninie, którego imię 
stało się symbolem nowego świata od .zachodu do wschodu, 
od południa do północy.

Lenin, jak nikt inny. umiał dostrzegać i tn co wielkie i  to 
co małe, umiał przm-jdywać najdonioślejsze historyczne 
przewroty, a jednocześnie brać pod uwagę, wykorzystywać 
nawet najdrobniejsze szczegóły. Umiał, gdy zaszła potrze
ba, gwałtownie atakować, jak również odstępować i przy. 
gotowywać nową ofensywę.. Lenin nie uznawał żadnych, 
skostniałych formułek. Na jego mądrych wssyatkowidzącyęh 
oczach nie było żadnej zasłony.

Był on bowiem urodzonym wodzem, arm ii proletariatu, 
geniuszem, klasy robotniczej,

-  Z odezwy CK WKP(b) „Do Partii, do wisytL- 
Mch pracujących” z dnia 22 stycznia 1924 roku*
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Światowa Federacja Związków Zawodowych 
będzie jeszcze bardziej zwarta i zdobią do walki

Polski niob zawodowy
piętnuje zamach na jedność ŚFZZ

(W yw iad  z przewodniczącym K C Z Z , posłem tow. Edwardem
Ochabem)

Przewodniczący, poseł tow. Edward Ochab, udzielił przed
stawicielowi PAP, red. Stanisławowi Lewandowskiemu, w yw ia
du, w którym omówił najważniejsze w obecnej chwili zadania 
światowej Federacji Zw iązków  Zawodowych i stanowisko pol
skiego ruchu zawodowego, w  związku z próbami rozbicia jedno
ści Ś F Z Z .

— Skąd wywodzą się próby 
rozbicia jedności światowego ru 
chu zawodowego i przez jakie 
czynniki są te próby inspirowa
ne?

—  N ie  ulega w ą tp liw ośc i —  
oświadcza przewodniczący KC  
zz —  że próby rozb ic ia  jedno
ści św iatowego ruchu zawodo
wego, podjęte przez agentów 
bu rżua z ji z . k ie row n ic tw a  anglo 
saskich zw iązków  zawodowych,

są insp irow ane przez m onopo li
stów am erykańskich, stojących 
na czele m iędzynarodowego o - 
bozu im peria listycznego. „A rg u 
m enty“  panów: Deakinów , G a- 
re yó w , Green‘ów oraz oszczer
stwa antykom unistyczne, m io ta  
ne przez bonzów z żó łte j prasy, 
podobne są ja k  dw ie  k ro p la  wo 
dy do „a rgum entów “  H a rrim a n  
nów, Dulłesów , M organów , 
C h u rch illów  i „a rg um e n tów “  pi

smaków sprzedajnej prasy w ie l 
kokap ita lis tyczne j, stojącej na 
usługach W a ll S tree t i  C ity .

J e d n a ć  św iatowego ruchu  za 
wodowego, k tó re j w yrazem  jest 
ŚFZZ, obejm ująca 70 k ra jó w  
i  m im o różn ic pom iędzy poszczę 
gó łnym i k ra ja m i, stanowiąca 
doniosły oręż m iędzynarodow ej 
w a lk i mas pracujących — już 
dawno spędza sen z pow iek ka 
p ita lis tycznych  hero ldów  w a lk i 
z tzw . „czerw onym  niebezpie
czeństwem “ . Rozbijacze jednoś
ci m iędzynarodowego ruch u  ro 
botniczego, dz ia ła jąc w  in te re 
sie w ie lk ich  m onopoli k a p ita li
stycznych, pragną osłabić Ś w ia 
tow ą Federację Z w iązków  Za
wodowych, aby u tru d n ić  re a li
zację ak tua lnych  ¡doniosłych za
dań walczącego p ro le ta ria tu .

—  Jak ie  są w  obecnej c h w ili 
na jważnie jsze zadania, stojące 
przed Św ia tow ą Federacją i 
dlaczego w łaśnie teraz podjęte 
zostały p rób^ rozb ic ia  je j je d -

Biuro Wykonawcze Świat. Fed. Zw. Zaw. 
kontynuuje swoje prace

Musy procnjac* ecSegs śtrfafei 
p o l ę p k j ą  i n t r y g i  r a i s b t j a c s y

P A R Y Ż . — Biuro W ykonawcze Światowej Federacji Z w . 
Zawodowych kontynuuje swoje prace, mimo demonstracyjne
go opuszczenia obrad przez przedstawicieli T U C , C IO  i ho
lenderskich związków zawodowych.

Rozbijackie zamiary delegacji anglosaskich wyw ołały obu
rzenie milionowych mas związkowców na całym święcie 
i  spotkały się z potępieniem ze strony działaczy postępowych 
i prasy demokratycznej.
P A R Y Ż  (PAP). Większość 

B iu ra  W ykonawczego ś w ia to 
w e j Federacji Z w iązków  Zawo
dowych za tw ierdz iła  w  czw ar
te k  w n iosk i o przy jęc ie  do Fe
deracji, złożonę przez centra le 
zw. zawodowych po łudn iow e j 
Rodezji, Chile, Tunisu, Sjamu, 
M a lty  i  F ilip in .

Pom im o dem onstracyjnego o- 
puszezenia posiedzenia przez 
rozłam ow ców  b ry ty jsk ich , ho
lenderskich i  am erykańskich, 
pozostali członkowie B iu ra  W y
konawczego (przedstaw icie le 
ZSRR, Wioch, F ra n c ji i Chin), 
kon tynuo w a li «forady. Na po
rządku  dziennym  zna jdu ją  się 
opraw y zw iązków  zawodowych 
M eksyku, G rec ji i  Indonezji, bu 
dżetu na ro k  1949 i  inne.

Lou is S a illa n t zapowiedział, 
że. B iu ro  W ykonawcze ŚFZZ 
ogłosi w  p ią tek  deklarację  do 
w szystk ich  rob o tn ików  świata, 
należących do Federacji.

Po trzygodz innym  zam kn ię
ty m  posiedzeniu B iu ra  W yko
nawczego, delegat ch ińsk i potę
p i ł  rozłam ow ą p o lity k ę  przed
s ta w ic ie li anglosaskich, podkre 
ślając, że postępowanie ich  
jes t sprzeczne z w o 1 ą mas p ra 
cujących całego św iata, k tóre 
wałcza o jedność.

P A R Y Ż  (PAP). - -  B iu ro  W y
konawcze Ś w ia tow e j Federacji 
Z w iązków  Zaw odow ych k o n ty 
nuu je  swoje obrady pod prze

w odn ictw em  d i V itto r io . B iu ro  
p rzy ję ło  propozycje sekretarza 
generalnego, Saillanta, w  spra
w ie przekazania w n iosku  b ry ty .i 
skich zw iązków  zawodowych na 
posiedzenie K om ite tu  W yko 
nawczego, k tó ry  zbierze się 28 
brn. w  Paryżu.

ŚFZZ musi walczyć
o interesy mas pracujących
P A R Y Ż  (PAP). Sekretarz ge

ne ra lny ŚFZZ Louis S a iilan t 
złożył na kon fe ren c ji prasowej 
oświadczenie, dotyczące prze
biegu obrad sesji B iu ra  W yko
nawczego ŚFZZ.

S a illa n t ośw iadczył m. in .:
Jeśli chodzi o m e ritu m  p ro 

blem u —  podkreś liliśm y is to t
ne i  zasadnicze przyczyny, k tó 
re i— naszym zdaniem  —  un ie
m oż liw ia ją  przyjęcie  propozy
c ji b ry ty js k ie j o czasowym 
prze rw an iu  dzia ła lności ŚFZZ. 
Propozycja angie lska — m ów ił 
da le j S a illa n t —  daje w yraz 
zam ierzeniom  tych  kół, k tó re  
od przeszło ro k u  p lanow a ły  roz 
bicie ruchu  związkowego w  
pewnych k ra ja c h  i  rozszerzenie 
tego rozłam u na ŚFZZ. Oi, k tó 
rzy dążą do rozbicia jedności 
SFZZ lekceważą cele te j o rga
n izacji. Podkreśla liśm y, ż e ś w ia  
tow a Federacja Zw. Zawodo
wa w inna  is tn ieć dlatego, by 
reprezentować pracujących ca
łego św iata we wszystkich o r-

Hębaczi: Rczwal i Maćkowski 
05!ĘifP.ę!i 835 proc. itofmy

D w a j' rębacze kopa ln i „B ia ły  
K am ień “ : Edm und Rozwal i
W ładys ław  M aćkow ski, u s ta lili 
now y reko rd  przekroczenia nor 
m y w ydobycia  w  kopaln iach doi 
nośląakich, osiągając w  g ru d 
n iu  ub. r  po 635 proc. norm y. 
L istopadow y w y n ik  Rozwala — 
509 proc no rm y  b y ł rekordem  
Zagłęb ia W ałbrzyskiego.

E dbund Rozwal liczy  la t 34. 
Pracę w  kop a ln i rozpoczął ja ko  
14-le tn i chłopiec w  kopa ln i „H e 
lena“  w  K lim on to w ie . W krótce  
potem w yem ig row a ł do Belgi:, 
skąd pow róc ił po w yzw olen iu  
k ra ju .

Jako a k ty w n y  działacz p a rtii 
PPR, reprezentował masy robo t

nicze W ałb rzychu na Kongre
sie Z jednoczeniow ym . ,

„D o  p racy  przystępuję z do
brze ułożonym  planem “  — w y 
jaśn ia  Rozwał ta jem nicę sukce
su. „O b liczam  każdą sekundę, 
by  n ie  strac ić  czasu, a jestem 
szczęśliwy, gdy uda m i się skró
cić czas trw a n ia  ja k ie jk o lw ie k  
czynności. N ie  b ra k  m i sił, lecz 
uważam, że n ie ' siła m ięśni, a 
dobra organizacja pracy powo
du je  w zrost w yda jności.“

Rozwał jes t koleżeński i chęt 
nie udzie la  wskazówek swym 
kolegom . P racu jący w raz z Roz 
w ałem  gó rn ik , W ładys ław  Mac 
kpw sk i, uzyska ł iden tyczny co 
Rozwał w y n ik  — 635 proc. no r
m y.

Centrala Wyszkolenia Zawodowego
msłolewców powstaje w Gliwicach

W ydz ia ł Szkolenia Zawodowe 
go K u ra to r iu m  O kręgu S zkol
nego Ś ląsko-Dąbrowskiego o r 
ganizu je  w  G liw icach P ańst
w ow ą Centra lę  W yszkolenia 
Zawodowego d la  m etalowców. 
W  ośrodku tym  prowadzone bę 
dą stale 8-tygodn iow e tu rnusy 
szkolenia zawodowego.

W  C entra li W yszkolenia w y 
posażonej w  nowoczesne w a r
sztaty m łodzież pod [ k ie ro w 
n ic tw em  nauczycie li — będzie 
zdobywać fachową wiedzę.

Szkoleniem  ob jęci zostaną 
uczn iow ie  publicznych średnich 
szkół zawodowych, za trudn ien i

w  przem yśle m e ta low ym  i  p ry  
ważnych warsztatach rzem ieśl
niczych.

Z. uw ag i na to, że do C entra li 
W yszkolenia k ie ro w a n i będą 
uczn iow ie ze wszystk ich szkół 
zawodowych w o j. śląsko -  dąb
rowskiego, przy ośrodku o tw ar 
ta  zostanie bursa na 160 m iejsc. 
W. lu ty m  br. w  kursieJ weźmie 
udz ia ł 80 uczniów1.

W  roku  szkolnym  1949/50 pro 
je k tu je  się u tw orzen ie  w  w oj. 
ś lą s k o -d ą b ro w s k im  C ęntra lj 
Szkolenia Zawodowego dla 
m łodzieży, za trudn ione j w  prze 
m yślę e lektrotechnicznym .

ganizacjach m iędzynarodow ych, 
by występować w  obranie p ra - 
ujących.
Na zakończenie S a illa n t 

s tw ie rdz ił, iż  Sr ZŻ  nie  może 
zgodzić się z faktem , by  2 lu b  

organizacje zw iązkowe narzu 
ca ły  swą wolę 67 organ izacjom  
zw iązkowym . S a illa n t dodał, że 
propozycja Rady Naczelnej b ry  
iy js k ic h  zw iązków  zawodo - 
>.vych stanow i jaw ne pogwałce
nie s ta tu tu  ŚFZZ.

Kuźniecow 
o reakcyjnej polityce 

AFL i CIO
P A R Y Ż  (PAP). Szef delegacji 

radzieckie j Kuźn iecow  złożył na 
kon fe renc ji prasow ej ośw iad
czenie w  spraw ie przebiegu se- 
j i  B iu ra  W ykonawczego Sw ia- 

.owej Federacji Z w iązków  Za
wodowych. Kuźn iecow  ostro 
sk ry tyko w a ł stanow isko przed
staw ic ie li A F L  i  CIO, dążących 
do rozb ic ia  jedności św iatow e
go ruchu zawodowego.

W toku  kon fe ren c ji Kuzn ie- 
cow odpow iedzia ł na pytan ie  
jednego z korespondentów an
gie lskich, na czym  op iera swe 
oskarżenia, skierowane pod1 a- 
dresem anglosaskich zw iązków  
zawodowych o prowadzenie po
r ty k i reakcy jne j.

P rzedstaw icie le A F L  — o- 
św iadcźył K uźn iecow  — w zy 
w a ją  w szystkie państwa k a p i
ta listyczne do kam pan ii prze
c iw ko  Zw . Radzieckiem u. Nie 
uznają oni, że u s tró j radziecki 
jest us tro jem  wysoce postępo
w ym . K to  neguje w ie lk ie  zdo
bycze Zw. Radzieckiego, osią
gnięte w  ciągu 31 la t, k to  chce 
cofnąć nasz kra4 d-o tego sta
nu, w  ja k im  zna jdow a ł się 
wówczas, gdy w ładzę sprawo
w a li w  n im  obszarn icy i  carat, 
ten w  istocie rzeczy jest reak
c jonistą . P ragnę podkreślić  — 
ciągną ł’ dale j K uźn iecow  — że 
» tyczy  to je dyn ie  przyw ódców  

A F L , k tó rych  nie^ id en ty fiku j
emy ze z w y k ły m i członkami. 

Wysoce cen im y rob o tn ików  a- 
m erykańskich , ale o w ładzach 
naczelnych m am y swe własne, 
bardzo negatyw ne zdanie.

Jeśli chodzi o przyw ódców  
IO  — s tw ie rd z ił K uźn iecow  —

io w spó łp racow aliśm y z n im i i  
m am y nadzieję, że będziemy 
rtadai Współpracować. N iestety 
dfciś jeden z tych  przywódców. 
Carey, opuścił posiedzenie B iu 
ra  W ykonawczego, czym wy 
rżądz ił szkodę św iatow em u, ru 
chowi zawodowemu. N ie może 
m y tego w  żadnym  w ypadku 
uważać za czyn godny po
chwały.

Toledano
potępia rozbijaczy

M E X IC O  C IT Y  (PAP). Na 
kon fe renc ji prasow ej przewod
niczący K on fede rac ji P racy A -  
rńe ryk i Łac iń sk ie j —  Lom bardo 
Toledanb po tęp ił p o lity k ę  p rzy 
wódców Kongresu B ry ty js k ic h  
Zw iązków  Zawodowych - (TUC) 
i  am erykańskich zw. zawodo 
wych A F L  i  CIO. dążących do 
z likw idow an ia  ŚFZZ. Toleda 
no podkreślił, że stanowisko 
przedstaw icie li tych zw iązków  
podyktow ane zostało względa 
m i po litycznym i i nie ma nic 
wspólnego z zagadnieniem o- 
b rony p ro le ta ria tu  m iędzynaro
dowego i  em ancypacji k lasy 
robotniczej. N ie należy się dz i
w ić, iż rząd P a rtii Prąci* pa 
trzy  k rzyw ym  okiem  na ŚFZZ 
Rząd ten bow iem  w istocie rz  
czy b ron i im p e ria l;stycznych 
■nteresów swego k ra in  i jęs; 
niezadowolony z, potępieni 
nrzez ŚFZZ p o lity k i b ry  ty j 
skle i w  G recji. Indonezji, Indo 
Chinach i w  koloniach.

Toledano ośw iadczył na za 
kończenie: „N ig d y  nie  zgodz 
m y się na to, abv ŚFZZ służy 
vs celom im peria lis tycznym , jak  
chcą tego przyw ódcy ruchu  rc 
botniczego państw  im p e ria l 
stycznych“ .

—  N ajw ażnie jsze zadania 
ŚFZZ w  c h w ili obecnej —  to 
po pierwsze: w a lka  o chleb i 
pracę m ilio n ó w  ro b o tn ikó w  w  
k ra ja ch  kap ita lis tycznych  i k o - 
on ia lnych , zagrożonych przez 

p o litykę  o lig a rch ii finansow ej, 
dążącej do dalszego w zrostu  d y 
w idend kosztem w yzysku, nę
dzy i  bezrobocia szerokich mas;

Po drugie: w a lka  w  obronie 
dem okratycznych p ra w  ludu , 
zwłaszcza p raw  k o a lic ji, s tra j
ku, swobodnej dzia ła lności związ 
kow ej, p raw  — zagrożonych 
przez reakcy jną  p o lity k ę  rządów 
im peria lis tycznych ;

Po trzecie : w a lka  o skup ien ie  
w szystk ich  s ił postępowych, a 
zwłaszcza s ił p ro le ta r ia tu  w  o- 
b ron ie  poko ju  św iata, n iepodle
g łości narodów, w  obron ie łudź 
kości przed now ą rzezią w o
jenną, do k tó re j dążą zbrodn ia 
rze, im p eria lis tyczn i, wzbogace
n i na k rw i i łzach m ilio n ó w  nie 
w innych  ofia r.

Dotychczasowe sukcesy Ś w ia 
tow e j Federacji Z w ią zków  Za
wodowych, s tanow iącej ważny 
oręż p ro le ta ria tu  w  walce o 
chleb, dem okrację i  pokój w y 
w o łu ją  napady wściekłości im 
pe ria lis tycznych  w yzyskiw aczy, 
aw an tu rn ikó w  i  reakcjon is tów . 
W idm o zbliżającego się kryzysu 
gospodarczego w  k ra ja c h  k a p i
ta lis tycznych sk łan ia  im p e ria li
stów  do gorączkowych w y s ił-

Wynutazek raboisiika
Brygadzista z fa b ry k i MaSzyn 

Rolniczych w  Z aw ie rc iu , D zier
żanowski, skonstruow ał w łas
nego pom ysłu p rzyrząd  do zw i- 
' m ia  ru re k  w yz iew nych  do 
sięwników . W ynalazca o trzy 
mał prem ię pieniężną.

Pomysł Dzierżanowskiego 
p rzyczyn ił się w  znacznym 
stopniu do usp raw n ien ia  pro
d u kc ji s ięw n ików .

050 punktów 
bihlkiecsnydi 

r woj. rzeszowskim
W w oj. rzeszowskim  stale wzra 
ta liczba ośrodków  b ib lio tecz

nych oraz ilość korzysta jących 
n ich czyte ln ików . Jeżeli w  sty 

zn iu .ub . r. by ło  na tym  terenie 
130 punk tów  b ib lio tecznych, za
łożonych przez b ib lio te k i pow ia  
towe, to obecnie liczba ta docho 
dzi do 850, a w  na jb liższyp j cza 
sie osiągnie 1:100 ośrodków b i
b liotecznych.

Poważne osiągnięcia na odcin 
ku. upowszechnienia czy te ln ic 
twa w yka zu ją  b ib lio te k i pow ia 
towe, np. b ib lio teka  pow iatowa 

Rzeszowie założyła 68 tzw. 
punk tów  ćraz 13 b ib lio te k  gm in 
nych, b ib lio te ka  w  Łańcucie; na 
10.000 m ieszkańców tego m iasta 
oosiada 1.600 stałych czy te ln i
ków . D la  b ib lio te k i w o j. rze - 
zowskiegó przeszkolono 108 b i

b lio te ka rzy  gm innych oraz około 
.000 i k ie ro w n ik ó w  ; w ie jsk ich
lunk tów  bib lio tecznych.

Bsied z wioski 
Feiłsloszieao

dz iękn lu  su w ęg ie l
M in is te rs tw o  O św ia ty za po

średn ictw em  M in is te rs tw a  Prze 
m ysłu i H a nd lu  przekazało sie- 
otom, o fia rom  w o jny, p rzeby

w a jącym  w  M iędzynarodow ej 
W iosce Pestalpzziego w  S zw a j
ca rii wagon węgla na zimę.

W  odpow iedzi D yrekc ja  Dom u 
S ierot w  im ien iu  dzieci i w łas
nym  przesła ła podziękowanie,za 
cenny dar.

Otrzymamy
z zagranie? 

nowoczesny sprzęt 
budowlany

M in is te rs tw o  O dbudowy w y 
delegowało w  swoim  czasie do 
ZSRR i F ra n c ji swoich , rzeczo
znawców, k tó rzy  ostatnio, w  ra 
mach zaw artych  um ów ha nd lo 
w ych z ty m i k ra ja m i, poczynili 
w iększe zam ówienia.

D ostaw y z ZSRR m ają być 
w ykonane w  okresie od 1949 r  
do 1952, z na jw iększym  nasile 
niem  w  ro k u  bież.

W  ZSRR zam ówiono sprzętu 
na ogólną Sumę 15 m in. do la
rów  W  ram ach zamówienia 
orzew idziana jes t dostaw a. cięż 
kiego sprzętu budowlanego, 
więc: koparek, dźw igów  budów  
lanych, transp orte ró w  taśm o
wych, samochodów Z samoczyn
nym  w y łado w yw an iem  oraz 
grze jn ików , sprężarek, w ie rta  
ek i pomp.

We F ra n c ji przedstaw icie le 
M in . O dbudow y zam ów ili sprze 
tu budowlanego na ogólna sumę 
około 456 m in . frankó w . W  szcza 
gólności o trzym am y z F ranc i 
dźw igi, kpp a rk i, c iągn ik i, k o tły  
centralnego ogrzewania, ruśzto 
wania ru ro w e  i inne.

Poza tym  w stad ium  rea lizaci 
zna jdu ją  się zam ówienia poczy 
nione w  A n g lii, Czechosłowacji 
i  Szwecji.
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ków , by w y trą c ić  ten oręż z rą k  
p ro le ta ria tu . W ich  in teresie  po 
d ję li Deakin , C arrey i  in n i p ró 
bę rozb ic ia  Ś w ia tow e j Federa
c ji, Jak  dow iod ły  obrady B iu 
ra  W ykonawczego SFZZ próby 
te  napo tka ły  na zdecydowany o 
pór. Św ia tow a Federacja Zw iąz 
ków  Zawodowych będzie is tn ia 
ła nadal.

— Jak ie  jest stanow isko po l
skiego ruchu zawodowego w 
zw iązku z zamachem na je d 
ność SFZZ?

— P olsk i ruch zaw odowy z 
na jg łębszym  oburzeniem  p ię t 
nu je  rozb ijack ie  postępowanie 
p raw icow ych  przyw ódców  TUC, 
C IO  i  ho lendersk ich bonzów 
zw iązkow ych, k tó rzy  zdemasko 
w a li się ja ko  n a jm ic i im peria  
lis tó w , ja ko  zd ra jcy  k la sy  ro 
botn icze j i  spraw y postępu.

C a łkow ic ie  so lida ryzu jem y się 
w iększością k ie ro w n ic tw a  

Ś w ia tow e j Federacji, k tó re  od
rzuc iło  obłudne propozycje „za 
w ieszenia“  dzia ła lności Federa
c ji i  uczyn iło  wszystko, aby w  
obliczu a taków  ka p ita lis tycz 
nych u trzym ać jedność w  sze
regach p ro le ta ria tu .

A p e lu jem y do. w szystkich o r
ganizacji robotn iczych, a zw asz 
cza do angie lskich Trade - ’ 5- 
n ionów  i  am erykańskich prze
m ysłow ych zw iązków  zawodo
wych, aby b ron iąc swych W ła
snych in teresów  klasowych i pa 
m ię ta jąe o swych obow iązkach 
Wobec m iędzynarodowego p ro
le ta r ia tu  i  m iędzynarodowego 
obozu postępu, d a li zdecydowa
n y  odpór rozb ijaczom . A pe lu 
jem y, aby u ra to w a li swe orga
n izacje  zw iązkow e przed hańbą 
m aszerowania w  jednym  sze
regu z wyzyskiw aczam i i im 
p e ria lis tam i przeciw  w łasnym  
braciom  klaso%vym, przeciw  m i
lionom  rob o tn ików  -  zw iązkow 
ców, k tó rzy  n igdy  i n igdzie nie 
zaw ied li zaufan ia i n ie  na ra z ili 
na szwank in teresów  angie l- 
k ich , czy am erykańskich  p ro 

le ta riuszy, le c z , przeciw n ie b y li 
im  zawsze w ie rn ym i to w a rzy 
szami w  pracy i  w  walce.

P o lsk i ruch zawodowy żyw i 
niewzruszone przekonanie, że 
w b rew  rachubom  zdra jców  i ich 
im p eria lis tycznych  m ocodaw
ców Św iatow a Federacja Zw iąz 
ków  Zawodowych w y jdz ie  zwy 
cięsko z obecnej p róby ognio
w e j, , że stańie się jeszcze bardzie j 
zńrarta, jeszcze bardzie j zdolna 
do zw ycięsk ie j w a lk i, jeszcze 
silni.ęjsąa, n iż  dotąd — kończy 
przewodniczący K C Z Z  poseł 
tow . E dw ard  Ochab.

Wczoraj przybył do Warszawy czechosłowacki Minister 
Sprawiedliwości dr. A. Czepiczka. Gościa powitał na 

dworcu w imieniu Rządu R. P. tow. min. Świątkowski.

Magredy pleaięzsts 
dla pmsiewaików pracy

K om is ja  a rb itrażow a 7 ko
palń, w arszta tów  i  garaży 
Z. P. W. B. w yznaczyła czoło
w ym  przodow nikom  pracy, w y 
różn ionym  spośród uczestników 
w spó łzaw odn ictw a nagrody pie 
niężne. • .

W kopa ln i „T u ró w " o trzym a
ło nagrody 16 przodow ników  
p ra c y ,1 w  kop. „H e n ry k ’* p rzy 
znano 15 nagród. P rzodow nicy 
kop a ln i „L u b a ń " o trz y m a li 8 
nagród.

Ponadto o trzym a li nagrody 
w yróżn ien i robo tn icy  kopa ln i 
„K a law S k“ . kop a ln i „Sm ago- 
r y “  i  „M a rii* ’ oraz zwycięzcy 
indyw idua lnego i zespołowego 
w spó łzaw odn ictw a wśród me
chan ików  w arszta tów  samocho
dowych P. Z. W. B.

Czołow i przodow n icy Z ak ła 
dów  Przem ysłu Węgla B ru n a t
nego o trzym a li łącznie nagrody 
pieniężne w  wysokości 252.380 
zło tych.

Maszyny rolnicze 
i lk  wsi samopomocowych

W sezonie w iosennym  wsie sa 
mopomocowe w o j. łódzkiego o- 
trzym a ją  now y sprzęt m aszyno
wy, M  in. Spółdzielcze O środki 
Maszynowe tych wsi o trzym a ją

60 tra k to ró w  oraz duży p rzy 
dzia ł s ięw n ików  rzędowych. 

T ra k to ry  posiadające s iln ik i o 
tnocy 28 IIP , będą m ogły być 
wykorzystane Zarówno do robó t 
polnych, ja k  i  transportu .

Walny Ifazd
Iw . Zawodowego Metalowców

W dniach 12, 13 i  14 lutego 
i,r. w  Chorzowie odbędzie się 
51 K ra jo w y  W alny Z jazd Dele
gatów Z w iązku  Zawodowego 
M etalow ców . ’W Zjeździe weź
m ie udzia ł 756 delegatów, repre 
zentującycb b lisko  340 tys. ro 
bo tn ików  i p racow n ików  um y
słowych.

N a jw ażnie jszym  zadtamiem I I  
Walnego Z jazdu będzie doko

nanie podziału Zw iązku Zawo
dowego M etalow ców  na dw ie  
odrębne organizacje zawodowe 
zrzeszające oddzie ln ie pracow 
n ików  przem ysłu hutniczego w  
Z w iązku  Zawodowym  H u tn i
ków oraz p racow ników  przem y 
siu metalowego, e lek tro techn ics  
nego, stoczniowców i  pokrew 
nych zawodów w  Z w iązku  Za
w odowym  Metalowców'.

Spółdzielcze żywienie zbiorowe 
pilnym ze daniem spóidz. spożywców

Ostatnio coraz częściej pisze 
się w prasie i mjlBH o koniecz
ności zajęcia sięjBraEez spókłziel 
czość zagadnieniem zbiorowego 
żywienia. Mówi się o tym za
zwyczaj — na tle potrzeby ob
jęcia spadku po likwidowanych 
obecnie stołówkach zakłado
wych, w związku ze zniesie
niem aprowizacji, kartkowej.

Tymczasem sprawa jest znacz 
nie poważniejsza. Idzie o uno

wocześnienie sposobu pracy i 
życia większości ludzi pracy, a 
mianowicie kobiet, stanowią
cych większość społeczeństwa 
polskiego.

Dla wszystkich członków 
Zjednoczonej Partii, dla ogółu 
robotników musi się stać jasne, 
że bez wciągnięcia olbrzymiej 
większości kobiet do warszta
tów produkcyjnej pracy, do 
społecznego życia zbiorowego 

budowa podstaw socjalizmu 
byłaby niezmiernie utrudniona 
i ogromnie przedłużona.

Na ostatniej ogólnokrajowej 
konferencji spółdzielni spożyw
ców we Wrocławiu, w sierp
niu 1948 r„  była mowa o szcze 
gółnym znaczeniu, jakie ma dla 
spółdzielczości i dla całego na
rodu .problem istotnej pomocy 
kobiecie polskiej w jej gospo
darstwie domowym, problem 
zdjęcia z bark kobiety nad
miaru obowiązków, związanych 

kuchnią i gospodarstwem ro
dzinnym .

Gdy w ten zasadniczy sposób 
podejdziemy do wagi zagad
nienia zbiorowego żywienia — 
w postaci dwojakiej: spółdziel
czych restauracji i spółdziel
czych dostaw (np. pieczywa, 
mielca do mieszkań członkow
skich) — to może przełamie
my lekceważące ustosunkowa
nie się niektórych . aktywistów 
politycznych i zawodowych do 
roli, jaką wyznaczyła Partia 
spółdzielczości spożywców w

obecnym okresie przebudowy 
społecznej państwa ludowego w 
ogóle, a do sprawy placówek 
żywienia zbiorowego w szcze
gólności.

Zjawisko niedoceniania prak 
tycznej wagi roboty gospodar
czej nie jest w rewolucyjnym 
ruchu robotniczym nowe. Za 
edną z głównych przyczyn te

go stanu rzeczy uważał Lenin 
fakt,, że „odpowiedzialny ko
munista i dobry człowiek oraz 
napewno uczciwy i oddany 
sprawie człowiek, który prze
trwał katorgę i nie bał się śmier 

— nie urnie prowadzić han
dlu, gdyż nie uważa się —• jak 
pisze Lenin — za człowieka in
teresu“ , „... On się tych zagad
nień nie uczył i nie chce się 
uczyć i nie rozumie, że się mu
si uczyć począwszy, od a“ . Kon 
tynuując tę myśl . Lenin dale) 
mówi: „On, komunista, rewolu- 
cjonista... on ma^się uczyć od 
zwykłego sprzedawcy sklepo 
wego, znającego swój fach! A 
on, odpowiedzialny i przysięg
ły rewolucjonista nie tylko nie 
na tego fachu, ale nawet nie 

uświadamia sobie, że go nie 
a“ .
T rudn ośc i aprow izacy jne . ja 

kie w- ostatn ich dniach p rzeży
wam y wT dużych m iastach, po
now nie św iadczą jak  ważna 
jest sprawa p ra w id ło w e j i sprę 
żystej o rgan izacji ob ro tu  to w a 
rowego dla całości życia go
spodarczego.

Nie ulega kwestii ,że spół
dzielcze zakłady zbiorowego ży

wienia będą miały duże zna
czenie ogólnogospodarcze. Pro
wadzenie tych zakładów wy
maga dużej fachowości z jed
nej strony, a poważnego zain
teresowania i współdziałania 
ogółu działaczy robotniczych z 
drugiej.

Wstępnym warunkiem udat- 
nego rozpoczęcia akcji maso
wego żywienia są: 1) odpo
wiednie warunki lokalowe. 2) 
przeprowadzenie zasady, że 
zaopatrzenie spółdzielczych za
kładów zbiorowego żywienia 
ma pierwszeństwo przed zaopa 
trzeniem innych kategorii od
biorców. Wymieniam przykła
dowo powyższe dwa warunki 
na tle wstępnych doświadczeń 
Warszawskiej Spółdzielni Spo
żywców. Do pokonania trudno
ści WSS była i jest potrzebna 
pomoc partii i ruchu zawodo
wego. Niewątpliwie, na takie 
same lub podobne trudności na
potykają i spółdzielnie prowin
cjonalne. Dla usunięcia tych 
trudności potrzeba pomocy ca
łego aktywu robotniczego.

Pomoc taka powinna być 
udzielana w całej pełni nie tyl
ko ze względu na interesy dnia 
dzisiejszego, ale i jutrzejszego. 
Szeroka społeczna organizacja 
żywienia zbiorowego ma bo
wiem decydujące znaczenie dla 
rozstrzygnięcia problemu, który 
wg słów Engelsa polega obec
nie „na otwartym lub ukrytym 
domowym niewolnictwie ko
biet“ .

STANISŁAW S Z W A LB E

Tow. Janinie Sosnowskiej
* powodu śmierci Jej matki składają wyrazy szcze

rego współczucia

Dyrekcja i Pracownicy 
Sp. Wyd. „Książka i Wiedza"



TRYBUNA LUDU r
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SOLSKO, - HOLENDERSKIE- 
BOROWANIA HANDLOWE
. W  ostatn ich dniach rozpoczę

ty  s ię , w  | W arszaw ie po lsko-ho
lenderskie rokow ania  o zaw ar
c iu  nowej '.umowy - hand low ej,

Delegacji ho lenderskie j prze
w odn iczy p. d r C. W. Ins inęer 
W icedyrektor Den, w  M in is te r
s tw ie Spraw  Gospodarczych.

Przewodniczącym delegacji 
polskiej jest ob. A n to n i Roman 
doradca traktatowy w  M in is te r 
'twte Przemysłu i ’ Handlu,

AWAŃg sp o łe c zn y
zM e  M E TA LO W C Ó W

, Ogólna liczba w ysun ię tych  na 
r ' vi " sniłcze stanowiska robo tn i 
kov - w przemyśle m e ta low ym  

d llia  1 stycznia br.8.086 osób

49 by łych  rob o tn ików  jest 
dziś dy rek to ram i fa b ry k ; SI ro 
bo tn ików  w ysunię to na odpo
w iedzia lne stanow iska w icedy
rek to ró w  zakładów, szefów pro 
d u kc ji i a d m in is tra c ji fa b ry k  o- 
ra ,-: zjędnoczeń: ponad 500 ro 
bo tn ikó w  jest k ie ro w n ika m i wy' 
dzia łów  p roduku jących w  fa 
brykach, stołówek fabrycznych. 
¿wię$łięy transportu , w ydz ia łów  
gośppdarc rych, .Reszta p iastu je  
obecnie stanow iska ' g łównych 

ka lk u la to ró w  i

Warszawska organizaría PZPR 
szkoli swoich członków

Systematyczne szkolenie członków Partii — ’ to ¿edno % 
głównych zadań, jakie postawiło sobie kierownictwo war
szawskiej organizacji partyjnej. Organizacja warszawska, 
zdaje sobie sprawę, że aktywnym członkiem przodującego 
oddziału klasy robotniczej móżna hyc jedynie wtady, gdy 
sic jest uzbrojonym w podstawową wiedzę marksistowsko- 
leninowską, gdy się zna historię własnego i międzynaro
dowego ruchu robotniczego i gdy potrafi się to uzbrojenie 
ideologiczne zastosować w swej codziennej pracy. Toteż 
kierownictwo organizacji warszawskiej opracowało szeroki 
plan szkolenia członków Partit.

Na terenie Warszawy pra
cuje ofeêcniè 89 kursów sskp- 
leniówyćh obejmujących 553 
słuchaczy. Ponieważ kursy te 
nie mogą rozwiązać sprawy 
masowego Szkolenia, organi
zacja warszawska zamierza #  
najbliższym czasie powołać

dó żyda sieć kół samokształ
ceniowych, Podstawą samo
kształcenia będzie „K ró tk i 
kurs historii W KP(b)“ , oraz 
historia polskiego ruchu ro
botniczego. Przerabianie tych 
ńrzedmiótóty ma za zadanie 
nie tylko zapoznanie towarzy

szy z historycznym rozwojem 
ruchu robotniczego, ale przy
swojenie jego doświadczeń, 
a przede wszystkim czerpa
nia nauk z doświadczeń czo
łowej partii światowego pro
letariatu WKP(b).

Koła samokształceniowe 
powstaną w pierwszym rzę
dzie tam, gdzie jest grupa to 
warzyszy zdolnych do samo
dzielnej pracy nad sobą, W 
początkowej fazie czynnych 
będzie w Warszawie około 
50 kół. Rozpoczęcie pracy 
tych kół przewidziane jest na 
połowę lutego br. W ramach 
samokształcenia odbywać się 
będzie także szkolenie akty-

Robotnice owansniq 
nn stanowiska dyrektorów naczelnych

m agazynierów, 
kon s tru k to rów .

" - W S P Ó ŁZA W O D N IC TW O  
P A Ł O  1,609 M IŁ N , ® Ł - 
•’ O S ZĆ Ż ID N O fiC I 

W . • C U K R O W N IC T W IE  
D zięk i w spó łzaw odn ictw u p ra

#  przem ysł cukrow n iczy  za- 
ńśzczędżił ponad 1.600 m iln . zł.
Na kw o tę  tę składa ją się nastę
pujące pozycje: obniżenie s tra t 
przerobowych — 1.800 m iln . zł, 
skrócenie czasu, przerobu b u ra 
ków  —  ląg m iln , zł i oszczędno
ści na węglu — 67 tys. ton.

W ogólnej p u n k ta c ji p ie rw - 
m iejsce za ją ł okręg do lno

śląski, uzysku jąc 206 punktów .
Cukrow nie w yp rod ukow a ły  

dotychczas 624.375 ton cukru , o- 
?i?gając w  ten sposób ju ż  obec 
nie ' zaplanowaną produkc ję  na 
kam panię 1949 — 50 r.

ZA O P A TR ZE N IE  R Y N K U  
W  W YRO BY  

ELE K TR O TE C H N IC ZN E

Centra la H and low a P rzem y- , ,
siu E lektro technicznego w yko - sko naczelnego 
ńą>ą roczny plan zbytu w  106 
Proc., osiągając —. " 18.624.305 
tyś. zł obrotu.

Plan zbytu na r. 1940 p rzew i
duję obrót „w  uysokcści 36-436 
^ B Iorów zl czyli o „ 152 proc 

nękśzy niż w  roku 1943 :1 o 335 
IWoc. niż w  roku  1947 z ogólnej 
ńtasy tow arow ej

Centrala zaopatrzyła w  roku 
~?4g sektor przem ysłu uśpołecz- 
Riopęgo i reso rty  państwowe w  

proc., sieć spółdzielczą i  pań 
stwówą ’detaliczną w  13,5 proc. 
uraz detal p ry w a tn y  w  7,5 proc- 

w  roku  1943 rozpoczęto b u 
dowę- nowoczesnego m agazynu 
w  W arszawie o kubaturze
26 oop m  gz;egc

Sieć w łasnych sklepów déta- 
lic fń y c h  wzrosła w  ciągu 1943 r.
* 26 na 42, H o 82 proc.

; W- stad ium  organ izacji zńajdu
je  się obecnie "Biuro "Projektów 
i  D fę rt dla u ła tw ie n ia  odblcrcęm  
dębęru odpowiedniego ześ^ółii
a rty k u łó w  elektro technicznych i
obsługi- technicznej,

P e s a  R i r a ç q  i H w e d e w s i  

k e b l e i Y  s i u d l u f a  ń s  m s s t l i l a c h

Kobiety •• róhoŁatee coras. csęśdej awansują na dyrektorów  
dwiycfe zakładów  przem ysłow ych,

W  przemyśle odzieżowym i konfekcyjnym wiele kobiet mia
nowanych zostało dyrektorami zakładów przemysłowych.

Zofia Filipowicz, dawna ro 
botnica, jedna z na jczyn n ie j- 
szych działaczek społecznych, z 
końcem ub. r. została m ianow a
na naczelnym  , dyrektorem  K a 
lisk ich  Zakładów  Przem ysłu O- 
dzieżowego- Poza działalnością 
zawodową, bierze ona czynny 
udzia ł w  pracach licznych orga
n izac ji społeczno -  po litycznych 
i k u ltu ra ln o  - ośw iatowych.

Z o fia  Karp ze stanowiska 
nauczycie lk i szkoły powszechnej 
oraz inspektora dzia łu s ta tys ty 
cznego, awansowała na stanow i 

dy rek to ra  Le-

Pasiwyistony eiyiłfii
o | > e w i i | S f i | s

w l a i a l d e l !
Sd«rs*ją stą wypadu uesyiąaif

u* o-i płaceni* - hofiwyzszonsgo 
ctynssu. komo:msnsrr; ‘k tóry ebe* 
’u ilfe ie  właścicieli zakładów o r t ' 
’»»thyth.

C>S. Skalski. EainieśSkąły przy ui- 
Wileńskiej ” 18. urzędnik Państwo - 
' ty iy  Liceum KomunikącyjnegO w 
OoWideieniu złożonym dla wyWi* 
m csvr.tr’ ta taił fakt, ss tona te*
go "ljct d o h v i a boici a łk  ą Paru
”sPprtewa'! p>*y ul. Bruókwej. w 
*M id ru  z czym uzyska! normeldą 
*t*wk.ę komorniana. Po wykryciu 
**tyy . Przykładna rodzinką" z e - 
L #ł* " ukarana, czynsz z t i  opdwyż -

„Joclwysszony czynsz korrormany 
«wćndazuje wszystkich właścicieli 
„ *Uaóv.- erywatnych. "bez względu 
j f  to czy" ktoś z rództpy iest" u- 
'  ̂ dnikiem państwowym.

®?e»a esewst s.to «.99. "JMaJ«*
: 5,1« c ,n i.Ąfi l? .n i l i . 00 30.90

Ąfii 6.5«» R2- J11'
t!*8 23,JO,
e K o n c e r t  d la  ś w ia ta  p ra cy .

G im n a s ty k a - i.S8 Muzyka. L20
p r łs y .r t . ij -Lekcje 

¿osyfsMęgo. ?.»» poredńik gospo- 
o a rs tw , dom ow ego , 8.55 D la  k las 
starążyth; „W Jalkale" — SłuthO- 
w teko. ?,1? in fo rm a c je ,  9.20 P C K  

M u z y k *  p o p u la rn a . 9.48 P rz e r-  
’,* •  U -w  D la  k ia ś  " m tó a s z y c h ; „ N i

t s ;unek"- _  s łuchpw dako  12 20 M u- 
~y f a P o p u la rn a , lż.30 D la  w s i:  .,’J .łk  
na ife iy  w a lc z y ć  z w ^/zysM em  na 

13,00 P rz e rw a . 15.2 f In fc rm a -  
15.30 , :® ia iń  k r u k i “  —• 

“ U s ia k ie v rjC2a, [§,30 S k rz y n k a  ogó l 
r-s-' is  ,,M a szyn is ta  is le k tró y /o

aa do le  w  k o p a ln i" .  19.59 C ie h * -  
woatki. l i te ra c k ie .  17.00 M u z y k a  po
p u la rn a  ra d z ie cka . 19.45 „S ta re  i  
ą o w 4 - _  R u d n ic k ie g o  m i ) ,  18.95 
r- e ty k a  ra d z ie cka - 18.15 „ T o w a 
rz y s z  t l j j c z  L e n in " .  IB.15 S y m fo n ia  
P a te tyczn a  C z a ik o 'v a k ie g o  21.19 B *  
9 -ta l u d  o 1 o o  rz: eto W y W U k^m W akta -
£p: m u z y k a  ra d z ie c k a  21.59 „ 2  

R u m u n ii" .  22.09 M u z y k a  nwou

gnickich Z ak ładów  Przem ysłu
Odzieżowego.

W C entra lnym  Zarządzie 
Przemysłu Odzieżowego w  Ł o 
dzi stanow isko naczelnego dy 
rektora socjalnego CZPO zajęła 
ją ttin» " Stępkowska,, k tó ra  za-. 
czę:ń swą pracę od stanowiska 
p ie lęgn ia rk i w  wydz. zdrow ia 
Zarządu m. W arszawy, s tud iu 
jąc równocześnie hum an is tykę  
na U n iw ersytecie  W arszawskim , 
gdzie uzyskała absolutorium .

Leokadia Romanowska zaczę
ła pracować jako szwaczka, o- 
becnie za jm uje stanow isko dy 

rektora tóchnicżńego Rejonowe 
g6 Biura Nąkładćzfego.

M atylda, Kosner, z prasować? 
k i w  fabryce bielizny, awanso
w a ła  fta dyrekto ra  technicznego 
P ilaw sk ich  Żakłśdów  Przem. 
Odzieżowego.

Janina M a jo n a  początkowo 
bjda in s tru k to rką  k ro ju , k raw ćo 
wą, k ie row n iczką la bo ra to rium  
w  oddziale Centra li N akładczej 
w  Warszawie- G orliw a  praca i 
znajomość zawodu p o zw o liły  za 
jąć je j stanowisko w ice d yre k 
tora technicznego te j in s ty tu c ji.

M a ria  Z ielińska zajm ow ała 
ko le jno  stanowiska: robo tn icy , 
magazyn ierki, księgowej, k ie  
rów n ika  technicznego, ąż do sta 
nów iska dyrektora a d m in is tra 
cyjno -  handlowego Z ak ładów  
Przem. Odzieżowego im , dra 
P róchn ika  w  Łodzi.

Poza tym  w iele kobiet, b. ro 
bo tn ic  przem ysłu odzieżowego 
zajęło iv  ciągu ub. r. k ie ro w n i
cze stanowiska k ie ro w n ik ó w  
dzia łów  produkc ji, m a js tró w  itp

Trójki partyjna kontrolują 
sprzedaż mięsa w całym mieście
Wfkffto isaiiiiYsiii w sklgpsich 

! niidaaiaanlgicfs! w iBsdiialniitwłis
Wczoraj o fod*. 6 rano wyruszyły do miasta tró jki partyj

ne celem przeprowadzenia kontroli sklepów, sprzedających 
mięso. Przeprowadzono również kontrolę restauracji, które 
aby sprawdzić czy nie zażywają one, wbrew zarządzenia, 
mięsa przeznaczonego na obiady popularne, do drogich po
traw. niedostępnych dla świata pracy- 

W wyniku kontroli ujawniono wiele nadużyć zarówno w 
sklepach detalicznych, jak w restauracjach. Stwierdzono tak
że, że zajmujące się rozprowadzaniem misa* instytucje, nie 
stoją, w wielu wypadkach, na wysokości zadania.

Na Ochocie
Sklep C e n tra li M ięsnej p rzy 

ul, -Słupeckiej ząw ąlony dosłow
nie mięśfem. Schab, żeberka, sto
sy kie łbas, salcesonów, serdel
ków.

—  ile  mięsa przyw ieźli?
—  Przeszło pó łto re j tony. Po 

po łudn iu  podrzuci s ię .w ięce j-:
Gorzej przedstaw ia się sytua

c ja  rv sklepach spółdzielń! 
„Ż u b r“ -. M ięśó jest, ale w ię jm e

dostawy nade jdą dopińro pod 
w ilćżó f, Coś tu  n ię  w  porządku 
t  rezdzió iń ictw ńm , k tó re  można 
jednak b y ło  rozp lanow ać za
wczasu.

Bwa. ik le p y  p ryw ą tnę  są w  
ogóle zam knięte, bo w łaścicie le 
pojechali dopiero po mięśo, ja k  
gdyby ą if ,  m ożną by ło  tego zro
bić jeśzfcze w c |ó rą j.

Xj«cz .w  pozostałych sklepach 
mięsa w  bród. M ło d y  kóń tro ló r

BpfifS
B a k c a n k ia  w a lk i l lę a w t  

dobiegają M  końca
W

r ls
Eśfizissks- "52.45 i  23.10 ' MU»y«

M .  "Pdlîulifta. Oi*k. Ksi-uso audi
g^r- , . . . .  : -■ ________.
'»ńJS. P.SW .M tr« : ?sr.ok*> 1«. StÓOSŚl

edzielę 23 ,bm, na w ?
• k ra ju  odbędzie się 5 

dalszy-eli spotkań i> ię ic ia rskicb 
ć, w ó jś c if  do L ig i "Bokserskiej- 
Będzie tć  przedostatn ią medzie 
la rozgryw ek eíim inacyj-nych. 
Walczyć, będą następujące d n i-
żyny, _ ,

w Poznaniu ..Wartą"' — „O d
ra " Satóecin,

w  W róc ław iu  ..P s faw ąg" 
Huta Z.á'brze,
*  w  Chorzowie „B a to ry " 
„C racov ia ” .

w  Łodzi „W łó kn ia rz " 
„G u /a rd ia '' W arstawa.

w  BydgcszĆiy .Bjednocse- 
n ie " — „Sam orządow iec'-

W -*ruí>i« I-é j pói-nąńską 
„W artą "’ ni® będzie rńiął-s 60*" 
Halnv-sh trudności z ..O ats” 1 
na pewno z a k w a lifik u je  | ie  do

T I¿ S ’ drużyn .w. I i - e j  grupie 
Zostały już de finJ tyw n i* prze
sadzone. Gdańską „G w ard ia  
m a już miejsce zapewnione w  
L e j Lidze, a Z Z K  wejdżie  do 
1.1-ei L ig i.

W gruw é  IH -e i apotkamę 
„P ś faw agu”  z H u ta  ZebfE- 
jest decydując* dla oou d ru 
żyn. Z w T iezca  spotkam a w e j
dzie do T l-ś i L ig i.  W7 pierw - 
Sjv ro  meczu *w *z a ł ■ P a fa■

że,.. ’ «-YbcłaWisni» .peutK iną t« fi

w  
z

m im o

sukces, walcząc na swoim rin
gu; walki zópowiądają Sie We- 
kawie.
" W grupie IV-,ej eprtkają Się 

w Chorzowie „Batory” z »ęr *- 
conia” . Po «dłtóaijn remisie 
..Hadomiaka“ z „Batorym" ąe- 
»pół krakowski me ma już 
sżan® nf. ’ zajęcie thifjscą 
Lidze. Ćhyba, że... wygra 
„Batorym“ . A to będzie 
wszystko dość trudne.

W  grup ie  V -e j warseawska 
„G w a rd ia ”  nie pm.ninn? stra
cić p u n k tó w  z „Włókniarzem ■ 
k tó ry  nawet w  razie _ porażki
wchodzi do Ii-e j Wij-, ..,

W grup ie  V I-e j dość c ieka
w ie  zapowiada się. mecz w ro 
cławskiego „Samorządowca z
bydgoskiW „ZjoflubczepieiP 
Gospodarze mimo ostatnie i PP
rażki 'w  i/utdiw« ■ pósiądą.ię
’rtskśze *san«e na zwycięstwo, 
zwłaszcza że „Samorządowiec- 
wykazuj« ostatnio wyraźny «*» 
dęte' formy. Zdobycie przez 
wroGi-awitm Gliocifliżby 
punktu wzmecnia ich szanse 
na wejście do Ii-e j Ligi W ra- 
?;:e zwycięstwa „Zjednoczenia', 
*> wejściu do II-ei Ligi zadecy
duje męcz „Bamoiządowióe“ r— 
.Lublinraatka”. .

Jak widać spotkania niedziel 
ne zapowiadają się dość cieka
wie

wu warszawskiego i  akty
wów dzielnicowych.

Jedną ze słabych stron w 
pracy warszawskiej organiza
cji jest mała liczba prelegen
tów robotników, W celu wy
sunięcia nowych kadr akty
wu .robotniczego i  zasilenia 
robotnikami kół prelegentów 
warszawska szkoła, partyjna 
przeprowadziła w grudniu ub. 
r. za pośrednictwem komite
tów dzielnicowych ankietę, w 
wyniku czego wysunięto oko 
ło 300 robotników na kandy
datów na prelegentów. Obec
nie organizacja warszawska 
przystępuje do przeszkalania 
na specjalnych kursach na j
zdolniejszych spośród tych 
kandydatów*. Kursy te obaj 
mą łącznie ponad 100 towa
rzyszy.

Program kursu, k tóry bę
dzie trwał 6 tygodni, przewi
duje zapoznanie słuchaczy 
podstawowymi wiadomościa
mi z dziedziny marksizmu-le- 
ninizmu. Szczególny nacisk 
położony będzie na samodziel 
ną pracę słuchaczy, na zdo
bycie umiejętności przygoto
wania się do referatu, wygła 
srania go oraz kierowania 
dyskusją.

Ta szeroka akcja szkolenio 
wa da niewątpliwie warszaw 
skiej organizacji PZPR nowy 
liczny aktyw, k tóry potrafi 
nabytą wiedzę przekazać 
mniej uświadomionym towa
rzyszom,

H D Ą B R O W S K I

u trzym u je  porządek w  kole jce
— N ie pcłiąć się, wszyscy do

staną! Co proszę? .Jest, je s t' 
S łonina też. Każdy może dostać 
pół k ilo  i 80 dkg smalcu. Pani 
z bonem? Proszę do ko le jk i, ja k  
wszyscy. Bez k o le jk i można do 
stać w  dni bezmięsne. Prze
strzegam, że żadne sto łów ki czy 
ka n tyn y  mięsa nie o trzym ają 
Mogą to za ła tw ić  bezpośrednio 
w  ećn tra li. Tu jest ty lk o  sprze 
daż detaliczna.

P od e jrza n a  „W a rs z a w ia n k a “

Do drzw i detalicznego sklepu 
rzeźniczego spółdzie ln i „W a r
szaw ianka” przy  ul. Okopowej 
38 (Woła), kon tro le rzy  p à rty jn i 
zapuka li k ró tk o  po godzinie 6 
O dw ażyli przeznaczoną uose 
mięsa do sprzedaży. Zgadzało 
się wszystko, A le  — rzecz dziw  
na. S łon ina, k tó rą  sprzedąwąłą 
„W arszaw ianka“  by ła  w ła ^ iw ię  
lichym  boczkiem. Do te j pseudo 
Słoniny brudne, cuchnące części 
je lit ,  star® skó rk i itp . K ie ro w 
n ik  sklepu tw ie rd z ił, że taką 
słoninę o trzym a ł z C entra li 
M ięsnej. K on tro le rzy  nie m ogli 
uw ierzyć, bo przecież we wszyśt 
k ic h  sąsiednich zklępąch słoni 
na .pochodząca z tego samego 
p rzydzia łu  C entra li M ięsnej b y 
ła doskonała. „W arszaw iance“  
spisano więc protokół.

Wszędzie tam, gdzie po jaw ia 
l i  się kon tro le rzy  p a rty jn i, m ię  
so sprzedąwafto n iem al eały 
dzień’ Każdy o trzym yw a ł po 1 
kg  mięsa i do pół kg słoniny. 
N iek tó re  sklepy sprzedawały na 
w et po pó łtora kg  mięsa na 
osobę.

Co k r y je  lo d ó w ka ?

N iez fo rżś j urządziła  się w ła  
¿éicièlka res tau rac ji p rźy  u ' 
W olskie j 29 — ob. M a ria  Jędry 
siak- W kuchn i i pod ladą ani 
śladu mięsa. G otu je  się ty lk o  
ry b k i W podw órku na tom ia*; 
p rzyk ry ta  deskami, w o rkam i 
stoi lodówka a w  lodówce mię- 
sa pod dostatkiem . N a tu ra ln ie  
obiadów popu larnych restaura 
\ja nié wydàjê , a sprzedaje t y l 
ko na gorąco dania barow e po 
k ilkase t złotych.

T ró jk i p a rty jn e  dz ié ln icy  W o
la przeprowadzały przez cały 
dzień W czorajszy ścisłą kon tro lę  
w  k ilku n a s tu  restauracjach i w  
k ilkudz ies ięc iu  sklepach. W  skle 
pach u jaw n io no  stosunkowo 
m ń iń j nadużyć. W  kâzdèj n ie 
m al res tau rac ji na tom iast s tw ie r 
dzano rażace nadużycia.

Ws2yscy winfti poniosą jak 
najsurowsze kary, do zamknię
cia przedsiębiorstwa włącznie.

B, R.

Wyehowsiweiiml na kolonianli
Jsęds* TobainlcT

W  oddziale KTPD w Tarnowskich Górach odbyła się fceefe 
rencja, poświęcona ©mówieni« akcji letniej w r, 1949 dla dsied 
i młodzieży RTPD woj. śląsko

W  obradach w zię li udzia ł k ie 
row n icy  oddzia łów  oraz pełno
m ocn ik D e legatury Zarządu Głó 
wnego RTPD, tow . Czerwińska.

W  zw iązku z p lanowanym  po 
łączeniem Robotniczego i  Chłop 
skiego Tow arzystw a P rzy jac ió ł 
Dzieci, akcję wczasów le tn ich 
p lanuje RTPD w spóln ie  z 
ChTPD, W bieżącym, roku  m ło 
dzież robotnicza i chłopska spę
dzać będzie wspóln ie wczasy le t 
nie.

W  r, 1949, i  wczasów, le tn ich 
skorzysta p raw ie  dwa razy w ie 
csj- dzieci, n iż w  roku ub ieg łym  
W bież, roku  akcją le tn ią  ob ję
tych zostanie około 35 tys dzie

dąbrowskiego,

ci robotniczych i chłopskich, W 
tym  na kolon iach i pó łko lon iach 
20 tys dzieci, a 15. tys. w  dzie- 
cińcach w ie jsk ich .

Po raz p ierwszy w  ro ku  bież. 
wychowawcam i na ko lon iach, 
pó łko lon iach i  w  dziecińeaeh 
będą, obok nauczycieli, ro b o tn i
cy i  ich żony, Z ogólnej liczby 
1.600 wychowawców, 1 3 re k ru 
tować się będzie spośród k lasy  
robotniczej.

K andydaci na wychow aw ców  
w yb ra n i przez zakłady pracy, 
zw iązk i zawodowe, L igę  K ob ie t 
i Zw iązek M łodzieży Po lsk ie j, 
przeszkoleni zostaną na specjal
nych kursach.

PîæedrlffMofstwii prywatne 
wykiipufit kurty ïefe£îmcYÎ*i8

lapisy da szkól 
dla dorosłych 

razpoćziią się od 26 hm.
Od dn, 26 do 28 bm. w łącz

nie, w  godz. 17.30 — 20, odby
wać się będą zapisy do m iej- 
skieh szkół dla dorosłych. A dre  
sy szkół zostaną podane w spe
c ja lnym  ogłoszeniu.

W  c h w ili obecnej m am y w  
W arszawie 31 szkół podstawo 
w ych  dla  dorosłych i m łodzieży 
od la t  16 do 18 1 7 gim nazjów , 
Do szkół podstawowych uczę
szcza 6.731 osób, do g im nazjów  

2.409 osób.
Program nauczania Obejmuje 

5 semestrów półrocznych, i 1. se
mestr roczny w zakresie szkoły 
podstawowej i 6 semestrów (w 
tym 1 roczny) w zakresie gim
nazjum.

Na. semestr I przyjmuje się 
analfabetów. Po V latach wytę
żonej pracy były ąnalfabeta nao 
że otrzymać mąt.urę. Program 
jest, oczywiście, skrócony, a 
ilość przedmiotów mniejsza, niż 
w zwykłych szkołach. Częścio
wym uzupełnieniem programu 
są źajęcią świetlicowe, które od 
bywają się raz w tygodniu i o- 
bejmują wychowani® społecz
ne, śpiew, wychowanie fizyczne 
itp.

Pracę szkół dla dorosłych u- 
trudnia w znacznym stopniu 
fakt, że muszą one korzystać z 
gościny „normalnych“ szkół i 
rozporządzają ściśle ograniczo
ną liczbą miejsc. (K)

„H ande l p ryw a tn y  ma w  na
szych w arunkach do spełnienia 
określone fu n kc je  gospodarcze, 
w  dys tryb u c ji tow a rów “  — po
w iedzia ł prezes rady m in is trów  
tow. C yrank iew icz w  swym  ex~ 
pośe sejm owym .

„W ers je  o lik w id a c ji hand lu  
prywatnego, rozsiewane przez 
wroga, zm ierzają jedyn ie  do za 
kłócenia obrotu tow arow ego“ . 
O tym , ja k  p ryw a tne  przedsię
b iors tw a handlowe i przem ysło 
we p rz y ję ły  ten program  dzia
łan ia  rządu, świadczą na jlep ie j 
w y n ik i akc ji w ykupyw an ia  
k a r t  re jes tracy jnych . Już ty m 
czasowe obliczenia dowodzą, że 
ogromna większość przedsię
b io rs tw  p ryw a tnych  w yku p iła  
k a r ty  re jestracy jne. Zdrowa 
część kup iectw a po traktow a ła  
w szystkie wersje o lik w id a c ji 
hand lu pryw atnego tak. ja k  na 
to zasługują, t j .  przeszła nad ni 
m i do porządku dziennego. Cha

rakterystyczne są pod ty m  wzglę 
dem w y n ik i akc ji w yku pyw a n ia  
k a r t  re jes tracy jnych  w  w o j. 
poznańskim. W w o jew ództw ie  
tym  wśród kup iectw a jest n a j
m nie j łudzi, k tó rzy  p rze rzuc ili 
się do hand lu, szukając ła t 
wych i w ysokich  zysków. Odse
tek nie w yku p io nych  k a r t  w  wo 
jew ćdztw ie  tym  je s t też n a j
m niejszy.

N aw et w  W arszaw ie i okręgu 
podwarszawskim , gdzie stosun
kowo dużo jest w hand lu p ry 
w a tnym  ludzi, k tó ry m  zależało 
iedyn ie  na szybkim  wzbogace
niu się, w  przepisowym  te rm i
nie w ykup iono  ponad 33 tys. 
k a rt re jes tracy jnych , co stano
w i około 80 proc. ogółu przed- 
ńęb iorstw  hand low ych, przem y 
słówych, rzem ieśln iczych itp ., 
czynnych w  g rudn iu  ub. r, Do
dajmy, że dziesią tki k a r t  w y -  
kupowano jeszcze w  ciągu na
stępnych dni po 15 bm.

Były dyrektor CZPP i lego wspólnicy 
stanęli przed sadem w Lodź!

Praed Sądem O kręgow ym  w 
Łodzi rozpoczęła się rozprawa 
przeciw ko E m ilo w i K ra u lo w i, 
byłem u dy re k to ro w i naczelne, 
im  ĆŻFP. B ron is ław ow i S ło t- 
w inow sk iem u — b. naczeln iko
w i w ydz ia łu  ogólnego CZPP i 
przewodniczącem u k o m is ji do 
spraw  nacjona lizac ji w  CZPB 
Ignacemu W rześniewskiem u — 
radcy praw nem u i  członkow i 
kom is ji do spraw  nacjonaliza
c ji w  CZPP, Grzegorzowi Axen 
tow ięzow i —- naczeln ikow i w y 
dzia łu  przetwórczego" i  członko
w i kom is ji do spraw  nac jona li
zacji w  CZPP, Zdzis ław ow i 
H aśfę ldow i —  w łaścic ie low i 
f irm  papiern iczych „K le pń nka “  
i  „N a ta lin ", S tan is ław ow i Z ię - 
b je -B arańsk iem u —  w spó łw ła 
ścic ie low i fa b ry k i g ilz  „H ęrbe- 
w o " w  K ra ko w ie  i  Józefow i 
S erogow i. i— w łaścic ie low i fa 
b ry k  p rze tw orów  papierniczych 
„R ó d " i  „B ęs łrid ".

Wszyscy oskarżeni odpow ia
dać będą za sabotaż gospodar
czy, polegający ha w yłączeniu 
spod nsć joha łżac ji fab ryk , pa-, 
piernfcżych, podlegających u - 
państw ow ieniu. Na. skutek prze 
stępczęj działalności oskarżo
nych,. Skarb Państwa poniósł 
znaczne straty.

Oskarżeni odpowiadać będą

da le j za. n ielegalną sp’-z*<i«a ps* 
p ie ru  na w o lnym  ry n k u  po -w. 
nach speku lacyjnych o ra * m  
pobieran ie łapówek od w łaśni, 
c ie li fa b ryk  papierniczych, w y 
łączonych spod nac iona lizac ji.

T rze j Zasiadający na ła w ie  
oskarżonych fab ryka nc i odpo
w iadać także będą za przeku
pywanie łapów kam i u rzędn i
ków  państwowych, decydu ją
cych o wyłączeniu, wzg lędnie 
nacjonalizac ji ich fa b ryk ,

Pora tym osk, Hasfeld, jako 
b. k ie ro w n ik  odbudowy fabry
k i  ptyszpanu w Krapkowicach, 
Odpowiadać będzie rA umyślne 
opóźnienie odbudowy tej fa
bryki.

Sklepy iitin ls ie  
w W niiinwlt 

c z y n n a  u d  8  iSo 2 (1

Celem usprawnieni* *aspa- 
t,rżenia ludności w artykuły mię 
śne —- zgodnie z zarządzaniem 
wiceprezydenta miasta —• z 
dniem 21 stycznia br. aż do od
wołani*, wszystkie sklepy sprze 
dające mięso ? wędliny winny 
być otwarte od godziny 8 do 20 
W dni mięsne, Sklepy wydające 
tłuszcz na bony winny być ot
warte, w tych samych godzinach 
również w dni bezmięsne.

SADZENIE DRZEW NA TRASIE W — Z

Zarząd Miejski przesadził obecnie s poletek doświadczalnych na trasę IV—% 
drzewa. Na fotografii. zatadowyimBS. dnm, M

' ¿ h m
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N a marginesie:

Pan Lsebe i BR
'Niemiecka prasa lewicowa 

przyniosła wiadomość o liście, 
który wystosował b. prze- 
wo&niczący weimarskiego Rei 
chstagu, Paul Loebe, do ko
mendanta zorganizowanej 
przez Amerykanów niemiec
kie j policji w Berlinie dr. 
Stumma. W liście tym Paul 
Loebe prosi dowódcę policji 
niemieckiej o przyjęcie do 
prezydium policji w charakte 
rze urzędnika b. członka SA, 
niejakiego Hor sta T. L is t na
pisany jest na blankiecie ra
dy parlamentarnej w Bonn, w 
której Loebe reprezentuje 
berlińską SPD.

Następnego dnia w biulety
nie prasowym komitetu cen
tralnego SED ukazał się list 
otwarty Hansa Maruma, sy
na znanego działacza socjal- 
demokratycznego Ludwika 
Maruma, zamordowanego w 
roku 193j  przez oddziały S-4. 
W liście tym miody Marum 
pisze, że gdy w marcu 193S 
hitlerowcy aresztowali Lud
wika Maruma, rodzina jego 
zwróciła się do jego przyja
ciela Loebego, który był wte
dy wiceprzewodniczącym Rei
chstagu, z prośbą^ aby inter
weniował u Goeringa na 
rzecz aresztowanego. Loebe 
odmówił interwencji, a Lud- 
uAk Marum został osadzony 
w obozie koncentracyjnym 
i  w bestialski sposób zamor
dowany. Miody Marum zapy
tuje publicznie Paula Loebe
go jak może on teraz in te r
weniować na rzecz przyjęcia 
b. członka SA do nowej nie
mieckiej policji, podczas gdy 
15 la t temu odmówił swemu 
przyjacielowi i towarzyszowi 
partyjnemu ratunku od śmier 
ci z rąk tegoż SA.

Pan Loebe powinien wie
dzieć, że po krw i niewinnie 
przelanej nie należy deptać. 
Zwłaszcza gdy się chce ucho
dzić za „socjalistę“ .

M. P.

Rom'tały odbndowy 
pomników 

Miskiewlczo
W  dn iu  17 bm. odbyło się pod 

przew odnictw em  pro f. S. Loren 
tza, nacz. dyr. M uzeów i  O chro
n y  Z aby tków  posiedzenie Sek
c j i  O dbudowy P om n ikó w  i  W y 
staw  Ogólnopolskiego K o m ite 
tu  Obchodu 150-le c ia  urodzin  
Adam a M ick iew icza.

Postanow iono zw róc ić  się do 
w ładz m ie jsk ich  W arszawy i  
K ra ko w a  i  u tw orzen ie  kom ite 
tó w  odbudowy pom ników  M ic 
kiew icza. N iezależnie od tego 
O gólnopolski K o m ite t Obchodu 
150-lecia U rodz in  Adama M ic 
k iew icza w yda do ludności całe 
go k ra ju  odezwę w  spraw ie stwo 
rżen ia  funduszu na odbudowę 
lu b  budowę pom n ików  Adam a 
M ick iew icza.

Mauzoleum Lenin«

posiewa. Plac Czerwony. Mauzoleum Lenina.

Moskwa... Mac Czerwony. U 
stóp starożytnych murów Krem 
la wznosi się marmurowe mau
zoleum Lenina. Nisko płyną 
nad nim obłoki. Ocieniają ir.au 
zołeum błękitnawo - siwe świer 
ki.

Za mauzoleum tu ż  przy B iu 
rach kremlowskich spoczywają 
szczątki wiernych towarzyszy 
broni i  uczniów Lenina 
Swierdłowa, Dzierżyńskiego, 
Frunze, Kalinina, A obok ciem
na polerowana płyta; widnieje 
na niej portret, spowity w czerń 
i czerwień. To świeża mogiła 
Andrzeja Żdano.wa.

Pełne wzniosłości jest to miej 
sce wiecznego spoczynku bo
jowników rewolucji socjalistycz 
nej. Mówi ono o pięknie drogi 
życiowej tych, którzy bez resz

ty oddali swe szlachetne, pło
mienne serca walce o szczęście 
ludzkości,

*
W  dni, kiedy mauzoleum Le

nina otwarte jest dla zwiedza
jących, przed jego wejściem u- 
stawia się długi sznur łudzi.

Stoi przede mną oficer z 
chłopczykiem na ręku. Oddzie
la nas tylko kilka osób. Oficer 
przyjechał na urlop z miasta, w 
którym stacjonuje jego pułk. 
Dziś, w pierwszymi dniu swego 
pobytu w Moskwie poszedł z 
żoną i synem do mauzoleum Le 
nina. Za oficerem stoją dwie ko 
biety. Długo stoimy w kolejce, 
toteż zdążyłem zamienić z nimi 
kilka słów. Są to nauczycielki 
z syberyjskiego miasta Krasno
jarsk. W  Moskwie są przejs-

Kronika. kultiaralacs
P O M N IK  FR. SZOPENA  

STANIE  W  P A R K U  K R A K O W 
S K IM

Duże zainteresowanie w zbu
dziła pośród m ieszkańców K ra 
kowa wiadomość, że m iasto o- 
trzym a pom nik F ryd e ryka  Szo
pena z okaz ji Roku Chop inow 
skiego.

Na zebraniu sekcji budow y po 
m nika pod przew odnictw em  
w iceprezydenta inż. E. T o
ra  om ówiono w a ru n k i konkursu  
na p ro je k t, p rzy czym ustalono 
wysokość nagród od 100 do 400 
tysięcy zł. Postanowiono ró w 
nież, że no w y  pom nik  stanie w 
P arku  K rako w sk im .

W ŁA S N Ą  B IB L IO T E K Ę  
O T R Z Y M A L I W ŁÓ K N IA R ZE  

W  K A L IS Z U
W K a liszu  odbyło się uroczy

ste o tw a rc ie  b ib lio te k i Z w. Za
wodowego P racow n ików  Prze
m ysłu  W łókienniczego. W  o t
w a rc iu  w zięli udzia ł przedstaw i 
ciele PZPR, M ie jsk ie j Rady Na 
rodowej i  Zarządu Głównego 
ZZPPW  w  Łodzi.

j*o  zagajaniu przez przewodni 
icaącegp miejscowego oddziału 
¡Związku przemówił delegat Za

rządu Głównego, k tó ry  podkre
ś li ł znaczenie czyte ln ic tw a 
wśród mas robotnicz-ych dla u - 
oowszechnienia ośw iaty w  P o l
sce.

PRA CO W N IC Y B IB L IO T E K I 
U. W. W SPÓŁPRACUJĄ  

Z P A F A W A G IE M
P racow n icy naukow i i, adm i

n is tra c y jn i B ib lio te k i U n iw ersy 
teck ie j we W roc ła w iu  uch w a lili 
zaopiekować się jedną z b ib lio 
tek fabrycznych. W ybór padł 
na b ib lio te k i Pafawagu. R ea li
zując swą uchwałę, pracow nicy 
B ib lio te k i U n iw e rsy teck ie j za
o fia ro w a li do dyspozycji Rady 
Zakładow ej 100 książek z zakre 
su be le trys tyk i, li te ra tu ry  popu 
la rno  -  naukow e j i  dziecięcej.

W  osta tn ich dn iach na współ 
nej kon fe ren c ji ustalono dalszą 
współpracę, k tó ra  obejm ie stałe 
uzupełn ian ie księgozbioru b ib lio  
tek, szkolenie fabrycznego per
sonelu b ib lio teka rsk iego  oraz sze 
roko  zakro joną akcję odczyto
wą.

zdem. Wprost z dworca przy
jechały na Plac Czerwony, aby 
„spojrzeć na ILjicza“ .

Młodziutka dziewczyna znad 
Wołgi, chłopiec z Gruzji, 
hutnik moskiewski i stary uczo 
ny z Kijowa — wszyscy oni 
idą do mauzoleum, pełni naj
czystszych, najgłębszych uczuć.

Po dwie osoby wchodzimy 
do mauzoleum... Skręcamy na 
lewo... Schody prowadzą nas w 
dół... Żałobna sala, na ścianach 
widnieją sztandary wykute w 
czerwonym kamieniu...

Lenin śpi snem wiecznym 
pod szklaną kopułą sarkofagu.. 
Ma na sobie szarą kurtkę. Na 
piersi — order... Miękki od
blask światła padającego z gó
ry, kładzie się na wypukłe czo
ło Lenina.

Miliony ludzi zwiedziło mau
zoleum — przechodzili oni koło 
Lenina, zwalniając kroku, wpa
trując się w skupieniu w oblicze 
ukochanego wodza.

*
Przed 25 laty, w dni ogólno

narodowej żałoby, ze wszyst
kich krańców Związku Radziec 
kiego nadchodziły do Moskwy 
tysiące depesz na imię Stalina. 
Wyrażały one głęboki żal ca
łego narodu z powodu niepowe 
towanej straty, zgonu Lenina. 
Robotnicy Leningradu, koleja
rze kijowscy, górnicy Zagłębia 
Donieckiego prosili, by nie od
dawać ciała Lenina ziemi, a 
przechować je dla przyszłych
pokoleń. Woła narodu została 
spełniona. Uczeni radzieccy za
balsamowali ciało Lenina.

Na drugim Wszechzwiązko- 
wym Zjeździe Rad w swej mo
wie «— przysiędze, złożonej nad 
świeżą mogiłą Lenina, Józef 
Stalin powiedział:

„W  ciągu tych dni widzie
liśmy pielgrzymkę dziesiąt

ków, setek tysięcy ludzi pra
cy, ciągnących do trumny to
warzysza Lenina. Wkrótce zo 
baczycie pielgrzymkę przed
stawicieli mttionoioych mas 
pracujących. Możecie nie ivąt 
pić, że za przedstaiwcielami 
milionów pójdą przedstawi
ciele setek milionów ludzi ze 
wszystkich krańców świata, 
aby zadokumentować, że Le
nin był wodzem nie tylko pro 
letariatu rosyjskiego, nie ty ł 
ko robotników europejskich, 
nie tylko kolonialnego Wscho 
du, lecz całego, świata pracy 
na kuli ziemskiej“ .

Spełniły się prorocze słowa 
Stalina. Mauzoleum Włodzi
mierza Lenina stało się miejs
cem, nie mającym sobie rów
nych w historii pielgrzymek 
mas pracujących.

Kołchoźnicy z Syberii, wnu
kowie komuinardów paryskich, 
robotnicy Uralu i  angielscy ro
botnicy .portowi, żołnierze A r
mii Radzieckiej i delegacje a- 
marykańskich związków zawo
dowych, kobiety chińskie i  pio 
nie-rzy ze słonecznej Gruzji, lu
dzie wszystkich narodowości, 
wszystkich zawodów, najroz
maitszego wieku, przychodzą, 
by złożyć hołd szczątkom wdel 
kiego Lenina.

Często po zwiedzeniu mauzo 
ieum, ludzie kierują swe kroki 
do mieszczącego się nieopodal 
budynku — do Muzeum Leni 
na. W  muzeum tym zebrane 
są rękopisy i książki Lenina, je 
go dokumenty, listy, fotografie 
Setki eksponatów obrazują ca
łą drogę życiową wielkiego na- 
uczyciela pracującej ludzkości

W  księdze pamiątkowej w i
działem słowa tych, którzy 
zwiedzili Muzeum Lenina — 
widziałem słowa, wypisane we 
wszystkich językach świata 
rosyjskim, ukraińskim, bułgar
skim, polskim, czeskim, węgier
skim, angielskim, francuskim 
kazachskim, a nawet chińskim 
i perskim.

Źródłem wielkiej mądrości
nieugiętej postawy w walce 
leipszą przyszłość stało się dla 
mas pracujących całego świata 
proste i wzniosłe imię — W ło 
dzkńiezz Lenin.

*
W  dni świąteczne kipi r a 

dością Plac Czerwony. W  
szkarłatne płótna sztandarów 
odziane są otaczające plac bu
dynki. Obok mauzoleum Leni
na, wzdłuż murów kremłow- 
skich ciągną demonstracje, pły 
ną fale ludu... Na trybunie mau 
zołeum stoi wielki Stalin. W  
jego osobie ludzie radzieccy wi 
tają sławnego kontynuatora nie 
śmiertelnego dzieła Lenina.

Stalin — to Lento dnia dzie- 
sieiszago!

M. ZŁOTOGOROW

LE N IN  N A  ŁAMACH POLSKIEJ PRASY I
Przegląd Socjaldemokratyczny

- 1 -■
Program rolny ^

locjaldemokracji w rewolucji rosyjskiej.
(Autoreferat.)

N a p i s a ł  N Lenin.

Spełniając prośbę polskich towarzyszów, spróbuję wyłożyć tu ’ 
pokrótce treść mej książki pod przytoczonym powyżej tytułem, która 
napisana została w listopadzie r. 1907 i dotychczas nie ukazała się 
z powodów odemnie n i e z a l e ż n y c h  (

W pierwszym rozdziale książki rozpatruję „podstawy ekono
miczne i istotę przewrotu rolnego w Rosji“. Zestawiając najnowsze 
(z r. 1905) dane o własności rolnej w Rosji i określając fundusz 
rolny wszystkich 50 gubernji Rosji europejskiej na mniej więcej 
280 miljonów diesiatin, otrzymuję w rezultacie następujący obraz 
całej własności rolnej, powstałej drogą uwłaszczenia oraz prywatnej.

A rtyku ł Lenina zamieszczony w organie SDKPiL 
„Przeglądzie Socjaldemokratycznym“  z 1908 r.

„Bolączki" naszej partji.
(Kwosija „łikw idatorska* i fcwaatja „narodowościowa*),

N apisa i N Lenin.

W sierpniu 1912 r Zarząd Główny SDKP i L. zwołał” ,,konfę? 
rencję krajową“ socjaldemokracji polskiej. Wiadomo, że ten Zarząd 
Główny socjaldemokracji polskiej jest obecnie zarządem b e z  partji. 
stolicy Polski, w Warszawie, miejscowa organizacja S. D. stanowczo po
tępiła dezorganizacyjną politykę ZG.. który w odpowiedzi na to Jlciekł 
się do nikczemnych anonimowych oskarżeń o prowokację, utworzył 
sobie fikcyjną organizację warszawską i pospieszył zwołać „swoją“ od
powiednio podfałszowaną konferencję krajową.

W następstwie wybory do Dumy z warszawskiej kurii robotniczej 
ostatecznie wykazały fikcyjność stronników Z G .: z 60 pełnomocnikowi 
34 było SD., a z «ich tylko trzech (i to "wątpliwych) zwolenników ZG. 1»

Ta uwaga wstępna była niezbędna, aby czytelnik tę uchwałę kon
ferencji krajowej S.D.K.P, i L.g o której chcemy mówić, uważał j e d y  • 
n i e za uchwałę t y s z k o w e g o  „Zarządu Głównego“ , lecz w żadnymi 
razie za uchwałę polskich robotników socjaldemokratycznych. *

Artylcul Lenina drukowany w piśmie SDKFiL-owskim '
„ Pismo Dyskusyjne“  w czasie pobytu Lenina w Polsce, ] 

w roku 1913.

1 924 
1 9 34

Itod tajnią

v»> -rminia)rm w rfv-njrffjí
w >'-A\ «> to Ś!« U,, i- . tolSffilííSs

toto

niech » j e  \ r. iUałśs.

Pierwsza strona „Nowego Przeglądu“ , organu KPP 
w 10-tą rocznicę śmierci Lenina (w r. 193^).

| Unia 21 styczni* upływa * lata od śmierci wodza zwycięskiego proletarjotu ZSRR. I ‘ wodza rewolucyjnych robotników l chłopów całego świata

MUI RA
(J c id jm y  p a m fę t « o d ia  w zm ocnieniem  w a tk i inw o lu cy jne j przeciw d y k ta tu r»  r»Bzy*towsklei w  P (

!j o  'lyK tfitu rę  p fo le tś ria tu , przeciw  zbrodnicze) w ojn ie świata kap italis tycznego ze Zw iązkiem  Sowieckim , j

Wycinek z tytułowej strony „Czerwonego Sztandaru 
organu KPP w czwartą rocznicę śmierci Lenina.
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, , ,, (WndżiY-śria. i  ostateci- odńowierM nie ma, Natałka na zewnątrz przeżywa to się. Klin. Sołniecznogorsk. I  oto zahaczyli się o terem
driemy pracowali dziesięć lat, dwadzieścia, odpowd..! me derpi> łepiej Łukutin wyobrazi! sobie ten las w porze letniej. Po-

O w S T L T p ó t  „termy szpital: oczv lego snów —  *  «¿U , kiedy była tam. Jest przygnębiona, ale pra- ziomki, doń, paprocie, dziewczyny p o h u ta »  W
potkały »o irzen ia  rannych-, cicho dodał: cuje tu w szpitalu, na os«  trzyma się dobrze. Zorg.n i- jeżdżono tu w dni świąteczne. Jafas papcio w to l.to
P “  W ycS T e m y waszbiedy... zowaiam punkt dworcowy dla obsługi żołnierzy, pracy jow-sb.ej koszul., rozsi.diszy się jak  n a jg o d n ie j,

« S T *  . *  —  nawymyiUd, rzeki do ą i.- a„ io  , to nocnej. Mydlimy » tobie i o Moskwie. E,dż ^  ̂ ” * £ ^ £ ^ £ £ * ¿ 2 ,

nie lubił miejsc ludnych, marszczył się na widok pod-bie Kryłow. D yplom acja  to rzecz skomplikowana, jesz- 
cze popsuję sprawę, niechby choć te prześcierad a Dym itr Aleksiejewicz przeczytał lis t i głośno wytarł 

nos. Szkoda Natalki!... Wszystkich szkoda. I  któż toDopiero teraz D ym itr Aleksiejewicz zrozumiał, o co przysłałi Wyciągnął rękę do gościa: 
zapytywał go dziennikarz. Zaczerwienił się, ale —  Muszę już zająć się chorymi. Ż y c z ę  pomyślnego wgzystko wymyślił? Siedzą, wynajdują środek na

—  Doprawdy nie wiem, dlaczego się pan tak dener
wuje. Może dlatego, że tu obce wanrnkł, z nieprzyzwy
czajenia? Jak pan znosi zimno? Dobrze . Bo wo -. t 
maga znakomicie. Nie należy poddawać się pamce, 
pan przecież nawet do gazet pisze, jest pan człowie-

powrotu do ojczyzny.
I  mimo wszystko nie wytrzym ał:

katar. A w następstwie — proszę bardzo: odłamkowe, 
fugasowe, cała kolekcja... A  szczęścia, szczęścia pragną

—- A kto kogo wyciągnie z biedy, to jeszcze zoba- wgzyscy_ j ak też cieszyła się Natalka, kiedy jechała do

B ill wysłał z Teheranu jedenaście długich korespon
dencji. Opisał również spotkanie z Kryłowem: „To sa-

Mińska! I  po co to wsadzać do kiszek kawał żelaza, 
a potem go stamtąd wyciągać?... Znów u ta rł nosa 
i nagłe zirytował się sam na siebie: cóż to za mazgaj-

miejskiego lasku, w którym na pozór więcej jest sko
rupek po jajkach i  gazet, niż liści i  trawy; teraz zaś 
przypomniał sobie o takim niedzielnym dniu, jak  
o przepięknym marzeniu. Czyżbym już nie miał tegd 
zobaczyć?...

Często - jeździłem tu ta j w trzydziestym dziewiątym, 
nie, w trzydziestym ósmym. Latem mieszkał tu Śnie
gi riew z rodziną. A  więc Moskwa jest zupełnie blisko.-*

kiem wykształconym... Z Francją nie ma co porówny- moro(j eki rosyj ski niedźwiedź, mówiący językiem Szek- s<-w Można by sądzić, że jestem niepiśmienny, nie Tam, gdzie kończy się las, letniskowe zabudowanie..^
K • ht:* «i /.«I, -non aom nf)r)3,trZV!*«« ««I«» „L.I _ „  __• •___ __ «„„mń Inn onhn m Tfl.k WSZVSCV • , , ,   • _ PnhlP i'pVi fwałio ił tli© Tnfnrnoinoon   irl7io cia o ur norrnrlził» lllHzi© 1)113. h©f*̂

łub zmętniałe, cienme, jasne, wiele spojrzeń. B ill utrą- przychodzi Rosjanom równie łatwo, jak Ameryka.nom mlj ą> to }ch sprawa, jednak przecież na ludzi tra f i ł —  ehę —  i  Chimki, a dalej Sokoł. Dawniej by ł park Pieto 
cii kontenans! A  Kryłow mruczał: palenie papierosów, lub picie kawy. Rozmawiając widzp że naród krw ią się oblewa, ale co ta lii rozumie —- trowski, liczyło się, że to już po za miastem. Moskwa.

__ Cl nie poddawali się, jak tamten generał. Był z Kryłowem, zrozumiałem tajemnicę rosyjskiego fana,- ty;ko sensac-̂  szllka na gwałt. „Niech pan spojrzy na rozrosła się bardzo.
. orzadek to zrozumiałe. Ileż czasu Niemcy się szy- tyzmu: nie rozpieszczani przez życie, ludzie ci spokoj- w{eczne pj 5 ro nowy system“ ... Ale co on napisze Zaczął myśleć o Moskwie. Własne jego dziecięctwo

k 1 wali na to A teraz nic, trzymamy się. Swoją drogą, nie w itają śmierć. Doktór i  jego ranni mogą umierać tym 8woim pi6rem ? Nędzna duszyczka... Czas do cho- przeplatało sję z dzieciństwem Połci, niespodziewanie
K° rozumiem pana, wasz prezydent nadzwyczajnie z tak wielką łatwością, ponieważ życie ich było ciężkie, rych) ot CQ, nadpływały wydarzenia, twarze, słowa. O tego rodzaju
przemawiał pan jest w pewnym sensie sojusznikiem— a możliwe, że to po prostu nie było życie...“  lg  myślach mówi się: „człowiek wspomina“ , ale wspo-
f  , m „ „ i  A-hie^o ehlame jeżykiem. Dobrze, że pan P o  odejściu Amerykanina przywieziono pocztę. K ry- , . , _  ,  . .  . . .  minąć można rozmaicie, podobnie różne napływają ob-
1 mnie lnny mógłby sfę obrazić. Za wcześrne za- łow dostał lis t od żony: „Drogi Miciu! U mnie wszy- Zalegli na skraju lasu. Trzymają się piąty dzień. ™nac ^  - « . t .  w ™ n ł« n i *
tra f ił na 
mawia p 
rozłupiemy ich?

Nie

grają Przecież

Po odejściu Amerykanina przywieziono pocztę. K ry-
' / m a m i  r tn  o •*•■**«> -»•« m a it  ■ i "t»F7Trrv>u tu  Mir* in u i  u  i iv .»mm  — #

to pierzaste, to grząskie, gęste. Wspomnienia
stko po dawnemu. Główne nowiny tyczą się iNaiaiai, ~  .......... “ “ “  “ * r *"J mosa upodobnić się do pracy wykopaliskowej; do
niepokoiłeś d ,  -  “ brej ś , rocdcinly, stronice, uwagi, do na-

górskim terenie; dó przygarsci 
Łukutina były jak splątany kł?' 

Zaczęło się od słowa „Sokół“ . Potem przyszłystaryni11 «ie T)rzez swa otwartość. miale, z© Li»iuw mc uubu»w , ^  ł,uiuci j — ----------- —z -------  ̂ “ hpk
jednocześnie podobał rachunku oni prze. poczty p0i0wej, a list do mnie zaginął. Na froncie była dzień kroczyli razem z Łukutmem zaułkami Zamoskwo

_  Tn saaze. - -  ^  t  lko epizod. Były już inne zaledwie trzy tygodnie, odesłano ją, bo oczekuje rzeczą. Żarów, Slepnik
“  - u  PolQlrn Francja Przyjmuję najgorsza, dziecka, jest teraz w szóstym miesiącu. Od Wasylka Bardzo niewielu! In n i - - -
epizody —  Pois - wszystko jedno — nie ma żadnyeh wiadomości, Nina Georgiewna pisze, Gżackiem... Następnie cofnięto ich, włączono do nowe
Niemcy po Rosji za3mują g y  *  . * . % n  __„ a*, ma Hn tinnimmofn ero .raiiini TriAnir̂ Alr Amaksdk bvł innv  ̂ a wciąż cofajłt

z

:u. Od W asylka Bardzo niew ielu! In n i pozostali pod W iaźm ą, pod nie^' i alcie by.ły  nazwy dawniejsze, jak ie  dzisiejszy 
........... ............. ^ . jorgiewna pisze, Gżackiem... Następnie cofnięto ich, włączono do nowe- Glmiszczewski ^  to zaułek Niem irowiczą-Dasczenku
ty  WmnyM  ttia n ia  wie, «fawdrilam ag  do, »arkom atił, go gułjłu , kierunek d zi^ aś  iip &  a wciąż co fa ją  ^dŁc.n.)i


